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Kraków, Niedziela 25 Kwietnia 1909. 


Rok XVII. 


PRENUMERATA wynosi w Krakowie: 

miesięcznie 2 kor., kwartalnie 6 kor., 

za odnoszenie do domu dopłaca się 
40 hal. 


Na prowincył: miesięcznie 2 kor. 70h., 

kwartamie 8 kor. W państwie Nie- 

mieckiem! kwartalnie 10 kor., w mnych 

państwach kwartalnie 12 kor. Zmiana 
adreżu 40 hal. 


Gena nameru pojedynczego I0 hal. 
Gena numeru poniedziałkowego 4 h. 


T 


S NARODU 


Wychodzi codziennie o godz. G-ej wieczorem z wyjątkiem niedziel i Świąt. 


W dni poświąteczne wychodzi dwa razy dziennie: c godz. 8-ej ranc i o godz. 6-ej wieczorem. 


Listy pieniężne, przekazy za prenume- 
ratę i inseraty nadsyłać mozna franco 
do Administracyi „Głosu Narodu“, — 
Prenumeratę oprócz upoważnionych 
agency! przyjmuje każdy urząd po- 
eztowy w obrębie monarchii I w pań- 
stwie niemieckiem. Reklamacye nie- 
opieczętowane nie podlegają opłacie 
pocztowej. — Rękopisów redakcya nie 
ZWTACA. 


Adres Red.: UI. św. Krzyża !.7. Adres 
tel „GłosNarodu' Kraków. Tel. Nr. 190 


PO AO o O |. ON ONA 


OGŁOSZENIA (inseraty) przyjmuje Administracya „Głosu Narodu“, róg ul. św. Krzyża i Mikołajskiej L. 7. Od miejsca za wiersz drobnem pismem (petit) za pierwszy raz 16 halerzy, za kaźdy następny raz 12 hai., skład tabelaryczny, ilczbowy, od wiersza 30 hal. za plerw- 
szy raz, kaśdy następny 12 hal. Nadesłane po 60 hal. od wiesza za każdy raz. Nekrologi itd. 80 hal. Załączniki do „Głosu Narodu (prospekty, cyrkularze, ogłoszenia itp.) przyjmuje się za cenę 2 kor. od 100 egz. dla zamiejscowych, a 1 k. od 100 egz. dla miejscowych pre- 
uameratorów. Zamiejscowe ogłoszenia przyjmuje we Lwowie S. Sokołowski (Pasaż Hauamana), w Wiedniu Haasenstein & Vogler, M. Dukes, H. Schalek, E. Braun, R. Mosse, H. Friedl, w Berlinie P. E. Coe, w Budapeszcje J. Leopold, w Paryżu de Raczkowski 14 Cié 


nm Ea 


0 seminaryum polskie 


w Cieszynie. 


'Trapioną tylu przykrościami i szykanami 
ludność polska Cieszyna i Księstwa cieszyń- 
skiego nowe ogarnęła zaniepokojenie. Roze- 
szła się tam wieść, że ministerstwo skarbu, 
kierując się względami oszczędnościowymi, 
podyktowanymi, rzekomo, trudnem położeniem 
finansowem z powodu zbrojeń wojennych i 
zarządzeń mobilizacyjnych, skreśliło mię- 
dzy innemi pozycyę budżetową na 
budowę polskiego seminaryum w 
Cieszynie. 

Korespendent nasz wiedeński —- jak wia- 
domo już z depesz wczorajszego numeru >Gło- 
suc — dowiedziawszy się e tych niepokoją- 
cych wieściach. zwrócił się natychmiast 0o30- 
biście do ministra skarbu Dra Bilińskiego i 
otrzymaną od niego odpowiedź zaraz nam za- 
komunikował. — Opiewa ona, że p. minister 
skarbu nie otrzymał w tej sprawie żadnego 
jeszcze aktu urzędowego i że podczas dotych- 
czasowego urzędowania swego na tem sta- 
nowisku, z tą sprawą nic jeszcze nie miał 
do czynienia. 

Pragnęlibyśmy szczerze, iżby odpowiedź 
ta oznaczała rzeczywiście, że owe pogłoski, 
krążące w (Cieszynie są zupełnie bezpodsta- 
wne i by zdołała rozproszyć wszelkie powsta- 
łe tam obawy. Niestety — z góry powatpie- 
wać musimy, czy wywrze ona ten Skutek. 
Zachodzą bowiem okoliczności, które nasu- 
wają przypuszczenie, że sprawa ta, bądź co 
bądź, napotyka na trudności. 

>»Zapewniano nas tylokrotnie — pisze w 
ostatnim numerze »Dziennik Cieszyński< — 
że budowa gmachu pod polskie seminaryum 
rozpocznie się na wiosnę b. r. Tymczasem 
niema żadnych przygotowań w tym kierun- 
ku, a obecnie wręcz zanosi się na odwlecze- 
nie sprawy na czas nieograniczony !« 

Faktem więc jest, że danych dawniej 
przyrzeczeń co do rychłego rozpoczęcia 
budowy gmachu seminaryjnego nie dotrzy- 
mano, a wobec tego pesymizm ludności pol- 
skioj Cieszyna w tym wypadku jest chyba 
objawem aż nadto naturalnym. Nie zapomi- 
najmy przytem, ile już zawodów i rozczare- 


PIOTR DECOURCELLE. 


FATALNY MILION. 


— Aeh panie, rzekła, byłam jak pan słusz- 
nie zauważył, pod wpływem takiego rozdra- 
śnienia, że nie zdawałam sobie wcale sprawy 
z tego eo robię. Pomyśl pan tylko, patrzy- 
łam tyle lat na nieszczęśliwe pożycie mej 
eórki, miałam wciąż przed oczyma jej bladą, 
znękaną twarz. Cóż dziwnego, że uważałam 
aa swój obowiazek bronić jej szczęścia I że 
każdy środek wydawał mi się dobrym. 

Tu zatrzymała się, nie wiedziała co ma 
mówić dalej. Urzędnik zniecierpliwiony, wzru- 
szył ramionami. 

— Widzę, że pani nie chce odpowiadać, 
ezy mam znów dopomódz jej pamięci. Jestem 
` przekonany i powtarzam to raz jeszcze, że 
mie przypuszczam ani na chwilę, aby pani 
spełniła zbrodnię z premedytacyą, z góry ob- 
myślaną. Poprostu chodziła pani po parku, 
szukając pani d'Apremont, a nie znalazłszy 
jej, przeszłaś pani obsk kiosku japońskiego, 
i przedostałaś się na ścieżkę, nad rzeką bie- 
gnącą wzdłuż ogrodu. Tam właśnie nastąpiło 
spotkanie. — Rozmawiająe, zatrzymałyście się 
panie nad rzeką, skutkiem jakiegoś gwałto- 
wnego poruszenią, pani d Apremont pośliznę- 
ła się i zaczęła się usuwać po spadzistym 
brzegu. Nieszczęśliwa wzywała pomocy, ale 
pani, pamiętna na jej okrutne postępo- 
wanie, nie chciałaś jej podać zbawczej ręki. 

I poco! Skoro sama Opatrzność wymierza 
jej zasłużoną karę. — Może aawet sama o 
Rem nie wiedząc, dopomogłaś pani losowi, 
popeknąwszy upadającą. — Oswobodziłaś pa- 
mi w ton sposób eórkę, ed tej, która była 


de Trevise, F, Jones & Cie, A. Lorette. 


wań spotkało łudność tę w sprawach naro- | brak tego rodzaju ustawy odbija się wo wszel- 


dowych a zwłaszcza narodowo-szkolnych, z 
jakim trudem wywałleczać ona musiała speł- 
nienie najdrobniejszych a nawet najsłusz- 
niejszych swoich postulatów! Najzupełniej 
też uzasadnionym i słusznym jest następu- 
jący, do tych obaw dołączony, apel »Dzien- 
nika Sląskiego«: 

» Wobec takiego stanu rzeczy społeczeń- 
stwo nasze powinno głos zabrać, wypowie- 
dzieć się najkategoryczniej za natychmia- 
stowem rozpoczęciem budowy. 
wezwać Koło polskie, rząd i jego ministra 
skarbu, Polaka, by żądaniu całego naszego 
polskiego społeczeństwa zadość się stało. 

»Sprawa polskiego seminaryum w Cie- 
szynie, będąc postulatem całego społ e- 
czeństwa polskiego na Śląsku, 
nie może być uzależnioną od takich lub in- 
nych wyników tinansowych kampanii dyplo- 
matycznych rządu centralnego. Społeczeń- 
stwo nasze ma prawo żądać, by jego najży- 
wotniejsze interesy traktowano tą samą 
miarą, jak interesa innych narodowości. Jak 
dotąd, jesteśmy ciągle tylko krzywdzeni. 

»Sądzimy, że Koło polskie w sprawie tej 
zajmie wobec rządu stanowisko zdecydowa- 
ne i nie pozwoli na upadek tak ważnego 
postulatu narodowego, a tem samem na 
ziszczenie się zamiarów i Życzeń naszych 
wrogów «. 

Co do nas, te mamy do obecnego mini- 
strą skarbu to zaufanie, że nie zezwoli na 
ponowne zabagnienie tej sprawy. Nasuwa 
się obecnie sposobność do spełnienia przy- 
rzeczenia, jakie dał, obejmując nowe swoje 
stanowisko, a mianowicie, że czuwać będzie 
nad interesami ludności polskiej państwa i 
że skrzywdzić jej nie pozwoli. Gdyby więc 
inne czynniki rządowe usiłowały zepchnąć 
sprawę budowy seininaryum polskiego w Cie- 
szynie na plan dałszy, Dr Biliński zapewne 
energiczne założy veto — i uczyni co po- 
trzeba, ażeby ten ważny dla Księstwa cie- 
szyńskiego zakład naukowy rychło już mógł 
być oddany do użytku kształcącej się na 
wychowawców ludu młodzieży. Zwłaszcza po 
wczorajszem, tak chętnie udzielonem nam 
wyjaśnieniu, spodziewamy się tego na p e- 
w n o. 


Przemysł a wywłaszczenie. 


Obecny minister handlu Dr Weisskir- 
chner odniósł się do lzb handlowych i prze- 
mysłowych, jak niemniej do szeregu Związ- 
ków przemysłowych, przedkładając projekt, 
którego głównym przedmiotem jest kwestya, 
czy nie byłoby zgodnem z zasadami nowo 
czesnej polityki przemysłowej i pożytecznem 
dla tem żywszego rozwoju przemysłu, wpro- 
wadzenie ustawy o wywłaszczeniu 
dla celów przemysłowych. 

Dr Weisskirchner, pracując przez szereg 
lat w magistracie wiedeńskim, zwłaszcza na 
naczelnem stanowisku dyrektora, miał podo- 
statkiem sposobności dla przekonania się, jak 
dotkliwie odczuwają sfery przemysłowe brak 
podobnej ustawy.  Najdotkliwiej zwłaszcza, 


powodem jej udręczeń. Ale dziś, czujesz się 
pani winną z powodu tej Śmierci, choćby 
tylko dlatego, żeś pani nie zawołała o pomoc. 
Bo kto wie, czy pani d'Apremont nie byłaby 
ocalona, gdyby jaki dzielny pływak puścił się 
natychmiast na jej poszukiwanie. Słowem, 
wina pani jest tu raczej natury moralnej. 
Nieprawdaż ? 

Teraz pani Chauwain skinęła głową z ca- 
łem przekonaniem. 

Tak, to była niezawodnie prawda, bo bez 
względu na to, co się stało, ona była spraw- 
czynią moralną katastrofy, która zaszła w 
willi kwiatów. 

Urzędnik zadówolony był zupełnie z wy- 
niku badania. Z jednej strony dał dowód 
niezwykłej przenikliwości, doprowadzając 0- 
bwinioną do tak stanowczego wyznania, z 
drugiej zaś uczynił zadość tajemnemu współ- 
czuciu, którego doświadczał, zmniejszając do 
możliwego minimum rozmiary jej winy. 

Teraz przystąpić miał do najprzykszejszej 
części swego zadania, przed którem się już 
nie mógł cofnąć, 

— Rozumie pani zapewne — rzekł — że 
zmuszony jestem teraz zatrzymać panią, dla 
oddania jej w ręce Sprawiedliwości. 

—- Pan mnie aresztuje ? 

-- Niestety, nie mogę inaczej postąpić. 

— Pozwól mi pan tylko zobaczyć wpierw 
moją córkę. Ona chora, w niebezpieczeństwie 
życia, mogłabym jej już nigdy nie widzieć. 
Niech pan się nie obawia, bym się chciała 
uchylić od kary. Nie zamyśłlam wcale o u- 
cieczce, owszem, sama pragnę odpokutować 
za mój postępek. Ale pomyśl pan, jak okro- 
pnem jest dla mnie pozostawać w niepewno- 
ści co do stanu mej córki. 

— Nie pedobna mi przychylić się do żą- 
dania pani, choćbym tego sam gorąco pra- 
gnął. Jestem pewny zresztą, że będzie pani 


kiego rodzaju instałacyach elektrycznych — 
i tu należałoby w pierwszym rzędzie stoso- 
wać zasadę wywłaszczenia. Niezależnie jednak 
od tego projekt ów, załeca zastanowić się, 
czy również w obrębie innych dziedzin prze- 
mysłowych, nie zachodziłaby potrzeba stosowa- 
nia przymusowej ekspropryacyi. 

Substrat do debaty nad tym projektem 
stanowi własny elaborat ministra, oparty na 
zdobytem doświadczeniu — a przytem nagro- 
madzono sporo materyału faktycznego, fa- 
ehowo opracowanego. Wykazano tam staty- 
stycznie ekspanzyą przemysłu austryackiego, 
a zarazem przeszkody, na jakie natratia ten- 
że w swym rozwoju. 

Dr Weisskirchner nie tai się jednak przy- 
tem z trudnościami, na jakie dotąd napoty- 
kała myśl wydania podobnej ustawy i z któ- 
remi niezawodnie takżo w przyszłości spo- 
tka się ona, zanim zostanie urzeczywistnio- 
na. Każda bowiem ekspropryacya, jako wdar- 
cie się w prywatne prawo własności, choć- 
by dla celów z ogóląego stanowiska jak naj- 
pożyteczniejszych, wymaga, by obchodzono 
Się z nią, ile możności, najostrożniej i 
rzeczywiście tylko w wypadkach wzglę- 
dami na dobro publicznepodyktowa- 
nych. Nie powinna też ona nigdy przekra- 
czać granic konieczności, nigdy nie wycho- 
dzić na szkodę interesów indywidualnych. 
słusznie postawiono w tym kierunku zasa- 
dę, że taka ekspropryacya nie powinna wy- 
dawać prawa indywidualnego na łup 
samowolnego nadużycia, z drugiej jednakże 
strony, ma ona paraliżować te ograniczenia, 
które stają w, drodze rozwojowi urządzeń 
ogólnej pożyteczności. 

Cenne uwagi powyższe ministra mają 
przedewszystkiem dla społeczeństwa galicyj- 
skiego pierwszorzędne znaczenie. W naszych 
bowiem warunkach, skoro przemysł całko- 
wicie znalazł się w rękach żydowskich — 
ustawa: tego rodzaju musi być niemal kazui- 
stycznie stosowaną, by nia otwierać pola 
spekulacyom i wyzyskowi żydow- 
skich kapitalistów. 

Poza tem rozwiązanie samej sprawy wy- 
maga bardzo ostrożnego postępowania, gdyż 
rzecz sama przedstawia wiele zawiłych tru- 
dności Bocyalnych i jurydycznych do poko- 
nania. Obecnie rzeczą lzb handlowych i prze- 
mysłowych będzie rozstrzygnąć o celach, 
dla których ma być dozwolone wywłaszcze- 
nie, o rozmiarach gruntów, które mo- 
gą uledz wywłaszczeniu, i o nakładaniu lub 
usuwaniu służebności. Trzeba będzie ró- 
wnież ustalić kautele, pod jakiemi przyznano 
prawo wywłaszczenia, jakoteż granice wy- 
właszczenia, przyczem wypadnie orzec, czy 
ma ono być normowane wedle stopy zysków 
z przedsiębiorstwa wywłaszczającego, czy też 
wedle bezwzględnej wartości wywłaszczone- 
go przedmiotu. 

Czy ustawa ekspropryacyjna i kiedy wej- 
dzie w życie, zależeć to będzie w pierwszym 
rzędzie od opinii lzb. W każdym razie wpro- 
wadzenie jej jest gorącem życzeniem wszyst- 
kich sfer przemysłowych. Głównió rozchodzić 
będzie się tylko 0 to, by uczynić zadość wy- 


mogła miewać codzienne wiadomości o zdro- 
wiu pani Lowel. 

= Czy proto ł gotowy — dodał zwra- 
cając się do sekretarza — który był świad- 
kiem całej tej rozmowy. 

—- Tak jest panie komisarzu. Odczytano 
go głośno w obecności pani Chauwain, któ- 
ra nie zmieniła nic w swych zeznaniach. 

— Zechce go pani podpisać — rzekł ko- 
misarz. 

Pani Chauwain położyła machinalnie żą- 
dany podpis. Od tej chwili stawała się już 
zwyczajną oskarżoną, nie mającą prawa roz- 
porządzać własną osobą. Była to dla niej 
najcięższa chwila. 

Chwiejnym krokiem udała się za sekre- 
tarzem, który jej miał towarzyszyć, a któ- 
romu komisarz szepnął na odchodnem.. | 

— Uważaj pan na nią, zdaje mi się, że 
biedna kobieta nie całkiem jest przytomną. 

Ona zaś powtarzała sobie w myśli... 

— Tak, to pokuta, słuszna pokuta za 


mój czyn. 
VIII. 


Powrót męża. 


Wszelkie poszukiwania, zarządzone dla od- 
nalezienia zwłok pani d' Apremont, nie odnio- 
ały żadnego skutku. Przeszukano starannie 
łożysko rzeki, aż do miejsca, gdzie wpada 
ona do Rodanu, nie znaleziono jednak ża- 
dnego sladu. Ogólne mniemanie głosiło, że 
fale wezbrane skutkiem ostatnich deszczów, 
uniosły daleko ciało nieszczęśliwej kobiety. 

Po kilku tygodniach żywego zaintereso- 

ia się ta sprawą, przestano się nią wreszcie 
Jimo ae tych, których dotknęła ona 
E takich należał przedewszystkiem Je- 
rzy Lowel. H'rzejąty z początku jedynie pra- 


maganiom bez szwanku dła indywidualnego 
prawa własności. 


Socyaliści w Kasach chorych. 


Przed kilku dniami obwieścił »Naprzóde 
swoim czytelnikom wyniki »gospodarki so- 
cyalistów w instytucyi robotniczej«, czyli spra- 
wozdanie »Miejskiej Kasy dla chorych« w 
Krakowie, które jak powiada organ Bakaja 
i Kęsickiego — jest »wyczerpującą odpowie- 
dzią na wszelkie pojawiające się od czasu 
do czasu we wrogich (7?!) robotnikom gaze- 
tach napaści na rządy zorganizowanych ro- 
botników (?!) w tej instytucyi. Cyfry zawarte 
w tem sprawozdaniu — mają wedle »Naprzo- 
du< — »mówić same za siebie(!) i wykazać, że 
gospodarka w tej instytucyi robotniczej jest 
znakomitą tak ze stanowiska interesów człon- 
ków jak i Kasy samejc. 

No! zobaczymy... 

Dla ułatwienia zoryentowania się czytel- 
ników w tym przedmiocie przypominamy. że 
w listopadzie ubiegłego roku podnieśliśmmy w 
piśmie naszem, poparty datami statystyczne- 
mi zarzut, iż Bocyalistyczny Zarząd »Miej- 
skiej Kasy dla chorych« w Krakowie nadu- 
żywa pieniędzy robotniczych, przez członków 
wpłacanych wkładek, na cele z interesami 
Kasy i programem jej dziaialności nie mają- 
ce nic wspólnego, że za pieniądze Kasy u- 
trzymuje ludzi niby jako urzędników biuro- 
wych Kasy, którzy faktycznie są tylko agi- 
tatorami partyi socyalno - demokratycznej. 
Wydatki na ten cel poczynione znajdują swój 
wyraz w rubryce: »Administracya<, która 
to pozycya w bilansie rocznym Kasy wzrasta 
wskutek tego do sumy, stanowiącej blisko 
20 procent ogólnych dochodów Ka- 
sy. Rezultatem naszych wówczas obliczeń 
było, że socyalistyczny Zarząd Kasy krakow- 
skiej wydał w ciągu ostatnich pięciu lat 
132.850 koron zupełnie zbytecznie, pośrednio 
na cele propagandy socyalistycznej, która z 
celami Kasy chorych, jake takiej, niema ab- 
solutnie nic wspólnego. Zarząd Kasy i jego 
»leib-organ< »Naprzód«, te nasze zarzuty bądź 
co bądź bardzo ciężkie i rzucające bardzo u- 
jemne światło na wewnętrzną gospodarkę 
tej instytucyi, pominęli zupełnie milczeniem 
i pomimo kilkakrotnego ponawiania tych za- 
rzutów Zarząd Kasy ani ich nie prostował 
ani też z nich się nie oczyścił. 

Obecnie »Naprzód< ogłasza, że sprawo- 
zdanie Kasy za rok 1908 jest »wymowną 
odpowiedziąę na nasze tak ciężkie oskarże- 
nia. My jednak po przeczytaniu sprawozda- 
nia, nabraliśmy zupełnie innego przekona- 
nia, mianowicie, że sprawozdanie to raczej 
potwierdza w całej rozciągłości słu- 
sznoŚć naszych zarzutów i jest zara- 
zem nowem oskarżeniem socyalistycznego jej 
Zarządu w kierunku popełniania no- 
wych podobnych, jak w latach po- 
przednich, nadużyć, zarówno na 
szkodę Kasy jaki jej członków-ro- 
botników. 

»Miejska Kasa dla choryche w Krakowie 
liczyła w roku 1908 przeciętnie 11.320 człon- 


gnieniem zemsty, złożył jak wiadomo zezna- 
nia, skierowane przeciw własnej rodzinie, gdy 
jednak dowiedział się jaki skutek miały te 
jego oskarżenia, gdy usłyszał o aresztowaniu 
pani Chauwain, o strasznej chorobie Marty. 
budzić się w nim zaczęło coś nakształt wy- 
rzutów sumienia. 

Zresztą postępek jego zrobił bardzo złe 
wrażenie w kołach jego znajomych. Zauwa- 
żył to sam, pomimo swego zaabsorbowania 
jedną myślą, że w eleganckich kiubach, do 
których należał, stronią od niego, że na je- 
go widok przerywają się nagie prowadzone 
rozmowy. Jezeli dotąd nikt mu wyraźnie nie 
uchybił, to dlatego tylko, że znano go jako 
człowieka namiętnego, który gotów był po- 
stawić natychmi: sprawę na ostrzu noża. 
A zresztą wielu z tej powierzchownej i bez- 
myślnej młodzieży, z którą tak chętnie prze- 
stawał, miało względem niego pieniężne go- 
bowiązania. Na giełdzie patrzone na niego 
także chmurnie z innej przyczyny. Stosunek 
jego z Lydyą, który prowadził go pewnym 
krokiem do ruiny, był bardzo na rękę jego 
kolegom i współzawodnikom. Liczono juź na 
łup po nim, porobiono za plecami jego roz- 
maite układy i kombinacye, a teraz wszyst- 
kie te projekta upadały. Stan interesów Lo- 
wela nie był już i teraz tak świetny jak da- 
wniej, ale jednak mógł być jeszcze popra- 
wiony. Trzeba było tylko wziąść wszystko 
pod uwagę chłodnym i spokojnym umysłem. 
Lowel zaś odzyskał mimo wszystko równo- 
wagę. 

Spostrzeżono to odrazu, gdy ukazał się 
na giełdzie, blady wprawdzie i zmieniony, 
ale z tym samym zmysłem handlowym, któ- 
ry mu był wrodzonym, a który zawodził go 
w ostatnich czasach pod wpływem namiętnej 
miłości jego do Lydyi. — Nie rzucał się o- 
becnie na niebezpieczne hazarda, bo zabrakło 


ków, a wydała na »administracyę« 39.258 K. 
Pisaliśmy już swojego czasu, że ilość biuro- 
wej pracy administracyjnej Kasy pozostaje 
w prostym prawie stosunku do ilości człon- 
ków i terytoryalnego zakresu jej działalno- 
ści. Jeżeli liczba członków się podnosi lub 
terytoryalny zakres działania bardzo sią rog- 
szerza, zarówno z tem i suma pracy admi- 
nistracyjnej się wzmaga a tem samem po- 
ciąga za sobą większe wydatki. Tymczasem 
wręcz przeciwnie dzieje się w krakow- 
skiej Kasie chorych — rządzomej 
przez socyalistów widocznie dla odróżnie- 
nia jej od innych Kas, rządzonych przez 
>burżujów«. Ale o tem później. 

Że pozycya wydatków administracyjnych 
w bilansie Kasy chorych nie stoi prawie w 
żadnym stosunku do faktyczn ych ke- 
sztów administracyi, przewyższa- 
jąc je o 20 i kilka tysięcy K i że kryje ona 
podobnie jak w latach poprzednich wydatki 
na utrzymanie sił urzędniczych, faktycznie 
Kasie zbytecznych, a potrzebnych tylko par- 
tyi socyalistycznej — o tem przekonamy się 
z porównania jej wydatków administracyj- 
nych z temi samemi wydatkami w innej Ka- 
sie chorych. 


Mamy pod ręką ostatnie, za rok 1908, 
sprawozdanie »Powszechnej Kasy dla cho- 
rych w Bielsku. Kasa ta w roku sprawo- 
zdawczym liczyła 7.100 członków, na admini- 
stracyę swoją wydała 3.971 koron. Zakres 
terytoryainy jej działalności jest szerszy, ni- 
żeli Kasy krakowskiej, stąd też i administra- 
cya jej powinna być droższą. Tymczasem po- 
równując wydatki administracyjne Kasy kra- 
kowskiej i Kasy bielsko-bialskiej, otrzymuje- 
my wynik wręcz przeciwny, na niekorzyść 
pierwszej, jak to cyfry poniższe wskazują. 

Kasa krakowska liczyła w roku ubiegłym 
członków — jak wyżej wspomnieliśmy — 
11.320. Kasa zaś w Bielsku - Białej % 100. e 
4.220, czyli ‘przeszło jedną trzecią mniej. 
Kasa w Krakowie wydała na adminisirą vę 
39.548 Koron, Kasa bielsko-bialska 3.971 ke- 
ron. Ponieważ jak już powiedziano, rozmia- 
ry pracy administracyjnej w Kasie stoją w 
prostym stosunku do liczby jej członków i 
rozległości terytoryum jej działalności, prze- 
to w tym wypadku wydatki administracyjne 
Kasy cborych w Krakowie powinny być sto- 
sunkowo o jednę trzecią większe od wydat- 
ków w Kasie bielsko-bialskiej czyli powinny 
wynosić 6.000 koron rocznie. Uwzględniając 
zaś oKoliczność, że siły urzędnicze biurowe 
są w Krakowie z różnych względów droższe 
niż w Białej-Bielsku, dodajmy do powyższej 
sumy jeszcze 1.000 koron,czyli ogólna suma 
wydatków administracyjnych, z uwzględnie- 
niem warunków »wielkiego miastac Krakowa, 
powinna wynosić okrągłych 7.000 koron. 
Tymczasem wynosi ona aż 39.528 koron czyli 
jest przeszło 7 i półrazy większą, niżby fak- 
tycznie być powinna, stosownie do powyż- 
szych obliczeń. Z tego porównania wynika, 
że socyalistyczny zarząd »Miejskiej Kasy dla 
chorych w Krakowie wydał w roku ubie- 
głym 32.588 keron więcej, niż tego wymaga- 
ły faktyczne porzeby Kasy. Zgodzimy sią 
jednak jeszcze na jedno, na korzyść socyali= 


mu odurzającej podniety. — Nie miał już dla 
kogo wyrzucać setok i tysięcy franków, o 
które się wpierw starał gorączkowo, dla 
dogodzenia najdziwaczniejszym  fantazyom 
Lydyi. 

— Pocieszyłeś się, jak widzę, prędko po 
stracie twej pięknej przyjaciółki, rzekł g prze- 
kąsem bankier Salignac, ten sam który zmu- 
szał go kiedyś tak zdradziecko, do zakupie- 
nia Tragonarda. 

— Jerzy obrzucił go tragicznem wejrze- 
niem swych pięknych czarnych oczu. Obu- 
rzony był, że ktoś dotyka tak niedelikatnie 
bolesnej jego rany. 

Bankier przyznać musiał w duchu, że 
cierpienie uszlachetniło twarz Lowela, i że 
piękny król giełdy jest dziś urodziwszym 
jeszcze niż dawniej. — Bankiet Saliyna” 
który pomimo swych świeżo 7 
lionów i pięknie brzmiącego r 
re zresztą nie było jego nazw *«iem. a przy- 
branem od nabytej przez niego starej wiej- 
skiej posiadłości), miał niepoczesną powierz- 
chowność, kabłąkowate nogi i poważną łysi- 
nę, zazdrościł najbardziej Jerzemu tej jer 
męskiej piękności, która mu jednała se: ca 
kobiet. Postanowił mu więc dokuczyć, ko- 
rzystając z nadarzającej się sposobności. 

— Dobrze robisz, rzekł dalej, w formie 
pociechy, że nie bierzesz zbytnio do serca tej 
sprawy, bo ta kobieta nigdy celę nie ko- 
chała, 

— Skąd wiesz o tem, wybuchnął gwał- 
townie Jerzy. 

— Ona cię raczej nienawidziła i robiła 


wszystko, co mogła, aby cię doprowadzić de 
ruiny. 


, (któ- 


(Ciąg dalee nastąpi ) 


stycznego Zarządu Kasy, przypuszczenie, a 
mianowicie, że w Krakowie istotnie są tak 
ciężkie warunki bytu i administracya Kasy 
tak jest wzorowo prowadzona, że ponad te 
siły, które wystarczyłyby do zwykłego pro- 
wadzenia agend administracyjnych Kasy, oka- 
zała się potrzeba jeszcze dwóch sił pomoc- 
niczych, celem ulżenia, jak na instytucyę ro- 
botniczą przystało, tamtym w pracy przecią- 
żonym. Na utrzymanie tych sił dodajmy do 
powyższej sumy 7.000 koron jeszcze 3.000 
koron, czyli weźmy w rachubę, że admini- 
stracya Kasy kosztuje 10.000 koron. Jestto 
suma jak z tego obliczenia wynika, najwyż- 
sza, jaką na cele administracyi przeznaczyć- 
by można. Ostateczny rezultat, który w ta- 
kim razie otrzymamy, będzie taki, że socya- 
listyczny Zarząd Kasy wrzucił w błoto agita- 
cyi socyalistycznej w roku ubiegłym aż 29.528 
koron grosza robotniczego z ogromną krzy- 
wdą dła członków i szkoda dla instytucyi 
samej. Pobranie tych pieniędzy jest prostem 
nadużyciem, za które gdzie indziej i w in- 
nych warunkach ujrzałby Zarząd Kasy krat- 
ki sądowe. 

Taką jest odpowiedź, którą dają >fakta 
i cyfry zawarte w sprawozdaniu Zarządu 
Kasy za r. 1908«. Powtarzamy też za »Na- 


przodeme, że »cyfry te mówią same za 
siebie! 
W zeszłorocznem sprawozdaniu Kasy, 


są jeszcze między innymi bardzo charakte- 
rystyczne dwa szczegóły, które nasze powy- 
żej podniesione zarzuty jeszcze wzmacniają 
Oto pomimo, że liczba członków w stosun- 
ku do roku 1907 podniosła się o prze- 
szło tysiąc z 10.084 na 11.820, suma 
wydatków administracyjnych w stosunku do 
roku poprzedniego nietylko sią nie podnio- 
sła ale obniżyła z 40.910 koron na 39.528 
koron czyli o 1.382 korony. Cyfry te są 
niezmiernie charakterystyczne. Jeżeli bowiem 
podniosła się liczba członków, to w prostym 
stosunku musiała się podnieść i suma pra- 
cy biurowej, za którą przecież musiano za- 
płacić i koszta administracyjne, logicznie 
rzecz biorąc, powinny się były w stosunku 
dv roku poprzedniego podnieść. Tymczasem 
nietylko się nie podniosły, ale przeciwnie, 
obniżyły o blisko 1.400 koron. Stwier- 
dza tu sam zarząd Kasy, że administra- 
cya może być tańszą, że mniej sił niż 
w roku 1907 mogło wykonać 10 procento- 
wą zwyżkę ilości pracy od tej, którą wyko- 
nywano w roku poprzednim. Zdaje się więc, 
że obniżenie wydatków administracyjnych w 
roku 1908, to widomy skutek naszej ze- 
sałorocznej rzeczowej krytyki. 

Wkońcu zróbmy jeszcze zestawienie po- 
pełnionych przez socyalistyczny zarząd Ka- 
sy nadużyć w ostatnich latach sześciu. 


flość Wydano na adınini- 
Kok członków stracyę Kas 
1903 9.748 29.322 K. 
1904 12.110 33.627 >» 
1905 9.826 34.459 > 
1906 9.632 35.338 » 
1907 10.034 40.910 » 
1908 11.320 39.528 >» 
Razem 313.184 K. 
Faktyvane koszta administracyi Nadużycia 
7.000 22.322 K. 
8.700 > 24,927 » 
7.700 » 26.759 » 
7.700 > 27.638 » 
9.700 » 31.210 » 
10.000 >» 29.528 >» 
Razem 50.800 K 162.384 K 


Tabelki statystyczne powyższe rzucają 
najpierw jaskrawe Światło na galopujące 
wzmaganie się wydatków admiuistracyjnych 
w ostatnich latach sześciu, w tym samym 
czasie, kiedy liczba członków waha się za- 
wsze między 9 a 12.000. Wydatki te dosięgły 
kolosalnej wprost sumy 213.184 Koron. 

Poniżej zaś wykazujemy faktyczne ko- 
szta administracyi Kasy, które w ostatnich 
latach sześciu powinny były wynosić tylko 
50.800 Koron. 

Wobec tego w Okresie sześcioletnim po- 
pełniono w kasie nadużyć na kwotę 162.384 
koron. Sumę tę pobrano pod rubryką: »Ad- 
ministracyac i obrócono pośrednio na cele 
akcyi socyalistycznejj Oto też oskarśa- 
my publicznie socyałistyczny za- 


Beatyfikacya Joanny D'Arc, 


Rzym, 19 kwietnia. 

Po wielu słotnych dniach zawitała nare- 
szcie urocza wiosna do wiecznego miasta. 
Czarowny błękit nieba z gorejącem słońcem, 
zieloność drzew i trawników, żywe kołory i 
woń kwiatów, napawały radością Rzymian i 
tych licznych cudzoziemców. których tak, jak 
po inne lata, Święta Wielkanocne sprowadzi- 
ły do Rzymu. ; 

Tego roku zastęp ich o wiele był wię- 
kszy ; przybyło bowiem wielu Francuzów z po- 
wodu mającej nastąpić zaraz po Świętach 
beatyfikacyi czcigodnej Dziewicy Orleańskiej, 
To też już w czasie uroczystości Wielkano- 
cnych mowa francuska rozbrzmiewała coraz 
częściej po Kościołach i ulicach miasta i wi- 
dniały charakterystyczne obojczyki księży 
francuskich. Główne jednakże zastępy zaczę- 
ły napływać dopiero w Środę, czwartek i pią- 
tek po Wielkiej Nocy. Liczbę ich podają na 
35 do 40 tysięcy. Ponieważ wielu cudzoziem- 
ców pozajmowało już przedtem liczne hotele 
i pensyonaty rzymskie, wielu musiało usa- 
dowić się w sąsiednich miasteczkach, jak: 


rząd »Miejskiej Kasy dla chorych« 
w Krakowie i domagamy się od kompeten- 
tnych władz w to gniazdo »macherów« so- 
cyalistycznych i zrobienia tam porządku. 

W dniu jutrzejszym zbierają się delegaci 
Kasy na walne zgromadzenie. Radzimy im 
zastanowić się nad powyższymi cyframi — 
chociaż wiemy z góry, że przywódcy Ssocya- 
listyczni do jakiejkolwiek dyskusyi nad tą 
sprawą niedopuszczą ani sami jej nie wy- 
świetlą. Tutaj musi wkroczyć ktoś inny, 
trzeci, i siłą prawa wyrwać tę instytucyę re- 
botniczą z rąk socyalistycznych pijawek. 


Ubezpieczenie społeczne 
w Komisyi parlamęntu. 


Komisya [zby poselskiej Rady państwa, 
której przekazano projekt ubezpieczenia spo- 
łecznego, rozpoczęła wczoraj swoje obrady 
nad ważną tą sprawą. Jako pierwszy zabrał 
głos minister Hirdtl. Zwrócił on uwagę 
na doniosłość przedłożenia, na którego 
dojściu do skutku rządowi bardzo 
zależy. Rozszerzenie ubezpieczenia społe- 
cznego przez ubezpieczenie na wypadek nie- 
zdolności do pracy i na starość, nie może 
nastąpić jednostronnie na korzyść warstwy 
robotniczej, gdyż bardzo ważnem jest 
także wciągnięcie kół samodziel- 
nie zarobkujących. Odrębne załatwienie 
kwestyi ubezpieczenia robotników byłoby w 
rezultacie niczem innem, jak odroczeniem u- 
bezpieczenia samodzielnie pracujących na 
nieograniczony czas. Koszty przy odrębnem 
ubezpieczeniu byłyby o wiele zwiększone, a- 
niżeli przy utworzeniu wspólnej organizacyi. 
Minister zaznaczył wkońcu, że do załatwie- 
nia poczynionych propozycyi rząd, przywią- 
zuje wielka wagę. Referent Dr Drexler 
wskazał na to, że przedłożenie rządowe jest 
najdalej idącem dziełem w por 6- 
wnaniu zpodobnemi dążeniami in- 
nych państw kulturalnych. Austrya 
jest pierwszem państwem, które w konśe- 
kwencyi kapitalistycznego systemu gospo- 
darczego nie czyni różnicy między samodziel- 
nymi a niesamodzielnymi, lecz tylko między 
takiini, którzy mają pewną egzysteucyę a ta- 
kimi, którzy jej nie mają. Referent pochwa- 
lał, że ubezpieczenie do pewnej granicy nosi 
charakter ubezpieczenia przymusowego i o- 
mawiał następnie roformę ubezpieczenia na 
wypadek choroby, zwłaszcza wciągnięcie rol- 
niczych robotników do ubezpieczenia, które 
uważa za jeden z najważniejszych punktów 
reformy, pochwalał wybór proporcyonalny 
dla kierownictwa kas chorych i wkońcu 
podkreślał, że komisya musi przeprowadzić 
sprawiedliwą ugodę, przyczem musi się 
przestrzegać praw słabszego. 

Poseł i ld ersch wyraził uznanie dla wiel- 
kiego dzieła, lecz nie ukrywał pewnych obaw, 
jakie budzi przedłożenie. Najważniejszy brak 
istnieje w organizacyjnem i skarbowem po- 
łączeniu ubezpieczenia robotników i samo- 
dzielnych. Socyalni demokraci są gotowi po- 
nieść ciężary deficytu przy ubezpieczeniu rol- 
niczych robotników, zastrzegają się jednakże 
stanowczo przeciw narzucaniu im nieuniknio- 
nego deficytu przy ubezpieczeniu samodzieł- 
nych. 

Poseł Dr Okuniewski uważał stwo- 
rzenie trzech kategoryi ubezpieczenia, mia- 
nowicie ubezpieczenia na wypadek słabości, 
niezdolności do pracy i od wypadków, jako 
logicznie niesłuszne, gdyż może wchodzić 
w rachubę tyłko wypadek słabości lub nie- 
zdolności do pracy. Kategorya ubezpieczenia 
od wypadków powinna odpaść i powinna być 
rozdzieloną miądzy obie inne kategorye. Wten- 
czas ze względów na właściwość przedsię- 
biorstw przemysłowych, które kryja w So- 
bie największe niebezpieczeństwo, może ona 
być różniczkowaną. Ze względu na stosunki 
na wschodzie monarchii, w Galicyii na 
Bukowinie, przy rozszerzeniu ubezpieczenia 
na samodziełnych, zalecałoby się także zwró- 
cenie większego względu na rodziną. 

Poseł Seitz zwracał się przeciw stwo- 
rzeniu zarządów powiatowych i oświadczył, 
że jeżeli rząd chce się kierować tylko wzglę- 
dami rzeczowymi, to nie pozostaje mu nie 
innego, jak przekształcenie całej organizacyi 


stwo pająków z tysiącami lamp elektrycznych 
i duże na płótnie malowane obrazy, pędzla 
słynnego malarza Bartolini, wykonane umyśl- 
nie na uświetnienie beatyfikacyi. Jeden z nich, 
zawieszony nad główną bramą, skąd niegdyś 
papieże udzielali błogosławieństwa ubi et orbi. 
przedstawia Joannę z kądzielą w ręku, jako 
skromną pasterkę, w chwili, gdy wśród ga- 
łęzi starego druidycznego dębu jawi się przed 
nią Archanioł Michał, każąc jej iść na ratu- 
nek opanowanej przez Anglików ojczyzny. 
Drugi obraz, umieszczony nad środkową bra- 
mą w atrium świątyni, przedstawia męcze ń- 
ską śmierć dziewicy, śród starego rynku 
w Rouen, przymocowanej do słupa na wyso- 
kim stosie. Po obu stronach tego obrazu 
umieszczono nad bocznemi bramami dwa ła- 
cińskie napisy. 

W samej bazylice, obok ołtarza katedry, 
umieszczono na bocznych ścianach dwa 0- 
brazy, przedstawiające cudowne  uleczenie 
dwu zakonnic: siostry Julii Gauthier z Fa- 
vozelles w roku 1893 i Teresy de Saint Au- 
gustin w Orleanie roku 1900. Pierwsza cier- 
piała na nieuleczalnego raka w piersiach, 
druga w żołądku. Opuszczone przez lekarzy, 
modliły się, wzywając pośrednictwa, uznanej 
już wówczas przez Leona XIII, za czcigodną 


Frascati, Marino, Albano i innych, połączo- | Joanny d'Arc, i obie natychmiast wysłuchane 


nych z Rzymem tramwajem elektrycznym. 

Nadszedł nareszcie dzień beatyfikacyi Joan- 
ny d'Arc, która ubiegłej niedzieli odbyła się 
wśród najśliczniejszej pogody w bazylice świę- 
tego Piotra. Już od kilku tygodni czyniono 
w niej odpowiednie przygotowania: wszyst- 
kie gzymsy i filary obwieszono szkarłatne- 
mi, złotem bramowanemi makatami, pod fi- 
larami dokoła grobu św. Piotra i w absydzie 
przed ołtarzem katedry ustawiono trybuny 
i siedzenia dla kardynałów, biskupów, ksią- 
żąt krwi i dyplomatów, rozwieszono mnó- 


FRANCUSKIE 


PATH 


zostały. Trzeci cud zdziałany przez Boga za 
przyczyną Joanny zdarzył się przed czte- 
rystu kilkudziesięciu laty, jeszcze za życia 
Joanny. Było to w roku 1430. Przechodząc 
przez miejscowość Lagny-Sur Marne, spo- 
strzegła bohaterska dziewica młode dziew- 
częta, klęczące i płaczące nad ciałkiem umar- 
łego bez chrztu dziecięcia. Uklękła obok nich, 
pogrążona w gorącej modlitwie — a po 
chwili dziecię odżyło i zaraz ochrzczo- 
ne zostało. 

Obrazu. przedstawiającego tę scenę, nie- 
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w duchu oddzielenia ubezpieczenia na sta: 
rość robotników i samodzielnie pracujących, 
przy samorządzie ubezpieczonych. 

Po dalszej dyskusyi, w której zabierał 
głos także poseł X. Stojałowski, obrady 
odroczono do poniedziałku godziny 10 przed 
południem. 


Oszukańcze bankructwa 
żydowskie. 


ZNowego Targu piszą nam: 

Od kilku dni jest sąd tutejszy w formal- 
nem oblężeniu. Nieprzeliczona liczba chała- 
towców. rozmaitych agentów miejscowych i 
zamiejscowych adwokatów, zgłasza najroz- 
maitsze pretensye, a każdy z interesowanych 
walczy przemocą z drugim o pierwszeństwo, 
aby swoje zgłoszenia wyprzedzić. Na bruku 
nowotarskim nie widziano dotąd nigdy jesz- 
cze tyle kupek szwargocących i gromadzą- 
cych się Zydów, którzy od rana do ciemnej 
nocy zalegają ulice, rozprawiając na temat 
tutejszych bankructw. Od Nowego Roku bo- 
wiem urządzili nowotarscy Żydzi juź kilka 
krociowych oszukańczych upadło- 
ści, a obecnie już nawet każde nowe oszu- 
kańcze bankructwo wcale już nas nie zdu- 
miewa. Że Żydzi robią na tem kolosalne inte- 
resy. dowodzi to, że zawsze po ogłoszeniu 
upadłości firmy, otwiera wkrótce potem ten 
sam Zyd sxlep nowy na imię żony, 
córki lub familianta. Takie bankruc- 
twa porobili już tutaj Eichhorn, następnie 
Papier i Gutfreund. Rok obecny jednak 
nadaje się widocznie najlepiej naszym Zyd- 
kom do takich oszukańczych bankruetw, bo 
mamy do zanotowania głośne bankructwo 
Żyda Mendlera, następnie zaś S. Ham- 
merschlaga, którego rodzina pro- 
wadzi już dzisiaj sklep w dalszym 
ciągu. 

W tym tygodniu ogłosiła niewypłacalność 
firma Mastbauma na 300.000 koron, na- 
stępnie właściciel tartuku Jolles, dalej 
dzierżawca elektrowni miejskiej Lieber- 
mann, tudzież handlarz bławatny Baruch 
Kolber starszy. Jak na Nowy Targ i na 
jeden tydzień — to stanowczo za wiele!!! 

Co ważniejsza, że kołosałne straty ponie- 
śli przytem niektórzy miejscowi katolicy, 
którzy podpisywali weksle zbankrutowanym 
Żydom. Jak sądzić można ze skarg i prote- 
stów wekslowych, wpływających do sądu w 
ogromnej ilości, w najbliższych dniach 
ogłoszone zostaną nowe bankruc- 
twa, i to przeważnie starych już i zagospo- 
darowanych sklepów żydowskich. Tym spo- 
sposobem pomnożą Żydzi swój majątek dzie- 
sięćkroć, a tylko taka różnica zajdzie w mie- 
ście naszem, że na szyldach zmienią się 
imiona właścicieli, a ci sami Zydkowie 
nada! w sklepach: gospodarzyć i o- 
szukiwać będą. 

Jest jednak rzeczą powszechnie tutaj 
głośną, w jaki sposób robią Żydzi te popła- 
tne bankructwa. Przedewszystkiem wszystkie 
weksle zaprotestowane i zaskarżone, zostały 
przez Zydów bankrutujących wystawione 
tylko pozornie, a skoro barkructwo staje 
się głośnem, i następnie zgłaszają się z pre- 
pretensyami firmy, dostarczające kupcowi 
towarów, okazuje się, że majątek kupca nie 
wystarcza na pokrycie obcych wierzytelności. 
Tym sposobem pretensye obce przepadają, 
a »bankrut«, będąc właścicielem sum wypła- 
conych na weksle pozorne, otwiera sklep 
ponownie. zmieniając tylko firmę na szyl- 
dzie. 

Przyznać trzeba, że Nowy Targ ma w o- 
sobie Żydów prawdziwą »czarną sotnięc, 


która rozbojem oszukańczym — 
gromadzi tysiące krwawicy pol- 
skiej! 


Duma i szubienice. 


Frakcya socyal-demokratyczna w Dumie 
wniosła na onegdajszein posiedzeniu interpe- 
łacyę do ministra spraw wewnętrznych w 
sprawie zajść w więzieniu sewastopolskiem. 
Interpelacya oparta jest na faktach, zaczer- 
pniętych z obszernego listu posła do ll-giej 
Dumy, Łomtatidzego, odsiadującego karę w 


ma —- natomiast umieszczono inny, w środku 
absydy nad katedrą św. Piotra, w znanej au- 
reoli Berniniego, gdzie zazwyczaj widnieje 
postać Ducha świętego. Obraz ten, przedsta- 
wiający Joannę z chorągwią w chwale nie- 
bieskiejj w otoczeniu aniołów, tudzież św. 
Katarzyny i Małgorzaty, okolony jest tysią- 
cami lamp elektrycznych, prześlicznie ugru- 
powanych, tworzących jakby wychodzące z 
anreoli promienie. 

Uroczystość beatyfikacyjna zaczęła się 
z rana po sumie w obecności kilkudziesięciu 
tysięcy osób. Postulator sprawy beatyfika- 
cyjnej, Monsignor Herzog, rektor francus- 
kiego kolegium św. Sułpicyusza, zwracał się 
z prośbą do przełożonego kongregacyi ry- 
tów kardynała Martinelli, ażeby pozwolił 
odczytać dekret beatyfikacyjny. Ten skinął, 
że przyzwala, ale polecił prosić zarazem o 
pozwolenie także kardynała Rampolilę, 
jako archiprezbitera bazyliki Św. Piotra. Gdy 
i ten przychylną dał odpowiedź, wstąpił na 
mownieę archiwista kapituły, Monsignor Cas- 
cioli i jodezytał dekret beatyfikacyjny, wy- 
sławiający cnoty Joanny i podający w krót- 
kości przebieg jej życia — jej ciche i skro- 
mne dzieciństwo i cudowne widzenia św. 
Michała i św. Katarzyny i Małgorzaty w Dom 
Remy, wzywających ją na ratunek ojczyzny, 
którą Anglicy (podobnie jak naszą Polskę 
Szwedzi za Jana Kazimierza) prawie zupełnie 
już byli opanowali. Widzimy ją dalej, czy- 
niącą ślub czystości i spieszacą na dwór króla 
Karola VIL, którego śród dworzan ukrytego 
rozpoznaje; widzimy uwalniającą Orleans i 
do innych wielu zwycięstw prowadzącą za- 
stępy francuskie, a potem króła na ko- 
ronacyę do Rheims — widzimy ją wresz- 
cie pojmaną przez związanych z nieprzyja- 
ciółmi ojczyzny Burgundów, przez Jana Lu- 
ksemburskiego j włóczoną po więzieniach, a 


więzieniu sewastopolskiem, a malującego w 
przerażających barwach stosunki, panujące 
w więzieniu tem. Treść jej według pism ro- 
syjskich, jeat następująca : 

W więzieniu sewastopolskiem wykonano 
w ciągu b. sesyi 70 wyroków śmierci. Akt 
ten odbywa się na podwórku szpitala wię- 
ziennego, o kiłka kroków od okna celi Łom- 
tatidzego. Przygotowania do egzekucyi roz- 
poczynają się zwykle już dnia poprzedniego 
wieczorem. Na podwórku przez noc całą pa- 
nuje ruch ożywiony: wznoszą szafot, przy- 
gotowują potrzebne materyały, trumny itp. 
Za podnóże szatotu służy szafa szpitalna, na 
której ustawiają mały stołek. wytrącany na- 
stępnie z pod nóg wisielca. 

Nadchodzi noc egzekucyi. 
więzienia wkracza wojsko. Słychać hałas i 
głośno wydawane rozkazy. Uszu dochodzą 
odgłosy jakby waiki zaciętej; rozlega się coś 
niby krzyk. Widocznie skazańcowi nie zdo- 
łano jeszcze zatkać ust, jak nałeży. Otwie- 
rają się drzwi od celi skazańca i kilku ludzi 
rzuca się na niego, przyczem jeden trzyma 
poduszki dla zatkania ust. Ale skazaniec nie 
da się wziąć bez wałki; nie jest jednak w 
stanie bronić się, ani nawet krzyczeć przez 
zatkane usta, szamocze się więc tylko i wy- 
daje jakieś nieludzkie jęki. 

Rozlega się uderzenie młotka: rozkiuwają 
skazańca, związują mu natomiast mocno, nie- 
raz do krwi, ręce na plecach, związują nogi 
(przyczem biją bez ustanku), i tak skrępo- 
wanego, z zatkanemi ustami wynoszą na rę- 
kach do ciemnej izby i rzucają na podłogę. 
Tutaj czeka, aż szafot będzie gotowy, aż 
przybędzie prokurator i inne władze. Kat 
tymczasem oczekuje ua wezwanie w aptece 
szpitalnej. 

Przygotowania skończone. Na rękach, jak 
kłodę, wynoszą skazańca, bez odzienia, w bie- 
liźnie tylko, bez butów, drżącego z zimna i 
strachu, kładą go na ziemię, uwalniają ostro- 
żnie z więzów i stawiają na nogi, które je- 
dnak niejednokrotnie odmawiają posłuszeń- 
stwa. Skazaniec pada. Czasem usiłuje otwo- 
rzyć usta do krzyku, zatyka mu je jednak 
zaraz dłonią dozorca więzienny. Teraz do- 
piero zjawia się przy szafocie prokurator i 
odczytuje zatwierdzenie wyroku śmierci. 

A więźniowie w celach — pisze dalej 
Łomtatidze — hałasuja tyinczasem. Śpiewają 
marsz pogrzebowy. Żołnierze biegają, krzy- 
czą, nawołują do spokoju... Wszystko to bu- 
dzi widocznie w skazańcu pragnienie życia, 
Życia za każdą cenę; pada na kolana, płacze, 
błaga, zaklina, całuje ręce i nogi wszystkich 
obeenych; doktor, prokurator, duchowny od- 
wracają się i odchodza, dozorcy więzienni 
powtarzają głośno: »Aha, nie chce ci się... 
nie chce..« Zbliża się kat i dotyka dłonią 
pleców skazańca.. Skazaniec rzuca się na zie- 
mię, dozorcy podnoszą go... on zaczyna prze- 
bierać nogami i ryczy i ryczy.. Nigdy w ży- 
ciu nie słyszałem czegoś podobnego. Nie wiem, 
kto tak może ryczeć; w ryku tym niema nie 
ludzkiego, ałe i nic zwierzęcego. Widziałem 
przecie, jak rżną krowę, wołu, lub barana... 
One ryczą również, ale zupełnie inaczejc... 

Po chwili ciało skazańca zawisło w po- 
wietrzu. 

Interpelacya, przytoczywszy szczegóły po- 
wyższe, kończy się stereotypowem pytaniem, 
czy szczegóły te wiadome są ministrowi spraw 
wewnętrznych, a jeżeli wiadome, co zarzą- 
dzić zamierza, ażeby zajścioin podobnym na 
przyszłość zapobiedz. 

Sam już fakt interpelacyi wywołał w skraj- 
nej prawicy paroksyzim wściekłości. Rzucała 
się, krzyczała, żądała, by interpelacyi wcale 
nie odczytywać. Mimo to, prezes zarządził 
odczytanie. — Dyskusya była bardzo krótka. 
Interpelanci żądałi uznania nagłości interpe- 
łacyi. Duma nagłość odrzuciła i interpelacyę 
odesłała do komisyi. Za nagłością gło- 
sowali socyalni demokraci, trudowicy, ka- 
deci i Koło polskie. 


Na korytarze 


Zjazd słowiański 
w Petersburgu. 


Jakkolwiek posiedzenia zjazdu Towa- 
rzystw słowiańskich w Petersburgu są tajne, 
jednakże szczegóły obrad dość obficie prze- 


nakoniec za 10.000 funtów sprzedaną Angli- 
kom, którzy ją o bezbożność, herezyę i cza- 
ry oskarżyli. Wielkorządca angielski, książę 
Bedford, zamknał ją w zamku w Rouen i po- 
leci] Piotrowi Cauchon, ifbiskupowi z Beau- 
vais, aby wytoczył jej proces kanoniczny. 

Chciwy złota dworak, powolny był jego 
żądaniu, zarzucając Joannie wzywanie szata- 
nów, czarnoksięstwo, noszenie ubioru męs- 
kiego i nieuznawanie jego trybunału ; Joan- 
na odpowiadała na wszystkie zarzuty z pra- 
wdziwą mądrością. »Czyny me, rzekła, są 
wszystkie w ręku Boga i we wszystkich 
rzeczach do niego się odnosiłam. — Zape- 
wniam, że nie uczyniłam i nie mówiłam nie 
nigdy przeciw wierze chrześcijańskiej. Pro- 
szę postawić mnie wobec Świętego Ojca na- 
szego, papieża, a ja odpowiem mu na wszy- 
stko, co powinnam odpowiedzieć «. 

Kiedy jej słowa nie odniosły pożądanego 
skutku i biskup podstrzymywał swe zarzuty, 
zawołała: Apeluję do Ojca świętego, 
do papieża. Nie zważał jednak na to bi- 
skup niegodny. Wydał wyrok, potępiający 
dziewicę, oddając ją władzy świeckiej do uka- 
rania. — Nie Śmiał jednak odmówić jej przy- 
jęcia Hostyi Najświętszej, którą przyjęła z u- 
niesieniem, zalewając się łzami. 

Dnia 30 Maja 1431 r. przymocowana do 
słupa, stanąła na stosie, a gdy odczytano jej 
wyrok, uklękła, i ściskając prosty, przez an- 
gielskiego żołnierza podany krzyż, wzywając 
Trójcy Świętej, Najśw. Panny i Świętych 
Pańskich, protestując przeciw niesłusznym 
zarzutom. Kiedy ją płomienie ogarnęły, które 
wielom wydawały Się przybierać kształt liter 
imienia Boga, zawołała trzykrotnie: Jezus, 
Jezus, Jezus, schyliła głowę i skonała. 
W chwili jej śmierci widział żołnierz angiel- 
ski ze stosu w niebo ulatującą białą gołębi- 
cą; a kat, grzebiąc w apopielałych resztkach 
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nikają do dzienników miejscowych. Z mate- 
ryału tego warto przytoczyć jeszcze kilka 
uzupełniających informacyi z pierwszych 
dwóch dni obrad. Jak zaznacza »Rusk. Sło- 
wo«, przeciw referatowi Szarapowa najgorę- 
cej występowali Wergun i Durnowo, propo- 
nując, aby jaknajrychlej „przejść od Pol- 
ski do Serbii." Sobolewskij oświadczył, 
że nie należy mówić o „odrodzeniu Polski« 
w jakiejkolwiek formie. 


Przeciw twierdzeniom Szarapowa gorąco 
również protestował słynny z »Lidwaliady« 
b. wiceminister Hurko, skazany sado- 
wnie na wyrzucenie z urzędu za grabież 
grosza publicznego. Ten szczególny 
„patryota" rosyjski nawoływał do sojuszu 
z.. Prusami! Przemówienie jego, jak zazna- 
czają pisma petersburskie, spotkało się z po- 
wszechnem oburzeniem. Przeciw prusofllskim 
wywodom Hurki wystąpił przywódca kade- 
tów prof, Miliukow, który zaznaczył, że 
zalecane przez Szarapowa porozumienie 
z Polakami nietylko jest możliwe, 
ale jest niezbędne. Należy tylko nau- 
czyć się dotrzymywania słowa i rze- 
czywiście dążyć do słusznego zadośćuczy- 
nienia. 


Tyie na razie dodatkowych informacyi 
znaleźliśmy tymczasem w ostatnich dzienni- 
kach petersburskich. Co się zaś tyczy gło- 
sów, omawiających zjazd, przytaczamy poni- 
żej kilka uwag „Sowr. słowa“ Organ kadetów 
nastrojony jest dość pesymistycznie wzgłę- 
dem zjazdu. Nie wierzy on, aby żywioły, sta- 
nowiące jego większość, uchwaliły coś poży- 
tecznego. Wprawdzie stare słowianofilstwe 
pragnie także nieco się odświeżyć, ale mu 
się to nie udaje. 

„Pp. słowianofile nowej fomnacyi — pisze 
gazeta — zjednoczyli swoje uczucia siowiań- 
skie z jaskrawym szowinizmem, z nienawi- 
ścią ku wszelkiego rodzaju „obcoplemieńcom*, 
nie wyłączając i słowian; umieli oni połą- 
czyć słowianofilstwo z apostol- 
stwem okrutnej rusyfikacyi w Pol- 
sce iucisku braci Polaków, z apro- 
batą całej biurokratycznej polityki kresowej 

Gazeta charakteryzuje w przeciwstawie- 
niu do słowianofilstwa ruch neosłowiański, 
zaznacza jednak. że jest on tymczasowo zu- 
pełnie unieruchomiony w Rosyi, »Delegaci 
prascy pp.: Bobrinskij, Lwow i inni — pisze — 
teraz po powrocie swoim do Rosyl mogli się 
przekonać, że niema tu dla nich warunków 
do działania. Okazuje się, że w tych krajach. 
jak np. w Austryi, gdzie jakoby sło- 


wianie podlegają uciskowi, ruch 
słowiański może rozwijać się dale- 
ko intenzywniej. aniżeli w Rosyi. 


gdzie ludność panująca jest słowiańskie, 


Uchwały zjazdu. 


Petersburg. Wszystkie zaprojektowane u- 
chwały zjazdu słowiańskiego były doręczone 
komitetowi redakcyjneinu, złożonemu z Dur- 
nowa, Fiłewiczai Milutina, którzy mie: 
li polecone rozważyć te uchwały i wydać o 
nich swoje opinie. Komitet ten postanowił 
uchwały, proponowane przez Bobrinskiego, 
poddać pod głosowanieszczegółowe, naduchwa- 
łami zaś słowiańskiego Stowarzyszenia w Mo- 
skwie głosować w całości i w ten sposób od- 
rzucić kwestyę autonomii Królestwa Polskiego. 

Wczoraj dyskusya nad wnioskami komi- 
tetu trwała do godz. 5-ej zrana. 

Z jednej strony walezył: Hurko, Sobolew- 
skij, Kułakowskij; z drugiej Miliukow, Lwow. 
Pogodin. Nadto występowali Krasowskij, Bo- 
brinskij i Milutin. W końcu przyjęto uchwały, 
proponowane przez Bobrinskiego, jako pod- 
stawą do rozstrzygnięcia dalszej kwestyi. 
wbrew zdaniu komitetu redakcyj- 
nego. 

Nad uchwałami Stowarzyszenia ałowiań - 
skiego w Moskwie głosowano szczegółowo i 
kilka punktów z uchwalonych przyjęto, z pe- 
wnemi jednak poprawkami. Trzeci punkt na- 
wet zmieniono w sposób dość ostry, pozo- 
stawiając zaledwo słowa: »sprawiedliwe 
rozstrzygnięciekwestyi polskiejc, 
natomiast zjazd wykreślił słowa: >p rzy w ró- 
cenie legalnych praw narodu pol- 
skiegoc, zamiast zaś »autonomiie wpi- 
sal »życzenie zaprowadzeniawKró- 
lestwie Połskiem samorządu ziom- 


jej ciała, znalazł nietknięte ogniem zakrwa- 
wione serce i niepokalany jej żywot dziewi- 
czy. Na widok ten uciekł przerażony. by się 
wyspowiadać, wołając: »Spaliłem świę- 
tas. Mimo to, te święte szezątki i popio- 
ły wrzucono do Sekwany. 

Wkrótce jednakże potem przyszła reha- 
bilitacya niewinnej — a wyszła ona od 
Stolicy apostolskiej. Już w roku 1456 
potępił papież Kalikst LI haniebny wy- 
rok biskupa z Beauvais i naród francuski oto- 
czył miłością i czcią swą heroinę. W roku 
1869 biskup orleański Dupanloup poruszył 
pierwszy sprawą jej beatyfikacyi, czemu je- 
dnak wówczas wojna z Prusami stanęła na 
przeszkodzie. Następca jego Couille podjął ją 
później skutecznie, bo w r. 1894 Leon XII 
przyznał jej tytuł czcigodnej — a teraz za 
staraniem nowego biskupa Touehet, dokoń- 
czono procesu beatyfikacyjnego i Pius X po 
stwierdzeniu cnót jej i niepokalanego żyeia, 
oraz kilku niewątpliwych cudów, policzył ją 
w poczet błogosławionych. 

Kilkudziesięciu biskupów, mnóstwo księ- 
ży i wiele tysięcy Francuzów obojga płei pa- 
trzyło z rozrzewnienieim na ten spóźniony, 
ale sprawiedliwy hołd, złożony dnia onegdaj- 
szego przez papieża, który o 5 godzinie popo- 
łudniu, otoczony świetnym orszakiem swego 
dworu i wielu kardynałów, wszedł do bazy- 
liki, zanosząc gorące modły do Boga i pole- 
cając błogosławionej Joannie Francyę, tę 
starszą córką kościoła, która dzisiaj zoboję- 
tniała w swej większości dla wiary, ulega 
nienawistnym rządom bezbożnych ateuszów 
i masonów. Któż wie, może ta błogosławiona 
bohaterka poruszy serca narodu francuskie- 
go i obudzi dawną wiarę i miłość wielkich i 
świętych ideałów ludzkości. 


Wincenty Siroka. 


Grające bez igły, czysto I naturalnie od K. 45. 

Płyty po K. 450. Gramofony od K. 24—-, Ply- 

ty najlepszych marek. Naprawy. Przeróbki gra- 
mofonów na Pathófony. 


CENNIKI GRATIS. GRNNIKI GRATIS. 


ra 


n.ejskiego z gwarancyami 


skiegńć l 

praw db żywiełów niepolskich«. 
Pozetawiono również życzenia równou- 

prawnieia Polaków w pozostałej Rowyi. 


Gdy zjazd odrzucił postułat au- 
tfvnoniiPolski,Szarapow zawołał: »Wi- 
dzę, iż viększość obecnych rozumie tylko auto- 
nomię Bośni, lecz nie może pojąć autonomii 
Polski“. U waga ta wywołała wielkie wzburze- 
nie wśnd prawicy. 

Ostaeczne uchwały zjazdu są następu- 
jace: 

1) zazd uznaje, iż wszechstronny wzrost 
sił Rosji jest gwarancyą swobodnego rozwo- 
ju wszytkich Słowian. "a 

2) Zazd wyraża przekonanie, że aneksya 
Bośnii. ttóra nie jest ostatecznem rozstrzy- 
gnięcien Sprawy serbskiej, nie zachwieje sa- 
mowiedzą narodową wśród ludności tych pro- 
wincyi. Zjazd mniema, że Słowiańszczyzna po- 
winna dænagać się autonomii dla Bośni. 

4) W zakresie stosunków południowo-sło- 
wiańskich zjazd wyraża życzenie, ażeby osta- 
tecznie ustała polityka, dzieląca Baikany na 
sfery wpływów Austro-Węgier 1 Rosyi, gdyż 
tylko vówczas możebnym stanie się związek 
bałkań:ki. 

4) lożądane jest, ażeby w kwestyach po- 
lityki sotwiańskiej liczono się W Rosyi z dąż- 
nościani narodu rosyjskiego. | 

5) Konieczne jest zaprzestanie wzajemnych 
waśni sowiańskich i uznanie praw kultural- 
nych i narodowych każdego narodu słowiań- 
skiego. a 

6) W szczególności zjazd oświadcza się za 
rewi.yą we wskazanym duchu stosun- 
ków resyjsko-polskich w Rosy! i 
jednocześnie w Rusi zakordonowej (1). i 

7) Zjazd uważa za konioczne przejscie Ro- 
syi do polityki słowiańskiej u sle- 
bie w kraju. Do tego pierwszym krokiem 
jest sprawiedliwe rozstrzygnięcie 
kweszy: rosyjsko-polskiej. Dlatego 
też vj oświadcza się za najprędszem nada- 
niem napdowi polskiemu wewnątrz w jego 
granicaci etnograficznych samorządu miej- 
skiego i ziemskiego z zabezpieczeniem praw 
ludności rosyjskiej. j 

8) W slerze stosunków międzynarodowych 
gjasi OoŚwiadcza się za utrzymaniem zbliże- 
nia się Rosyi z Anglią i Francyą. 

Gorg dyskusyę wywołał punkt, dotyczą- 
cy autonomii Polski. Zwłaszcza zapalili 
się w Swoich przemówieniach Wergun, Sza- 
rapow, Wasiljew i Żukowicz. Doszłe do 
wymiary słów obelżywych. 


Policyjny finał. 


Petersburg. „Wioczer” donosi, że po ukoń- 


czeniu Orad, o północy, do lokalu. w którym 
odbywa |: zjazd słowiański, przybył pomo- 
cnik komisarza policyjnego i zażądał od se- 


kretarungejandu wydanla mu wszystkich refe- 
ratów Ak również wręczenia mu 
wsztsikich książek i broszur, zgro- 
madzojych na użytek zjazdu. 


Z sali odczytowej. 
| Kościuszkowskie czasy. 
Fieregzy wykład p. Kazimierza Bartosze- 
wicza by barwnym obrazem odradzania się 
>Połski- Z Stanisława Augusta. Po wybornej 
charakttystyce króla, który byłby może nie- 
doścignnhym wzorem monarchów, gdyby mu 
nie przý „to panować w czasach niespokojnych, 
a nie wyagających na tronie niezwykłej 
mocy dugi. wykazywał prelegent egromny 
rozwój ną'du na wszystkich pelach: rolnic- 
twa, A przemysłu, komunikacyi, finan- 
sów. sprariedliwości, oświaty. Dłużej zatrzy- 
mał się 41 komisyą edukacyjną, wykazując 
jak wyp*dzia ona całą Europę w grozu- 
mieniu ce: wykształcenia, jak dziś. dopiero 
po stu kilkudziesięciu latach poedagogia wcho- 
dzi na toy przez nią przepisane. Ten ogólny 
obraz oqadzającej się Polski słusznie uznał 
prelegen za konieczny dla zrozumienia tego 
ducha, kóry ożywiał Twórców 3 maja i bo- 
haterów %alki o niepodległość w roku 1794. 
Pierwszy 'ozbiór nie spotkał eporu, bo przy- 
padł w casie ogólnego upadku, natomiast 
drugi rozior wywołał Kościuszkę. bo grunt 
miłości wobra powszechnego był starannie 
przygstiwany. ` 
Zgrænadzona publiczność serdecznymi o0- 
klaskan dziękowała prelegentowi za wykład 
jasny, p iczający i patryotyczny. | 
- Dsiśwbędzie się drugi wykład w sali 
hotelu sskiego. Następne wykłady (w po- 
niedziałw, wtorek, czwartek i piątek) odbę- 
dą się v sali Klubu prawników i Koła lite- 
rackiepi (Fłoryańska 28). 


m | =mnzzey NOCNE 


B.GAB| YELSKA, Krzysztofory, Kraków. 
Wynajm:a i sprzedaje pierwszorzędnych fabryk 
fortepian, pianina, harmonie i pianole za go- 
tówkę lul na spłaty nawet dwudziestomiesięczne. 
Instruaenty używane od cen najniższych. 


“recz z towarem praskim! 
Eipnjcie tylko u chrześcijan! 


KRONIKA. 


KALNDARZYK KOŚCIELNY. Jutro w niedzielę 
2 pe W.Marka ewangelisty; pojutrze w poniedziałsk 


Filipa. 

,  KAENDARZYK ASTRONOMICZNY. Wschód 
słońca pzpocznie się jutro o godrinie 5 minut 8; 
sachód rzypada 0 godz. 6 minut 18; długość dnia 
młuut 27. 


godzin 


Kraków, dnia 24 kwietnia. 


Po rozwagę magistratu. Ze afer robotni- 
czych dtrzymujeiny następujące pismo s pro- 
śbą o umieszczenie: »Kto buntuje robotni- 
ków zajętych przy zakładach miejskich ?« 
Nieru: ze strony zarządów zakładów 1niej- 
kich słyszeliśmy skargi na organizacyę za- 
wodoią chrześcijańską, która rzekomo ma 
buntosać robotników, zajętych przy tych za- 
klada Rozumie się, że kto dziś patrzy Ba 
świat oczyma otwartemi, ten jasno widzi, że 


organizacya chrześcijańska nigdy robotni- 
ków nie buntuje, przeciwnie, dąży do poko- 
jowego załatwienia zatargów między praco- 
dawcami a robotnikami, bo zna zasadę: zgo- 
da buduje, niezgoda rujnuje. Jeśli jednak 
środki legalne nie odnoszą skutku, naten- 
czas i chrześcijańska organizacya chwyta się 
obosiecznego wprawdzie, ale ostatecznego 
środka, jakim jest strajk. Jeśli organizacya 
chrześcijańska skupia pod swój sztandar ro- 
botników, to czyni to wogóle dlatego, aby 
dla tych ludzi uzyskać polepszenie bytu, 
a nie by ich buntować. 

lnne to czynniki podniecają niezadowole- 
nie. robotnika i uczą go, że chcąa się rato- 
wać, musi wstąpić do organizacyi zawodo- 
wej, że ona jedynie może skutecznie stanąć 
w jego obronie, upomnieć się o jego krzy- 
wde. 

Tego rodzaju »prowokatorami« są często 
sanii pracodawcy. względnie ich rozmaici fun- 
kcyonaryusze. 

e tak jest, stwierdza fakt poniżej przy- 
toczony, który obok tego, że jest dowodem 
powyższego twierdzenia, stanowi również ilu- 
stracyę, jak to szykanuje się robotników w 
zakładach miejskich. 


| W gazowni miejskiej starszy dozorca 
niejaki Stolarczyk, zapewne z polecenia swej 
władzy przełożonej, wydał rozporządzenie do 
lampiarzy, aby każdy z nich na pół godziny 
przed rozpoczęciem zapalania lamp zawiesił 
swój numer na tablicy, przybitej w sieniach 
poczekalni (przy ul. Grodzkiej 1. 15) Jak wia- 
domo, lampiarze w Krakowie są najgorzej 
płatną Kkategoryą służby miejskiej. Za swą 
ciężką, prawie, że cały dzień i całą noc trwa- 
jącą służbę, pobierają od 44—56 kor. mie- 
sięcznie. Wskutek tego nie mogą miesz- 
kać w Krakowie, gdzie jest niesłychana dro- 
żyzna mieszkań, lecz muszą się gnłeździć po 
gminach podmiejskich, jak w Zakrzówku, 
Ludwinowie, Krowodrzy, Przegorzałach itd. 
Niejednemu z nich wypadał rejon w pobliżu 
jego miejsca zamieszkania. Wskutek tego 
wprost z domu szedł zapalać lampy. 

Tymczasem teraz każdy z nich musiał 
będzie nieraz parę kilometrów iść do miasta 
na ul. Grodzką, aby tam zawiesić swą bla- 
szkę z numerem, w myśl ukazu p. Stolar- 
czyka. Znaczy to, że gdy lampiarz dawniej 
mógł dłużej wypocząć, teraz będzie zmuszony 
o godzinę wcześniej wychodzić z domu, czyli 
że zamiast skrócenia dnia pracy tzyskuje... 
przedłużenie dnia pracy o 1—11/, godziny. 

I to ma być dowodem dbałości o dobro 
robotnika! Musimy to uważać za wielką 
szykanę, wymyśloną chyba jako karę za to, 
że lampiarze niedawno zorganizowali 
sią do obrony własnych interesów. 

W ten sposób zakład miejski walczy prze- 
cłw chrześcijańskiej orgunizacyi, w ten spo- 
sób niezadowolenie robotników pod- 
nieca, w ten sposób zmusza tych 
robotników do tego, aby zerwali 
się do oporu. 

I cóż na to zarządzenie swego funk- 
eyonarynsza nasz Świetny magistrat? Zape 
wne będzie nadal tolerował te szykany, — 
a meże je nawet sam spowodował? 

Od Redakcyi. Powyższe uwagi aż nad- 
to wyraźnie pouczają, jaki duch panuje pod 
rządami przeświotnego magistratu. — Tego 
rodzaju stosunki nie istnieją chyba nawet... 
w Chinach. Jednakże takie pestępowanie — 
to igranie z ogniem. Dlatego też lepiej za- 
wczasu zawrócić z fałszywej drogi i saprze- 
stać szykan. 


Trzeci Maja a Towarzystwo Oświaty ludo 
wej. W poniedziałek dnia 19 b. m. w lokalu 
Towarzystwa odbyło się Walne Zebranie kra- 
kowskiego oddziała Towarzystwa, w którem 
wzięło udział około 50 osób. 

Po zagajeniu przez prezesa oddziału Dra Ka- 
zimierza Lubeckiego, składał naprzód sprawo- 
zdanie z działalności oddziała p. Matyasik z o- 
statnich 2 i pół miesięcy, podnosząc, iż oddział 
założył w Krakowie czytelnię w Stowarzyszeniu 
katolickiem „Opieka nad pracownicami w Kra- 
kowie” i w Stowarzyszeniu „Przyjaciół drzewek“, 
rozszerzył i uzupełnił publiczną biblioteką w 
Doma robotniczym przy ul. św. Tomasza 1. 87, 
zajął się urządzeniem odczytów, które odbywa- 
ły się przed Wielkanocą w auli uniwersyteckiej, 
urządził dwa odczyty w Domu robotniczym, od- 
dział brał udział w wiecu w sprawie sprowadze- 
nia zwłok Juliusza Słowackiego, wydał 7 seryj 
kartek korespondencyjnych na dochód oddzia- 
ło. Jaki adział ma wziąść „Towarzystwo Oświa- 
ty ludowej* w obchodzie konstytucyi Trzeciego 
Maja, omówił X. A. Mytkowicz, który zaproje- 
ktował, by Towarzystwo dla uczczenia tej uro- 
ezystości narodowej, wystąpiło s własnym pro- 
gramem i swróciło się z akcyą głównie na pro- 
wincyę. 

W tym eelu Towarzystwe ma wydać ekoli- 
eznościową odezwą do wszystkich kierowników 
„Czytelń Towarzystwa", jego członków, do osób 
znajomycb instytueyj i Stowarzyszeń i wezwać 
je do urządzenia uroczystych nabożeństw, wie- 
ezorków i edczytów i do zbierania składek na 
sole Towarsystwa Oświaty ludowej i jego czy- 
telń. Całą akcyą kierować ma Komitet, wybra- 
ny z pośród oddziału krakowskiego Towarzys- 
twa Oświaty ludowej. 

W myśl uchwał, powziętych na temże Zgro- 
madzeniu we czwartek dnia 22 b. m., wysłano 
już z biura Towarzystwa pisemną prośbę wraz 
z okolicznościową odezwą do wszystkich urzę- 
dów parafialnych obrz. łac. eałego kraju, by 
Przew. XX. Proboszczowie, względnie całe Du- 
chowieństwo polskia zechciało przyczynić się do 
uczczenia i uświetnienia zbliżającej się rocznicy 
Majowej przez urządzenie w dniach 2 lub 8-go 
Maja uroczystych nabożeństw, przez zaproszenie 
na nie w niedzielę 25 b. m. z ambon luda do 
wzięcia udziału, zainicyowania zapomocą komi- 
totów urządzania wieczorków i odczytów patryo- 
tycznych, pezwolenia na zbieranie składek czy 
w kościele czy keło Kościoła na cele Towarzy- 
stwa Oświaty ludowej, jako daru narodowego. 

Liberalna prawda. Dr Kiernik, zaniepokojo- 
ny wynikiem zgromadzenia w Bochni, na któ- 
rem otrzymał ostre, ale zasłażone „cięgi*, za- 
mieścił w sweim organie sprawozdanie o tem 
zebraniu, w którem niema ani słowa pra- 
w dy. Widocznie jednak nauezka, dana Drowi 
Kiernikowi, jeszcze nie poskutkowała. Na zgro- 


Związek Katolickich krawców 
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madzeniu wytknięto właśnie jemu i jego par- 
tyi obładę i systematyczne fałsze w życiu poli- 
tycznem. Obeene wwystąpienie Dra Kiernika w 
„N. Reformie*, -— potwierdza ten zarzut naj- 
zupełniej. 

Co zaś do następstw zgromadzenia, to Dr 
Kiernik niebawem dowie się w sposób niedwa- 
znaczny, że czasy, kiedy go uważano w Bochni 
za powagę polityczną, — niepowrotnie minęły. 

Z teatru miejskiego. Wesoła krotochwila 
Szekspira: „Poskromienie złośnicy”, która do- 
znała wielkiego powodzenia na wterkowem 
przedstawieniu, powtórzoną będzie w niedzielę 
z Leszczyńskim w roli Petracchia. 

Występy Leszczyńskiego wywołały w aferach 
publiczności taki entuzyazm, że dyrekcya tea- 
tru uprosiła znakomitego artystę o przedłuże- 
nie gościny. Leszczyński wystąpi jeszcze trzy 
razy, z tego w dwóch wieczorach t. j. — we 
wtorek i w czwartek wykona rolę, w której 
Kraków nie zna go dotąd, a mianowicie: w „Wo- 
źnicy Henszla*, dramacie Hauptmanna. Wystę- 
py te poprzedzone będą w poniedziałek wspa- 
niałą tragedyą Słowackiego: „Balladyną”. 

Z teatru ludowego. Prace nad ostatniemi 
adaptacyami i upiększeniami budynku teatru 
ladowego, mają się ku końcowi. — Pierwsze 
rzędy siedzen zastąpione będą wyścielanymi fo- 
telami, z ruchomem siedzeniem, podyum w rzę- 
dach następnych będzie więcej jeszcze stepnio- 
wo wzniesione, aby widz z każdego miejsca 
wygodnie mógł objąć okiem całą sceną; ponad- 
to urządzona zostanie garderoba na ubrania i 
kapelusze damskie. Sufit i ściany ozdobione ła- 
dnym fryzem zrobią miłe wrażenie. Wszystkie 
te innowacye skończone będą przed pierwszym 
maja. 

Wreszcie czyniąc zadość wyrażanym z licz 
nych stron życzeniom, bufet, dotychczas sprze- 
dający z napojów tylko wodę sodową, zostanie 
zaopatrzony w piwo. 

Najbliższemi nowościami repertuaru nastę- 
pnego tygodnia są: „Ach to Zakopane“, „Quo 
Vadis*, w prześliczną przybrane szatę i deko- 
racye, oraz Kraszewskiego „Trzeci Maja*. 

Grono pań powiększyła p. Lena Winiew- 
aka, artystka, mająca wszystkie warunki sce- 
niczne, która da się poznać jaż w najbliższych 
dniach. 

Dyrekcya teatru komunikaje: Dziś, w sobo- 
tę, po raz pierwszy „Złych gach* Piotra Ko- 
śmińskiego — nadzwyczaj efektowny melodra- 
mat, w D aktach. Akompaniament muzyczny 
J. Nowackiego. 

W niedzielą popołudniu „Grochowy wieniec“, 
czyli „Mazury w Krakowskiem* A. Małeckiego. 
Wieczorem „Zły duch“. 

Hurrah! wszelkie strażnice narodowe! La- 
koniczną, lecz pełną wymownej i gorzkiej ironii 
notatkę otrzymujemy z miasta: - 

„Żydowsko -hakatystyczmnej firmie 
Korn z Bielska oddała kolej Północna budowę 
całego szeregu domów urzędniczych przy 
ul. Bosackiej w Krakowie. 

„Hurrah! Minister-rodak Dalębal 

„Hurrah! Związek dla przemysłu galic.z p. 
Battaglią na czele. 

„Hurrah! Koło polskie. 

„Hurrah! reprezentacya miasta Krakowa i 
wszelkie inne strażnice narodowe !!! 

„Krakau, Deutsch-Galizien. Hurrah!“ 

Tylko tak dalej... 

lgnatz Cypres. Pod tym tytułera zamieszcza 
„Postęp“ poznański charakterystyczną sylwetę 
jednego z przedstawicieli „handlu“ żydowsko- 
galicyjskiego, będącą zarazem cennym przyczyn- 
kiem do wartości kulturalno-narodowej naszego 
żydostwa. Oto co pisze wspomniane pismo : 

„Ignatz Cypres, to zwykły sobie „handełes* 
żydowski aż z Krakowa. Wpadł om na ten ge- 
nialny pomysł, aby nasze Księstwo uszczęśliwić 
swym towarem żydowskim. 

Jeden z naszych .przyjaciół z prowincyi, zwró- 
sił nam uwagę na owego Ignatza Cypresa z Kra- 
kowa, który zarzuca Księstwo swemi po nie- 
miecku drukowanemi odezwami, ażeby, jak to 
mówią, po prostu nieświadomych brać na wędkę. 

Ignatz Cypres ma „Partie* Waarenhaus* (7!) 
w Krakowie, jak pisze w swym okólnika i u 
góry zaraz po niemiecku tytułuje, że nadarza 
się korzystna sposobność do zakupienia 75 ty- 
sięcy par trzewików (I) — a oddaje je za ba- 
jeczną cenę, 4 pary tylko za ? marek, więc pra- 
wie za darmo można kupić s Krakowa trzewiki 
wedle handełesa Cypresa! Istne dobrodziejstwo 
wyświadcza p. Cypres ludowi polskiemu. 

Galicya jest mu jaż sa mała dla jego wy- 
zysku, przeto zarzucił sieci na lud polski w Po- 
znańskiem, a może i na Górny Śląsk. 

Ażeby upozorować swój wyzysk, p. Cypres pi- 
sze w swym niemieckim okólniku, iż skutkiem 
zastoju w interesie, kilka większych fabryk po- 
leciło mu wielkie zapasy trzewików za ceny pro- 
dukcyjne rozsprzedawać ().. Wysyła więc swój 
towar za zaliczkową pocztą i radzi się pospie- 
szyć, dopóki zapas starczy! Przyczem zachwala 
pod niebiosy swój towar, jako wysoee elegancki 
i wedle najnowszego fagenu. 

Najwięcej może zadziwiać bezezelność ży- 
dowskiege handełesa x Krakowa, ze stolicy 
polskiej, iż stamtąd śmie się odezwać do 
polskiego społeczeństwa w języku niemie- 
ekim i zachwalać i polecać towar. To najlepiej 
ilustruja usposobienie Żydów krakowskich, 
którzy tak samo, a może jeszcze więcej po- 
mlatają polskim językiem, aniżeli tutejsi Żydzi. 

To iedna strona tego pięknego medala Cy- 
prosa krakowskiego. A potem, czyż kto w świe- 
cie za 7 marek może odsprzedać 4 pary trze- 
wików? Czyż to może być jaki rzetelny 
interes ? 

Jednakże może się wielu łatwowiernych zna- 
leźć, którzy gotowi uwierzyć handełesowi kra- 
kowskiemu i zamówić za ? marek trzewików.* 
Komentarze zbyteczne. 

Oj! ten Magistrat! Jedna z naszych pronu- 
meratorek, p. L., zamieszkała na Grzegórzkach, 
skarży się za naszem pośrednictwem na nie- 
dbalstwo Magistratu, który skonfiskowawszy 
gdzieś ze względów sanitarnych, kilkadziesiąt 
beczek padpsutych śledzi, wyrzucił je na Grze- 
górzkach w okolicy zakładu oprawey, lekko 
tylko przysypując ziemią. Otóż cuchnące wy- 
ziewy, wydobywające Bię z gniłych śledzi, za- 
truwają powietrze w całej okolicy i w przykry 
sposób dają się we znaki mieszkańcom sąsie- 
dnich domów. Dia dokładności podajemy, że ja- 
ma ta z odpadkami i śledziami znajduje się w 
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odległości zaledwie kilku metrów od domów 
mieszkalnych. 

Z Muzeum narodowego. Konkars. Dyrek- 
cya Muzeam narodowego zawiadamia, że arty- 
ści, którzy mają zamiar wziąść adział w kon- 
kursie na polichromię kościoła parafialnego w 
Bochni, mogą otrzymać plany tego kościoła w 
kancelaryi Muzeum narodowego w godz. od 11 
do 1 w południe. Termin konkursu przedłużono 
do dnia 30 czerwca b. r. 


Z Towarzystwa muzycznego donoszą: Kon- 
cert Towarzystwa muzycznego, zapowiedziany 
na poniedziałek, nie odbędzie się z powe 
dów niezależnych od zarządu. — Pieniądze zwra- 
ca kancelarya Towarzystwa w godzinach urzę- 
dowych. 

Egzamin na nauczycielki robót ręcznych 
kobiecych odbędzie się w Krakowie dnia 13 
maja. Kandydatki, które chaą składać ten egza- 
min, mają wnieść podanie o przypuszczenie do 
niego do dyrekcyi seminaryum naucz. żeńskiego 
w Krakowie, najdalej do dnia 8 maja. Do po- 
dania dołączyć należy: metrykę urodzenia na 
dowód ukończonego 18 roku życia, ostatnie 
świadectwo szkolne, świadectwo moralności za 
czas od opuszczenia szkoły aż do egzamina, 
wreszcie świadectwo zdrowia, wystawione przez 
lekarza urzędowego. 


Fotoplastikon przy ulicy Grodzkiej, które 
przeszło obecnie drogą kupna w ręce polskie, 
odnowione i ulepszone na sposób europejski, 
gromadzi liczne tłamy, korzystające chętnie z 
tej naukowej zabawki. Od 25 do 28 kwietnia 
wystawia „Grac i okolicę“. 

Match footballowy odbędzie się w niedzielę, 
dnia 25, b. m. o godz. 4 po poł. na na torze 
wyściyowym, między drużyną lwowską Pogoń I. 
a krakowską Wisłą I. 

Szermierka, Tow. gimnastyczne „Sokół* w 
Krakowie rozpoczyna dnia 1 maja b. r. dwumie- 
sięczny Kurs szermierki na szable i fiorety; kurs 
obejmuje całość sztuki szermierczej. 

Lekcyi, które odbywać się będą codziennie, 
udzielać będzie zawodowy, dyplomowany nan- 
czyciel, przy pomocy dwóch asystentów. 

Kurs ogłasza się dia pań i panów i młodzie- 
ły płci obojga od lat 14 (osobne oddziały). 
Opłata za całość nauki wynosi: dla członków i 
ich rodzin 10 kor., dla nieczłonków 12 koron. 
Zgłoszenia na kurs przyjmuje kancelarya „So- 
koła* codziennie od godziny 6—9 wieczorem, 
Tamże udziela się wyjaśnień. 

P. S. W każdy poniedziałek odbywać się 
będą assaały dla członków i nieczłonków za 
opłatą 40 hal., od godziny 8 wieczór. 

Miły gość. Józef Sabak, robotnik z Łobzowa, 
nie chcąc z powodu ulewy wracać na noc do 
domu, zaszedł, szukając noclegu, do jakiegoś pod- 
rzędnego zajazdu. Tutaj jeduak wszczął z to- 
warzyszami pokoju spóri walkę na pięści, która 
skończyła się dla niego smutnie, gdyż doznał 
licznych kontuzyi na całem ciele. Zgłosił Się, 
prosząc o pomoc lekarską na Pogotowie, a gdy 
tej ma udzielono, zażądał, aby karetka 
Pogotowia odwiozła go do domu, gdyż „na dwo- 
rze i deszczu nocować nie myśli.* 

Ponieważ dyżurny Pogotowia nie uznał tej 
jazdy za potrzebną, a Sabak gwałtownie przy 
swem Żądaniu obstawał, zawezwano Żołnierza 
policyjnego, aby go odstawił do hotelu... pod 
„Telegrafem.* 

Fałszerze pieniędzy, Wczoraj wieszorom za- 
padł w sprawie Gattermanna i spólników wy- 
rok, skazujący Guttermanna.na b lat ciężkiego 
więzienia, Serebrenika na $ lata ciężkiego wię- 
zienia, Schroettera na 5 miesięcy zwykłego wię- 
zienia. Dwom pierwszym obostrzono nadto ka- 
rę postem co miesiąc i wydaleniem, pod odcier: 
pieniu więzienia, z granie monarchii. Lermera, 
Piotrowskiego i żonę jego Maryę uwolniono. 

Sprytny Żydek. Szaja Selig Meiser, 18-letni 
pomocnik handlowy w Grochowie, w Królestwie 
Polskiem, uprzykrzywszy sobie spokojny żywot 
za ladą sklepową, a chciwy zmian i wrażeń, 
ukradł swemu ezefowi 500 rubli i wybrał się 
w podróż do Ameryki. Niestety jednak, na re- 
kwizycyę łandarmeryi w Stojanowie, przytrzy- 
mano "go na tutejszym dworcu kolejowym i od- 
stawiono do aresztów policyjnych. 

Z zawiedzionej miłości. Wczoraj około go- 
dziny 10 wieczorem zawezwano Pogotowie ra- 
tunkowe do domu pod 1, 29 przy l. Gertrudy, 
celem niesienia pomocy 18-letniej służącej, Gu- 
stawie Moskałównie, która s powodu niewier- 
ności narzeczonego, załyła silną dawkę „cali 
hypermanganicam*. — Zastosowawszy doraźne 
środki ratunkowe, przewiozło Pogotowie Moska- 
łównę do szpitala św. Łazarza. Zyciu jej nie 
grozi niebezpieczeństwo 

Wypadek przy pracy. Wczoraj wieczorem 
zgłosił się na stacyę ratunkową, prosząc o opa- 
trzenie, Jędrzej Starnawski, faczarz, zajęty w 
rześni. Przez nieuwagę wpadł lewą nogą do ko- 
tła s flakami i poparzył się dotkliwie. 


Z Kraju. 


Wybory z włelkiej własności. Na ponfnem 
zebraniu „wyborców z kuryi wielkiej własności 
okręgu sanockiego, postanowiono ogłosić i po- 
pierać kandydaturę na posła do Sejmu z tego 
okręgu p. Stanisława Starowieyskiege s 
Bratkówki. 

W Newym Sączu jednogłośnie wybrany zo- 
stał posłem ma Sejm rektor Antoni Mars. 

Krajowa Rada kolejowa. Ze Lwowa dono- 
szą: Wydział Krajowy zamianował członkami 
Rady kolejowej posłów: Dra Stanisława Głą- 
bińskiego, Stanisława Jędrzejowicza, Dra Hen- 
ryka Kolischera, dra Julinsza Leo, prezydenta 
miasta Krakowa; Jana Seferowicza, prezydenta 
kraj. dyrekcyi poczt i telegrafówe we Lwowie; 
Karola Skibińskiego, profesora politechniki we 
Lwowie i Ludwika Wierzbickiego, radcę dwora 
i emer. dyrektora kolei państwowych we Lwo- 
wie. Na propozycyę korporacyj zamianował Wy- 
driał krajowy: Franciszka hr. Zamoyskiego; na 
propozycyą krajowego Towarzystwa naftowego 
we Lwowie; Dra Kazimierza hr. Szeptyckiego, 
na propvzycyę gal. Towarzystwa gospodarskie- 
go we Lwowie; Władysława Struszkiewicza, na 
propozycyę Towarzystwa rolniczego w Krako- 
wie; Cyryla Kochanowskiego, starszego radcę 
leśnictwa we Lwowie, na propozycyę Towarzy- 
stwa leśnego we Lwowie; Samuela Horowitza, 
na propozycyę Izby handlowej i przemysłowej 
we Lwowie; Jakóba Judkiewicza na propozycyę 
Izby haadlowej i przemysłowej w Krakowie; 
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oraz Józefa Kapeinsza na propozycyę laby Raa- 
dlowej i przemysłowej w Brodach. 

Z etyki żydowskiej. (Kor. wł.) Z Dąbre- 
wy koło Tarnowa piszą nam: W r. 1902 umarł 
tutaj hartowny trafikant, Żyd Millet, pezesta- 
wiając jedyną córką, zamężną za Żydem Wech- 
sierom, poddanym rosyjskim. Według ustawy 
aio mogła ona z tego powodu ubiegać się e 
koncesyę na trafikę po Śmierci ojca. 

O wakującą trafiko ubiegała się katolieska, 
p. B., wdowa po niższym urzędniku. Zabiegi jej 
jednak pozostały bez skutku, bo przecież Śy- 
dzi nie głupi, by pozbawić się tak tłustego Ką- 
ska, przynoszącego bez tradu kilka tysięcy ko- 
ron rocznego doehodu. Wszak oni trafiki wyłą- 
cznie za wój przywilej uważają! Cóż tedy rə- 
bią, by Kkoncesyę na trafikę otrzymać? Zgła- 
szają rozwód i trafika dzięki opiekuńszema 
rządowi pozostaje w ich rękach. Rzekomy roz- 
wód służył tylko do zamydlenia oczu, bo nadal 
mieszkają w Dąbrowie, dzieci bez liczby płodzą, 
Wechslerami je urzędowo zapisują i trafikami 
frymarczą.. Wszak głośną ta sprawa była w 
zeszłym roku, bo nawet był proces sądowy © 
tego powodu, lecz Żydówka, bojąc Się smautnysh 
następstw, procesu zaniechała. 

Kiedy przed kilku łaty w Kętach miał tra- 
fikę katolik, wysłużony podoficer p. B. tak 
wszystkich z tego powodu Żydów i nie Żydów, 
ba, nawet jego ówczesnych przełożonych, oczy 
bolały, że mu zagrożono odebraniem trafiki. Je- 
żeli nie bedzie miał składa tytonia w porzą- 
dnym(f) lokalu. Miał więc utrzymywać akiad 
w awoim salonika, chociaż lokal, gdzie miał 
trafikę, był najprzyzwoitszy. 

W Dąbrowie Żyd trzyma trafikę w istnej 
norze, a nikt nie zwróci na to uwagi. Pola- 
kowi za coś podobnego odebranoby już dziesięć 
razy koncesyę, lecz Żyd jest nietykalny i kpi 
sobie z ustaw i rozporządzeń... 

Bystra (koło Bielska). Piszą nam atamtąd: 
Dzięki usilnym zabiegom kilka jednostek, se- 
wiązało się u nas Towarzystwo upiększenia gmi- 
ny, które wytknęło sobie zadanie przeprowadze- 
nia wielu reform, zmierzających do nadania na- 
szej wiosce podmiejskiej i miejscowości kura- 
cyjnej, charakteru więcej „kulturalnego“. 

W najbliższym czasie założoną i otwartą ze- 
stanie u nas „Czytelnia Polska“, celem dostar- 
czania ludności tutejszej, narażonej na zgubne 
wpływy niemczyzny sąsiedniego Bielska, zdro- 
wego pokarmu duchowego i odpowiedniej lektu- 
ry. Mamy nadzieję, że „Polonia“ s sąsiedniej 
Białej i Bielska, a szczególnie Towarzystwa 
połskie, pospieszą nam z pomocą w naszej 
pracy. 

* Zawieszenie „Kraju“. Organ ugodowsów 
polskich „Kraj“ przestaje wychodzić. W r. 1908 
tygodnik zamieniony został na pismo codzienne, 
pismo to jednąk nie miało powodzenia i od No- 
wego Roku znowu wychodzić zaczęło jako ty- 
godnik — prenumeratorzy jednak co ras wię- 
cej odpadali i deficyt wzrastał. Obecnie współ- 
pracownicy rozjechali się. Redaktor Kutyłowski 
wyjechał to Warszawy pertraktować ze „Sło- 
wem“ warszawskiem, aby przyjęto prenumera- 
torów „Kraja“. Pierwszy numer „Kraju“, zało- 
Żony przez pp. Erazma Piltza i ś. p. Spasowi- 
cza, ukazał się 4 lipca 1882 r. W roko 1892 
redaktor „Kraja“ p. Erazm Piltz, złożył aforon 
rządowym rosyjskim słynny memoryal o zaslu- 
gach tego pisma p. t.: „Oczerk publisticzeskoj 
diejatelnosti polskoj gaziety „Kraj“ ss 10 liet", 
Memoryał tea w dosłownym przekładzie wydru- 
kowano w Krakowie w 1901 r. Obecnie, po 2% 
latach, pismo ugodowców peteraburskieh kończy 
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Z pewodu bezwyznaniowości usunięto nase 
czyciela ludowego Leoma Pelikana, motywująe 
to tem, że jako bezwyznaniowy mie edpowiada 
wymogom $. 1 ustawy szkolnej, że jego da- 
wniejsze świadectwa szkolne straciły wartość, 
bo przez ogłoszenie się bezwyznaniowym, po- 
stępy z religii są nieważne i łe nieważna jost 
przysięga służbowa poprzednio złożona. Mini- 
sterstwo oświaty nie aznało wprawdzie tych po- 
wodów do usunięcia z urzędowania, podało je- 
dnak, że są powody do przeniesienia w trwały 
stan spoczyku na podstawie $. 50 ustawy © 
nadzorze szkolnym i $. 120 regnlaminn szkol- 
nego. Sekcya czeska zatem krajowej Rady 
szkolnej powołując się na to, przeniosła Pe- 
likana w trwały stan spoczynku. 

Ze względu jednak, że tenża jeszcze nawet 
pięciu lat nie był nauczycielom, nie należy ma 
się Ładna emerytura. 

Grób dla zasłużonych wojskowysh ufando- 
wał cesarz Franciszek Józef w swej posiadłości 
w Heldenbergn, przy Wetzdorfie w Dolnej 
Austryi. W piśmie odręcznem zawiadomił o tem 
wczoraj ministra wojny SchSnaicha. W Heiden- 
berg pochowany już został marszałok Ra d o 6- 
ki i generałowie z wojen włoskich: bar. Wi m- 
pffen i bar d'Aspre. Cesarz ofiarował Hel: 
denberę armii i przyrzekł utrzymywać go włae- 
nym kosztem. Grzebanie wybitnych wojskowych 
w tym Panteonie zależeć będzie w kałdym wy- 
padku od uznania cesarza. 

Ministerstwo sprawiedliwości — ma grzye 
wnę. Trybunał państwowy rozstrzygnął wszoraj 
o skargach, jakie radcy sądu krajowego Foner 
w Chebie i Kobrzec w Pisku, wnieśli przeeiw 
ministerstwu sprawiedliwości w sprawie zapła- 
cenia należytości za substytucyę. Trybunał u- 
znał ministerstwo sprawiedliwości za winne sa- 
płacenia Feuerowi 2235 kor. z 5 proc. odsete 
kami od dnia wniesienia skargi i 1000 k. ko- 
ron, a Kobrzecowi 968 kor. z odsetkami i 560 
kor. kosztów do dni 14 pod rygorem ogos 
kucyi. 


Z życia towarzystw. 


Walne Zgromadzenie Towarzystwa przyja- 
ciół Muzeum narodowego edbędzie się dnia 6 
maja b. r. o godzinie 12 w południe, w kance- 
laryi Muzeum narodowego w Sukiennicach., 

Towarzystwo „Esperanto“ podaje do wia- 
domości, że kurs elementarny języka „Espe- 
ranto“ już się rozpoczął i odbywać się będzie 
co poniedziałek i czwartek od godziny 7—86 
wieczorem w lokalu Towarzystwa Rynek l. 46, 
II. p., linia A-B. Wpisywać można się jesgose 
do dnia 25 bm. Opłata wynosi 3 koron aa sały 
kurs, trwający około 6 tygodni. 

Zarazem Tow. zawiadamia, że celom bliższege 
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ficerów, odgłosu pobudki i sygnałów, ukazała|z tem w związku, których skuteczje rozwią- 
się blała flaga na koszarach. zanie jest nie tylko dla kraju, ale tk mu”: 

W pobliżu bronił się posterunek, złożony rządu pożądanem. Obrady pot ają Ze 
ze 100 żołnierzy, zamknąwszy sią w budyn- pewne przez dzień dzisiejszy i jutzejszy. 
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dzieli ci desperaci salwą karabinow ą.| skarbu j Biliński przedstawił na konferencyi 
Zatoczono więc baterye i zaczęto ostrzeliwać | delegatów Wydziałów krajowych Minister 
budynek. Po kilku salwach drzwi i kamienne wniesie do parlamentu ustawę o [rzekazanie 
okna rozpadły się na kawałki. Jeden z odła- dla krajów koronnych części podztku docho- 


dowego osobistego i części nadwyż 
mów bomby wpadł do ambasady austro-wę- ui NL : j naówyjek „podatku 
Teby y od wódki. Minister chee stanow:zo usu- 
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wojennego. 
z bagnetami w ręku wtargnęli żołnierze i| żę sej : > ; 
ae. 3 jin węgierski będ 
Ruch pocztowy przerwany. wyprowadzili ży wych jeszcze obrońców. 0d- | 26 b. m. reskryptem iein sda Pap 
Zemuń. Także i dzisiaj, jak przez dwa|dano ich pod sąd wojenny. Również motłoch | rozwiązania przesilenia, które Aa ~ 
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miast rozpoczął działać. ski poda się do dymisyi. Dr Weckere przybę 
Gdy wczorajsze depesze kategorycznie| (Telegramy „Głosu Narodu“ z dnia 24 kwietnia.) 


Publiczność mimo niebezpieczeństwa. za- dzie we wtorek do Wiednia, by wręczyć ce- 
, j rycz ciekawiona bitwą zjawiła się obok wojsk ia piśmienną prośbę o cymisyę. 
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denta parlamentu Juliusz ia ż ; 
Z ambasady rosyjskiej nadeszła og. 11 kszość Izby życzy konid BE p + 14 
Stefano stanowczo uchwalono detronizacyę k nku 
sułtana, inne z lą samą stanowczością do- to tylko słaby (?) opór, stawiany przez 5ar- 
nizon tutejszy z obawy przed karą. Major 


wieść, że sułtan  kapitulował. Początkowo samodzielnego i gotowa jest obalić cażdego 
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dług depeszy biura korespondencyjnego, Enver-bey zwołał dla ochrony każdej misył 


SE 0) BY DEBET 14) OO O UK a 
kompromis pomiędzy Młodoturkami dyplomatycznej kompanię wojska. Ambasa- 


i że opozycya, żądająca samodzielnego banku 
a sułtanem wbrew wczorajszym do- dy austro węgierskiej strzegą ucz” w L it ki A aba pi e łodczas wal- 
niesieniom ma być rzeczą dokonaną, nto wie akade mii wojskowej. W mie- F os surtana rozstrzygnięty. chnego, równego H e rl powsze- 
Potwierdzać tę wiadomość ma rzekomo fakt, ście panuje panika. gA Berlin. (Tel. wł) »Voss. Ztg.« donosi, żeļdzielnego i skupi koło niego w wę R. 
że wczorajszy selamlik miał przebieg Paryż. Ajencya Hawasa donosi z Konstan- |kwestya złożenia sułtana z tronu po zdobyciu rodu. Justh oświadczył m a w A 
normalny i minął bez wypadku. Również tynopola: Wojska, które wkroczyły do miasta, | vjjdjzkiosku jest rozstrzygnięta. Obecnie sułtan muszą ponownie rozpoczić Ev: 
wydania nadzwyczajne kilku dzienników ofiarowały żołnierzom kcszar położonych na | muszony będzie abdykować towarów austryackich o" 
konstantynopolitańskich przyniosły pomyślne południe od lldizu przebaczenie. Wojska te od- y aR ZO: p E 

dla sułtana wiadomości. Mianowicie zamieściły rzuciły propozycyę przebaczenia i zaatako- Nastrój giełdy, 

depeszę Mukdar-Szefketa, komendanta ri. | wały wojska salonickie. Z obu stron oddano Wiedeń. (T. wł) Na dzisiejszej giełdzi 
korpusu do wielkiego wezyra, która podnosi, wiele strzałów. Strzały mają być liczne. Sa- przedpołudniowej niekorzystne ań 4 
że z powodu rewolucyi konstantynopolitań- dzą jednakże, że koszary te nie będą mogły wołały wiadomości z Konstantrno pi "A 
skiej załogi, przybył on z oddziałami u i ii| długo wytrzymać ognia wojsk salonickich. Dwie armia macedońska zmusz)ną była” P 
korpusu i objął nad niemi i nad flotą ko- | osoby cywilne, w tem pewien Angiik, które czyć walkę na ulicach KonstanYno | k 3 
mendę. Kto poprosi o przebaczenie, stały w pobliżu zostały, zabite. l w mieście panujo panika 4d "a 
będzie ułaskawiony, inni będą ukarani, Konstantynopol. Strzełanina między woj- piery spadły nieco. Ogólna kardio szą 
Kategorycznie przeczy on wiado-|skami dwu koszar i wojskami salonickiemi dość silną. yia 
mości rozpuszczonej przez rewolu- trwała przez dwie godziny. Koszary te znaj- 

cyonistów, jakoby zbliżająca się dują się w pobliżu ambasady niemieckiej. 
armia miała na celu usunięcie suł.| Obecnie słychać jeszcze tylko odosobnione 
tana. Drugi telegram wystosował Szefket strzały, które padają przy ściganiu dezerterów 
do wielkiego wezyra z prośbą, aby powyższą w różnych stronach. liczba ofiar zdaje się 
depeszę ogłosił i zawiadomił o niej ciało dy- jest wielką. 

plomatyczne. 

Inne natomiast wiadomości z Konstan- | t Ropa odj y la$i 
tynopola przedstawiają sytuacyę w odmien- | ,,onstantynopo!. (Tel. wł.). a 2 saon 
nem wręcz świetle. Według telegramu, wy- ckie zajęły najpierw przedmieścia chrześci- 
słanego wczoraj z Konstantynopola, 0 8. jg |jańskie: Pera l G mata aby zapobiedz na- 
wieczorem już w nocy oczekiwano tam padom na chrześcijan. Potem obsadzały oba 
wkroczenia wojsk macedońskich mosty na Złotym Rogu. Wówczas dopiero roz- 
do stolicyirozpoczęcia akcyi prze- poczęli obsadzanie „Stambułu ze wszystkich 

stron, spędzając wojska sułtańskie do ildizu. 


ciw lildizowi, wszelkie zaś poprzednie F 
: ; R Gdy osaczenie  Ildizu zostało ukończone , 
uspakajające oświadczenia miały jedynie na rozpoczęła się (R 


celu zmylenie czujności sułtana i reak- 
cyonistów. Według innej depeszy, miało już Po zajęciu stolicy. 
Londyn. (Tel. wł.) »Daily Mailcaonosi, że 


nawet ra do ARR z starcia. 
Mianowicie ułk kawaleryi, stacyono- A E 
wany w oa poza Li h Saho Buta. 35.000 żołnierzy arnn macedońskiej stoi pod 
wyszedł na selamlik, wojsko macedoń- Konstantynopolem. Dowódcą, jej jest Szeftek 
skie zajęło” koszary. Gdy kawalerya pasza, wierny uczeń sztabu generalnego nie- 
powróciła i znalazła koszary obsadzone, mieckiego. Manewrował on tak zręcznie, że 
przyszło do walki, której wynik jest podczas wczorajszego selamlika zajął wzgó” 
nieznany. Walka ma jeszcze trwać. na, które oddały mu w ręce lldizkiosk. 
Popołudniu mieli żołnierze w Stambule do. | W chwili, gdy Konstantynopoł cały dostanie 
puszczać sią rozmaitych wykroczeń. się w ręce armil, nastąpi złożenie sut 
Słowem, według dotychczasowych tele- tana z tronu oddają sąd wojenny 
gramów, sytuacya w Tureyi przedstawia się sprawców buntu z 13 om. wykonanie 
bardzo niewyraźnie. Może pewne wyjaśnienie wyroku i usunięcie z armii żołnierzy, któ- 
w tym chaosie najsprzeczniejszych wieści, rzy przyłączyli się do buntu. Garnizon w 
przyniosą dzisiejsze telegramy. które zamie- Konstantynopolu składać się będzie z ba- 
talionów wiernych konstytucy!, a mi- 
nistrem wojny zostanie generał znany z sil- 


szczamy poniżej. 

nej ręki. Ukaranie sprawców buntu będzie 
niezmiernie surowe, aby wpoić prze- 
konanie w żołnierzy, że nie wolno im bun» 
tować się przeciw oficerom. 


wezwanie to pozostało bezskutecznem wobec 
tego, że jeden z żołnierzy, doniósł o tem 
Młodoturkom. Urzędnika aresztowano 
ipostawiono przed sądem w ojen- 
nym; żołnierz ów został podoficer em. 


Wstrzymanie ruchu kolejowego. 
Konstantynopol. (Tel. wł.). Rząd polecił wya- 
sygnować 25.000 funtów. celem wypłaty tej 
sumy 6000 rezerwistom. 
Donoszą, że ze strony Młodoturków pole- 
cono wczoraj telegraficznie wstrzymać ruch 


spostrzega, że ma do czynienia tylko ze zręcz- 
nem kuglarstwem.. Ale Sudermann jest także 
doskonałym znawcą techniki teatralnej i każda 
jego sztuka zawiera kilka popisowych ról, któ- 
rych dobre wykonanie zapewnia dramatowi wy- 
bitne powodzenie. Jest to najważniejszy, A mo- 
że jedyny motyw utrwalenia repertuaru suder- 
manowskiego na scenie. Długo jeszcze jego ro- 
le będą nęcić aktorów i pociągać publiczność, 
drażniąc tem bezsilną i upokorzoną krytyką... 
„Honor“ był wczoraj odegrany zupełnie do- 
brze, — a p. Leszczyński dał w roli hr. Trasta 
kreacyą doskonale opracowaną, bardzo żywą i 
dziwnie sympatyczną. Dalszy sukces odniósł 
także p. Kosiński, który trudnej, bo niezmier- 
nie afektowanej roli Roberta Heinecke nadał 
wszelkie pozory prawdy i szczerego uczucia. 
Wyborne charakterystyczne sylwetki stworzyli 
pp.: M. Węgrzyn, Jednowski i Jerzy Leszezyń- 
ski, — tudzież panie: Wolska, Modzelewska, 
Janiczówna i Słubicka. Banałną rolą Leonii o- 
degrała dobrze p. Arkawinówna . 


NNNNEZZZNNNZZZZA | o | o = aa 


- zaznajamiania członków o ruchu esperanckim w 
ogóle i dania im sposobności ćwiczenia się w ję- 
zyku, wprowadza począwszy od środy 28 b. m. 
stałe zebrania dla swych członków oraz wpro” 
wadzonych gości (a pez względu na to czy znają 
lub nie język „Esperanto*), które odbywać się 
będą na razie co Środę w sali Kościuszkowskiej 
lokalu Towarzystwa. Początek o godzinie 7 wie- 
czorem. Wstęp 20 hal. 

Związek Przyjaciół drzewek w Krakowie, 
Rynek gł. Liuia A—B 45, dziękuje wszystkim 
ofiarodawcom za drzewka, nadesłane na skutek 
odezwy, ogłoszonej w dziennikach, które obec- 
nie członkowie — młodzież szkolna — skrzę- 
tnie zasadzają przy drogach. Do wszystkich o0- 
bywateli w całym kraju zanosi Zarząd Związku 
Przyjaciół drzewck gorącą prośbę, by pracę tą 
popierali, a przedewszystkiem nauczycielst'vo i 
duchowieństwo niech obecnie poucza młodzież 
o pożytku i wartości drzew owocowych, —niech 
w kraju nie będzie ani jednego nauczyciela 
(nauczycielki), któryby ze swą dziatwą nie za- 
sadził przynajmniej jednego drzewka przy dro- 
dze, a stanie ich odrazu 12.000. W tych zaś o- 
kolicach, gdzie ofiarodawca, jak p. Karol Jaź- 
wiński z Poddniestrzan, pragnie obsadzić drogi 
na przestrzeni 8 km., niech cała młodzież bie- 
rze udział w tej pracy. Spędzenie kilku godzin 
przy tem pożytecznem i przyjemnem zatrudnie- 
nia, pod kierunkiem nauczycielstwa, na świe- 
Żem powietrzu, przyniesie młodzieży wielkie ko- 
rzyści — a krajowi pożytek i ozdobę. 

Z „Sokoła“. Wpisy na sezon wioślarski, 
który się zacznie około 15 maja, jaż się roz- 
poczęły. Wzywa się przeto wszystkich członków- 
wioślarzy, którzy się dotychczas nie zapisali, 
aby w jak najkrótszym czasie zgłosili swe przy- 
stąpienie. 

Wkładka kor. 24 rocznie, płatna w czterech 
ratach miesięcznych przez maj, czerwiec, lipiec 
i sierpień. Wpisywać sią nałeży w kancelaryi 
„Sokoła“. 

Stowarzyszenie budowniczych w Krakowie 
odbędzie w poniedziałek dnia 26 bm. o godz. 6 
wieczorom w lokalu Stow. przy ul. Straszew- 
skiego 1. 28, [I p, Walne Zgromadzenie. W ra- 
zie braku kompletu, odbędzie się dragie posie- 
dzenie o godzinie 7 bez względu na liczbę obe- 
cnych. 

Na porządku Zgromadzenia : wybór przewo- 
dniezącego, zastępcy, oraz delegata do sądu 
konkursu na plan regulacyjny Krakowa. 

Z „Eleuteryi.* W niedzielę dnia 25 b. m. 
odbędzie się w lokalu Tow. ul. Zwierzyniecka 
1. 9, parter, pogadanka literacka, zagajona wstę- 
pnym odczytem p. Wójecickiego na temat: 
„Miłość w poezyi Słowackiego”. Początek o go- 
dzinie 7 wieczór. Wstęp dla członków 10 hal.— 
dla gości 20 hal. 

„Święcone”. Koło mieszczańskie w Krako- 
wie urządza tradycyjne „Święcone* w niedzielę 
dnia 25 b. m. o godzinie 11 przedpałudniem w 
sali cechu rzeźniczego na „ŃKotłowem* (ulica Ko- 
łejowa L. 16, I p.). 

Tow. urzędników budowy tanich domów 
zmieniło swój lokal, jak nam donoszą i znajduje 
się obecnie przy ul. Swoboda l. 3, Il. p. 

Wykład dla młodzieży z obrazami świetlny- 
mi. Staraniem Sekcyi odczytowej „Ogniska nau- 
czycielskiego* w Krakowie, odbędzie się w nie- 
dziełę dnia 25 b. m. w auli I szkoły realnej o 
godzinie 3 popołudniu wykład dla młodzieży z 
obrazami świetlnymi p. t.: „Skrzydlaci budo- 
wnicy* — opowiadanie z życia ptaków (preł. p 
Śleczkowska). 

Z akademickiej Sodalicyi Maryańskiej. Kwie- 
tniowe nabożeństwo miesięczne Sodalicyi akad. 
odbędzie sią w niedzielę, dnia 25 b. m. w ka- 
plicy X. kardynała, punkt. o godzinie 9 reno. 
Zebranie towarzyskie w poniedziałek 26 b. m 
o godzinie 8 wieczór, ul. Sienna l. 5. 
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Ostatni podstęp sułtana. 


Berlin. (Tel. wł.) Dzienniki donoszą, że 
sułtan wysłał o Świcie wojsko do Pery, by 
sprawiło rzeź Europejczykom. W ten sposób 
spodziewał się on wywołać interwencyę 
mocarstw. Wojsko zaczęłoistotnie 
rabować sklepy i mordować. 


Selamiik. 


Wieden. (Tel. wł.) Obecnie dopiero nade- 
szły wiadomości o przebiegu selamliku i o 
początkach bitwy decydującej. Wszystkie 
urzędowe tureckie wiadomości o selamliku 
okazały się zupełnie kłamliwemi. Na 
selamliku było bardzo mało ludzi. Wojska 
było zaledwie niecałe 3.000, t.j. mniej o 
połowę, niż dawniej. Pośród wojska tego 
znajdowało się zaledwie kilkunastu oficerów. 

Sułtan przybył na selamlik wbrew zwy” 
czajowi, nie w towarzystwie wielkiego we- 
zyra, ale obok najstarszego syna, podczas gdy 
Burhaneddin, krocząc obok wojsk zachę- 
cał je do wydawania okrzyków na cześć 


sułtana. Na ogół jednk wojsko zachowywa- Londyn. (Tel. wł) Donoszą tuj z Petera 


ło milczenie. bu Pan a 
{ Na selamliku uderzał brak ambasadorów Aben dih AL, val ata! do  Tebris 
i radców ambasad. Zjawili się tylko attachés | leryi. y Gł 1 awie "JĄ arty- 


dypłomatyczni. Sułtan starał się zachować 
dyplomatycznie spokój, kłaniał się uprzejmie 
na wszystkie strony, by okazać świału swe 
dobre stosunki z ciałem dyplomatycznem. 

W czasie selamliku zajęły wojska młodo- 
tureckie koszary kawaleryi; gdy ta po ukoń- 
czeniu uroczystości powróciła, przyszło do 
krwawej walki, która skończyła się zwycięst- 
wem Młodoturków. 


Nowa rota przysięgi. 
Konstantynopol. (Tel. wł.). Wczoraj wpro- 
wadzyno nową rotę przysięgi dla żołnierzy. 
Dotąd oficerowie zapytywali przy przy- 
siędze Żołnierzy: »Uzy wiecie od kogo 
macie broń iżywność«? — żełnierze 
odpowiadali: >O d sułtana. 
Obecnie dodano jeszcze jedno pytanie: 
»Czy wiecie, od kogo sułtan do- 
stał pieniądze na żywność dla was 


y Awiatyka w Wiednit. 

iedeń. Awiatyk Legagneux przedzięwzi 
dzisiaj rano wzlot na wykości 2 mesłów a 
drugi Na wysokości 10 metrów na prze- 
strzeni 1400 do 2000 inetrów. 


i Niemcy w Rumuni 

aryż. »Tempsz, omawiaj i i 

_ Par 3 ac Mizytę nio- 
mieckiego następcy tronu w Bukfeszcie, wy- 
wodzi, że teraz zapanował tam depodzielnie 


wpływ niemiecki i w 
francuski. wyparł zupónie wpływ 


l 
Rosyanie w Tebris| 
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znajdą szybkie polepszenie, gdy i} się będzie 
podawało EMULSYĘ SCOTTA. 
4 


Mianowanla. Miaister handlu nadał starsze- 
mu oficyałowi pocztowemu Józefowi Dworako- 
wi z Rzeszowa posadą zarządcy pocztowego w 
Chrzanowie. 


(Telegramy „Głosu Narodu“ z 24 kwietnia). 
Postępy Młodoturków. ` 
Londyn. (T. wł.) Dzienniki donoszą, że Mło- 


Repertuar teatru miejskiego w Krakowie. 
Sobota. „Otello“ Szekspira (występ B. Leszczyń- 


4 
U 


kiego). + sę : 
. Niedziela e godz. 3 „Kopciuszek“ (ceny zniżone doturcy zdecydowali się przyspieszyć Zajęcie ina żołde? 
de połowy Konstantynopola, ponieważ motłoch „solicy Kapitulacya lidizu. Żołnierze odpowiadać będą: Sułtan do- 


— Q godzinie 7 „Poskromienie złośnicy“ (ostatni 
występ Leszczyńskiego). 

Poniedziałek. „Balladyna*. 

Wtorek. „Woźnica Henszel*, sztuka w 5 aktach 
G. Hauptmana (gościnny występ Bolesława Leszczyń- 


groził rzezią chrześcijanom. ‘W ręku Mistto- 
turków znajduje się pałac sułtana, bo woj- 
ska zajęły otaczające wzgórza i wezwały za- 
łogę pałacu sułtańskiego do poddania się. 


stał pieniądze od ludu, dłatego po- 
winniśmy być posłuszni ludowi i 
parlamentowi, który przedstawia 
ludc. 


Berlin. Biuro Wolfa donosi z Konstantyno- 
pola: Garnizon lidizu poddał się armii oblę- 
żniczej. 


EMULSYA SOTTA 
jest tak słodką, jak kem ibywa 
Szturm do Yildiz-kiosku. 


akiego). s 3 Nad ranem załoga głożyła broń. Jest rzeczą przyjmowaną istraw)ną nawet 
Je = aię , (przedostatni występ B. Lesz- | pewną, że kwestya złożenia sułtana z tronu, Konstantynopol. (Tel. wł.) Od godz. 5 ra- Nowy wezyr. kon eda lita Ä E. 

Czwartek. „Woźnica Henszel“ (ostatni występ B. odroczoną została do czasu, gły cały Kon-|no do południa toczyła się w Stambule zacię- Skoplie. (Tel. wł.) Komendant wojsk ma-| powa EMU = ' i 
Leszczyńskiego). stantynopol zostanie zajęty. ta walka uliczna, w której walczono bagneta- cedońskich Mahmud Szeftek pasza zostanie tylko s LSYĘ SCOTTA poleca jak 


Piątek teatr zamknięty. wielkim wezyrem, a Mahmud Mukhtar pasza | matką, jato najgoręcej wieku lekązy wszyst- 


; DE EL, ER w aktach A. Cailla- Turcy i chrześcijanie. mi, karabinami, a nadto używano także armat. | ministrem wojny maca 

$ oberta eurs (nowość). r Š EE ; YE: ; : 2 i J iA A 

va apona E a elt kanra Sarajewo. Z Plewjli donoszą, że Turcy W nocy obsadziły wojska macedońskie Reorgsnizacya polic i gwaranoyj. kich krajów Viata. 
zarządzili ścisłe zamknięcie granicy serbskiej | przedmieście Sziszli i Bankaldi, górujące nad yt. LL erege 


0 — o godzinie 6 „Król“, 
oniedziałek. „Bolesław Śmiały”, Stanisława Wy- 
spiańskiego. 


Konstantynopol. (Teł. wł.) Policya turecka 
zorganizowaną zostanie w Konstantynopolu 
na sposób europejski. Naczelnym komendan- 
tem korpusu policyjnego zostanie Włoch Ro- 
bikant, dotychczasowy komendant żandar- 
meryi europejskiej w Macedonii. 


i nie wpuszczają nikogo na ziemię turecką, 
choćby miał paszport. 4 Prjepole donoszą 0 
denionstracyach Mahometów przeciw chrze- 
ścijanom, którzy uciekają lub zabarykado- 
wali się w swoich domach. Wojska wstrzy- 
mały mordy, natomiast ze wsi donoszą 0 


pałacem sułtana. W dzielnicy Daszaila sta- 
wiły wojska sułtańskie opór. Przedmie- 
ście europejskie Pera oddzielili 
Młodoturcy wujskiem od reszty 
miasta, by zabezpieczyć je przed 


Cona oryginalnej flaszki 2 K.50 h. 


Do nabycia we wszystkich aptelnch. 


Dr Cybulski Teodtr, 


speocyalista chorób dzieci ; 


a 


gas pewne środki przeciw spierzchnięciu rąk i twarzy 
m, Mydło „lecznicze" 


e 


M ALINO VAR O | mordach i grabieżach. motłochem. Równiez ambasady i posel- | O przeprowadził się na uł. Floryańskąć3, tel. 674. 
Philodermine Zemsta Młodoturków. stwa obce obsadzone zostały. Ludność nie 


Telegramy 


(Telegramy „Głosu Narodu* z dnia 24 kwietnia.) 
Sanacya finansów krajowych. 


WSZYSTKICH KASZLĄCYCH zwrmamy uwagę 
au ogłoszenie „„Thymome! Scilae“, skuteznego prope- 
rato zalecanego często przez lekaray. 


wychodziła na ulice, atoli płaskie dachy peł- 
ne były ciekawych. 
Połegło wskutek tego także wiele osób 


(cena 70 hal.) 


Skutek nie zawodny, lecz żądać 
wyrobów MALINOWSKIEGO. 


Saloniki. (Tel. wł.). Przywieziono tu z Cza- 
taldża 39 teologów mahometańskich, are- 
sztowanych pod zarzutem po dburzania 


o w 


-m R żołnierzy armii macedońskiej przeciw ofi-| cywilnych, kule bowiem nie oszczędzały ni- 
cerom. Główny szpieg sułtana Afi bej umarł R TE 17 } A lik kores nd Wiedeń. Pod przewodnictwem ministra Giełda. 
ze strachu. Wszyscy oddani zostaną przed ogo. ŻE NĄ 8. mi p skarbu Bilińskiego i w obecności ministra AKCYE, 


Z teatru. 


Działalność teatralna Sudermanna jest sto- 


„Daily Mail“, nazwiskiem Moor, który na da- 
chu domu zdejmował aparatem fotografi- 


Wiedeń, 24 Kwietnia. (Tel. „ił. Nar.“). 


spraw wewnętrznych br. Hardtla rozpoczęła 
Austr. Zakł. kredyt. 633 Gal. Tow. karp nar. båd — 
. 135 


sąd wojenny. 
się dzisiaj konferencya w sprawie sanacyi 


Wczoraj przybył tu z Konstantynopola 


sunkowo świeżej daty, — a jednak już dziś parowiec grecki, który wiózł na pokładzie | cznym ważniejsze momenty walki. Lazar, finansów krajowych. Na konferencyę przy* va Ba * Oblig. węg. indmu. - — 
sztuki jego robią wrażenie smutnej zgrzybiało- | wielką ilość hodżów i softów. 13 z nich wy- | dragoman ambasady angielskiej otrzymał byli zastępcy wszystkich krajów. Z Galicyi Aka p” o zda w A major . 85 3 
ści w formie i treści. Pochodzi to nietyle ze | siadło w Saloniki i zostało zaraz areszto- korte, by dostać się du dom P Bad k ita- przybył marszałek krajowy hr. Stanisław Ba- | Landerbanku . . 440 50 Weg. T A a 
amiany smaku publiczności, czy z jakiejś ewo- wanymi. Inni nie chcieli wobec tego wy- ie die: a sięga dona CE SĄD! a-| deni. Przedmiotem obrad jest akcya dla sa-| BRnkvereinu . . 524 56 1. Listy T. k. z. 94 20 
luoyi literackich pojęć, -— ale jest następstwem siąść. Władze salonickie żądały od|!em francuskim zastrzelono grupę ludzi, któ- |nacyi finansów krajowych, która wkrótce Mi cdd [+ „1067 - 4", Listy Bank hip. 84 
zasadniczego fałszu, który tkwi we wszystkich kapitana wydania wszystkich, atoli |rzy nie zdołali bowiem na czas wpaść do|zajmie Radę państwa. Kraje tracą, jak wia- ER» ab ń tjaloy (w o» 8 50 
utworach niemieckiego autora. Sudermann pisze | kapitan, powołując się na nietykalność cho- | mieszkania. Zastrzelony został także sekre- | domo, szereg dochodów, jakoto dodatek na| »„ południowej. 109 25 A AM» dy a yə 
wyłącznie dla teatralnego wrażenia, i dla- rągwi greckiej, odmówił. tarz ambasady anglelskiej gdy fotografował piwo, dalej przekazania z dodatku wódcza-| » Flbetha! . . 455 — 4; » * | 100 — 
tego operuje prawie wyłącznie napuszoną fra- chu Bił li h nego i podatku osobisto-dochodowego, po-| > północnej. .5410 — 45, Gal. Obl. proin. 87 Të 
zeologią i niskiem efekciarstwem. Jest to przy- Ucieczka syna sułtana. z dachu bitwę na wiecach. nieważ dotyczące ustawy z końcem b. r. tra- Pe ar Peet o ry Sącz © 93 16 
tem dramaturg komunału; — nie Don Kiszot, Kolonia. (T. wł.) »Koeln. Ztg.< donosi, że O godz. 11'/, broniły się Jeszcze kosza- eą ważność. Należy się więc postarać o za- | Rima Muranyi. . 854 — Losy tirako ky 5 
broniący ideałów, choćby urojonych — ale ka-|Syn sułtana Burhanedlin uciekł na parowcu |T y, ostatnia fortyfikacya pałacu sułtana. Woj- | stąpienie tych dochodów, jakoteż o stworze- Prag. Tow. żel. .2523 -— Marki . . . . . 119 40 
botyn rozbijający — według dowcipnej trancu- | liloydu do Tryestu. ska macedońskie zatoczyły baterye armat| nie nowych środków dla pokrycia deficytów Fantik broni . . 645 — Ruble . . . . . 281 60 
zkiej sentencyi — otwarte drzwi... z takim rož- szybkostrzelnych, które rzucały pociski wybu- daa kadar Minister Ea roaie ao 717 © 536 00 Rosyjska pożycza 99 8b 
machem, jakby chciał rozsadzić co najmniej pie- Nieudany bunt. x 300 * kó Skutek by? straszn nął przy zagajeniu obrad plan finansowy 
Skoplje. (Tel. wł.) Jeden z urzędników chające na roKów. y Y-| rządu i doniósł o zarządzeniach, zmierzają- — oe 


kielne wrzeciądze przesądów i obłudy... To też 
publiczność, w pierwszej chwili olśniona temi 
przerażającemi przygotowaniami, bardzo prędko 


policyjnych wezwał żołnierzy do buntu) Olbrzymie wyłomy i dziury w murach, stosy |cych do sanacyi finansów krajowych, oraz 
przeciwko Młodoturko m. Jednakowoż |rumowisk i złomów. Wśród huku, komendy 0- |dotknął całego kompleksu kwestyj, stojących 


rserażającomi przygotowaniami, barāzo Prędko | PI ZEG! YEO Miođoturrom mio A TF CY ERZE <a 
poleca na obecny sezon Nowości dla Pań na suknie: 

Ô Z ef M as sar W K R A K O W l E w wełnie; jedwabiu, batystach, zofitach i ta dus 

ul. Fl o tyańska 1. 15 jakoteż ogromny wybór Nowości w konfekcyi dziecięcej. 


9 Œ Towar doborowy. Ceny umiarkowane: £3 


SBA_..„śh uw . _ a dk m muuu ann nA 


Nr. 114 


« Bóle piersiowe 
szyi i pleców, usuwa nam — 50” 
try Mi, członki, AA. 
wzmaęniająco daiałający PA 
lera z marką „Elsa-Fluid. Próbny 
tuzin 5 K. franuo. — Samawiać 
u E, V., Fellera w Stubicy, Ilsa- 
platz Nr. 80 (Kroatien). 


Oznajmienie. 
Wine do Mszy św. dostać moźna u ks. 
Piotra Krawecza, dziekana w Hanu- 
sowcach Szepes megye, Węgry. 
Stołowe białe 40 h., 46 h., 50 h., 60 h., 
70 bh., 80 h. za liter. 
Tokajskie stołowe od 80 h., do 90 h. 
za liter. 
Tokajskie samorodny od 1 kor. I kor. 
30 h., 1kor. 60h., 2 kor. 3kor.za liter. 
Tokaj „assu“ liter: 5, 6, $ kor. w be- 
czkach, a we flaszkach liter o 30 h.. 
drożej. 439 


porter 
żywiecki 


z Mroyksiążęcego browaru, nie mà- 
jący konkurencyi. 

@iówny skład: Ludwik Lazar, Kraków, 

św. Anny 3. 


SINGER 


Ę viur 


Przy kupnie zważać 
należy na to, aby ma- 
szyna nabytą została 
w naszych składach. 


Ostrzeżenie! 


Najskatecsniejszy przy złem trawieniu, 
janie, zgaga, wxdęcie, zatwardzenie, 
żołądka, brak apetytu, katar i t. d. Działa 
rozpuBzczająco flegmę, czyszcząco, — Służy 


Sauerb 


kiego ro 
Ssnużrorunn. 
ŭu flaszek K. 5. -— 
p 
na a E 


Dlaczego masz cierpieć, 


„ob: p/ź>te muwnrie nowej mot ody 


Wezniezej mo ew Usunąć 


Katar oskrzeli 


Astme 


|  Gneroby płucne . 
4 Krwawienie płuc 
R 


mas 


Dotegtiwości 2oladkowe. 


Te mətoda iecznican przyniosła jnż y 
tysiąsom ludzi, którzy już dawno stra- “` 
sii nadzieję w poprawienie stanu swe- 
go adrowia, i których lekarze już oņ^t- 
Beili, polepszenie, a wkońcu eałkowite 
uzdrowienie. 
czyni, i+ jest 


tworzeni 


GŁOS NARODU 


i Wiedeński Bank Związkowy, 


Kraków, Rynek główny Linia A-B, 44, 


Kapitał akcyjny 130 milionów Kor. 


Przyjmuje wkładki w rachunku bieżącym i na książeczki wkładkowe. 
Podatek rentowy opłaca bank z własnych funduszów. 
Kupno i sprzedaż papierów wartościowych, walut i dewiz. 
Udziela pożyczek na zastaw papierów. — Przyjmuje walory w przechowanie, wypłaca kupeny i wylosowane efekta. l 
Wykonuje wszelkie zlecenia giełdowe, udziela ustnych i pisemnych wskazówek w tym kierunku. 


Kąpiele gazowe naturalne 


SEZON ed 15 maja. 


Radea cos dr. E. Krzyżanewski (buozacz), dr. T. Praschił (Lwów). 


MASZYNY doSZYCIA 
DO RÓŻNYCH CELÓW 


a zatem nietylko do użytku przemysłowego, lecz 
także do wszelkich robót wchodzących w zakres 
szycia domowego, jedynie u nas nabyć można. 


Singer Co. Tow. Akc. maszyn do szycia 


Kraków, ni, Szpitalna I. 46, naprzeciw teatru miejskiego. 
Filie we wszystkich większych miejscowościach. 


Waszełkie maszyny, sprzedawane pod nazwą „Singera“ w innych składach, są wy- 

rabiane na sposób jednego z naszych dawnych systemów. Nie dorównują one a- 

lol aui pód wzęłodewn konstrukcji, jak niemniej irwadości naszemu uujuowsawinu 
systemowi maszyn do użytku domowego. kd 


Przed zakupuem, zamówieniem, 
gólności przed odsprzedawaniem podrobień 
bezwartościowych surogatów i naśladownictw moich jedynie prawdziwych, prawnie 
ochronionych preparatów. Według prawa karnego $3 23 i 20, każdy, kto zamawia, 
aakupuje, a w szczególności kto dalej odsprzedaje preparaty pochodzące nie z mojej 
fabryki, a więc inne, za moje oryginalne, z zielonym znakiem ochronnym zakonnicą 
t.j. prawnie ochroniony Bulsam Thierry” ego, jak również naśladownictwa. mo- 
jej jedynie prawdziwej maści babkowej, i innych moich preparatów, — naraża się na 
surówe, sqdowo kurna, bezwzględne dochodzenie i karę do wysokości 4000 koron, 
ewentualnie kurę aresztu do jednego roku i grzywnę do 4000 kor. Również przez 
kupuo lub sprzedaż w sposób uutrętny i jarmarczny surogatów noszących inne na- 
iwy, a praes władzę niedozwolonych, ltóre służą tylko do wyzyskiwania publiczności, 


Aptekarza A. Thierry ego 


znany powszechnie i wszędzie uznany. 


z jego ubocznemi przypadłościami, jak odbi- 
je się kwasów, uczucie sytości, kurcze 
co: kurcze, boleści i kaszel, 
także w wiolu przypadkach zewnętrznie, 
ezyszcząc runy i uśmierzając ból. Najmniejsza wysyłka pocztą 12 małych tub 6 wiel- 
kich flasgek K. 5. — 60 małych lub 30 
Uważać na wyłączną i jedynie prawnie O ec 
ochroną Zakonnicę: „Ich Dien“. Allein echt. — © 
również odsprzedawanie innych prawnie niedozwołonyc 
ścigana, 


Aptekarz Adolf Thierry, Schutzengel-Apotheke in Pregrada bei Rohitsch- 


uśmierzaj 


runn. 


Aptekarza A. Thierry'ego 
Prawdziwa lecznicza maść babkowa 


ikjskuteczniejszy, domowy środek przy wrzodatch, ranach, zranieniach i t, p. wazol- 


dzaju. 


Źródio zamówień: A. Thierry's Schutzengel-Apotheke in Pregrada bei Rohitsch- 
» słciki K. 8.60. — Thierry'ego balsam żołądkowy znany powsze- 
Składy we wszystkich prawie aptekach i drogueryach. 


W młodości poważnie cierpiący, w wieku 
dojrzałym o kwitnącym zdrowiu. 


Nie ma ona nic wspólne:*' ze środkami tajemni- 
raczej wynikiem studyów wybitnych autorów 
w kierunku leczenia środkami naturalnymi i doświadczeń, ze- 
branych podczas długoletniej praktyki na przeszło 50000 
pacjentach tego rodzaju, Żądajcie zatem kartą pocztową 
browaury „Spiro spero* („miej nadzieję dopóki oddechasz*) 
vbejmująeej 88 stron; zawiera ona hlitaze wyjaśnienia i wielką 
liezbę pism daiękczynnyeh; wyayła ji natychmiast bez- 


Um |---- Uma Lan: iai tu IA 


dużych tlaszek K. 18. R 
do sprzedaży zieloną markę 

aślidownietwo tego znaku, jak 

h batsamów będzie sądownie 


Stacya kolei Drohobycz. 


Swieżo wprowadzone 


e 
Kąpiele: 
Wziewalnia systemu Wassmutha. 

W I i 3 sezonie 30 proc. ianiej. 


Lekarze zakładowi: 


Lekarze wolno-praktykujący: 


Cierpiącym na F 


Reumatyzm | gościec 


udzielam bezpłatnie i chęta'e listownych 
objaśnień w jaki sposóh zostałem wyle- 
czony z moich męczących, uporczywych 


dolegliwości. 
Manachiiun, Rur renstr. 40 a. 
Tuiłyie Karal eder 
Nasze składy po- a pS 
znać można po u- 1 Do ulokowania 
Kilkadz esiyt tysięcy koron ns lupetti re- 
bocznym znaku. anes 5; GRiROWIA w, jako pozy: ski bie 
dowłane, wy 3 


2. Poszukuje się 


zaraz de kupna dwie kamienice ren- 
towne w debrym stanie. 


3. Ładny majątek 


niedaleko Krakowa do sprzedani i, 
Wiadomość w kancelaryi Adw. Dra F, Mus- 
sila w Krakowie, Karmeliekm 15, I. p, 


ZMIANA LOKALU 


konces, Zakładu kupna | Sprzedaży 
Maryi Telesznickiej 


w Krakowie na ul. św.Jana 1. 2 I, 

nad handlem WP. Wołkowskiego. 
Poleca: Meble stylowe, antyczne, używane 
i nowe, zupełne urządzenia salonów, poko- 
jów jadalnych i sypialnych jakoteż dywany, 
lnstra, porcelanę, obrazy, brązy i fortepiany 


aw Szcze- 


P 


g erząd panieki Ant. Krasinskiego 
w Jerierzaemich «a! |urszczów wy- 


h 

syi w f-kiiowich ciaszsunach, wszystG” 
opia teia. pruwidziwy miód lipcowy w ceni 
T kor, hr wyborny wiód llsowe a teule 
5 koron, Wysyłn również :miodv pitne 
+ d w frolukilowych blusranesch, wszy 
stko opłutnia, w cenach od 6 kor. 40 ha! 

D 


wysze gólniane va kilku wystawuch tak 
rołowy bkasztelań-ki, kriioswski nod 
pitne owovowe jak B.rówczak, Malimiek 


Derczizk, Wisnisk, Winozrowink, 05; ptak : 


onk Ja b 


ttraxniki nn żdanie franko 


„Jolanta“ 


Pensyonat Józefy Rogoszowej 


Kraków, ul, Graniczna L. 14, l. piętro. 
Poleca pokoje z całem utrzymaniem dla 

r przyjezdnych. 
Przyjmuje stołowników i wydaje na żądanie 
obiady i 4 


208 10—1 


do domu. 


Licytacja 2 karczem 


w SŚwoszowicach 


odbędzie się dnia 29 kwietnia r. 1909, o go- 
dzinie 9 przed południem, w e. k. Sądzie 
Pow. w Skawinie, biuro Nr. 4. Najniższa 
oferta 6460 kor. Wadyum 969 kor. Bliższe 
warunki we wymienionym e. k. Sadzie lub 
w biurze dra Adolfa Lieblinga, adwokata 

w Krakowie, Rynek 8. 610 2 


Pomiędzy wielu lekarzami, którzy 
podejmowali wyczerpujące próby 
z tą metodą, pisze Dr. med. S. w Z.: 


się zdaje polepszenie, zwrócił moją 
uwagę i t. d. Metoda Panów wydaje 
mi się racyonalną, i byłbym Panom 
hardzo wdzięcznym, gdybyście ze- 
alicieli mnie wesprzeć swemi wska- 
zówkami*. Dr. med. K. w 5. (80-letni): 
„Moja astma po użyciu Waszej kura- 
cyi poprawiła się istuinie. Spodziewani 
się, že Panowie nie odinówią imi dal- É 
szych wskazówek, tem więcej, że mam 
do nich jaknajwiększe zaufanie“. — 
Dr. med. M. w H.: „Słyszałem od 
jednego z moieh pacyentów o Waszej 
znakomitej metodsie i c@'nielnin się 
upraszać Panów o udzielenie mi szczegółów, jest bowiem tak 
dla mnie jak i w interesie cierpiącej ludzkości rzeczą niezinier- 
nej wagi poznać Wasze doświadczenia i t d.*. Później pisał 
ten sam lekarz: „Uznałem Waszą metodę, za znakomitą i Je- 
dynie racyonalną, jestem gruntownie przekonany o dobroczyl= 
nych skutkach Waszych przepisów, i zgadzam się z nimi w zii- 
pełności*. Pan Otto Fr. w D. pisze: „Mój lekarz domowy pan 
Dr. L. polecił mi spróbować kuraeyi Panów. 


fr 


Instytut leczniczy „Spiro-spero*, Drezden-Niederlóssnitz, Schulstrasse 191 D. 


p PSIA Roca R WAY "are 


Poszukuje umieszczenia Pomoc 


młoda panna, znająca się na krawieczyźnie — 


jako panna służąca, lub do zajęcia się go- | pilny energ 
apodarsiwem domowem od I maja. Zgłosze- | ordynaryą, — 
nia pod: „K. Z.“ za okazaniem kwitu inaerat. nia pisemne. 


619 


peste restante Podgórze. 


„Ea 2 


B E a ET 


nik gospodarczy 


iczny potrzebny od 15 maja na 
wymagania skromne. Zgłosre- 
Administracya Balice koszta 


4 Y i 


Masło stołowe 


1 
| i 
į raryiss mlodobo- 


Wyborny miód (4; z wasnej pa- 
| sieki D kg. blaszauka K. 810, wysyła 34 ZA- 


„Pewien rozpaczliwy przypadek tuber- 
kulozy płuc w tutejszej okolicy, w któ- 
rym Panowie swoją melodą i swoim 
aparatem, oraz stosowaniem ogólnej 
metody hydrialnej sprowadzili, jak mi 

R 

codziennie świeże 

5kg. paczka K. 10:70. 

428 l 


615 


REBLI 


luci | liczką 1. M. Farba Podhajce Nr. 77. 


Wody do 
Wskazania: 


s dniu 26 Kwietnia 1909 


filia w Krakowie 


Fundusze rezerwov/e 39 milionów Kor. 


AA AJAY 


A s RUSKAWI EC Położenie: 405 m. nad pozioni morza wśród z*lesionych grzbietów górskich. 
Klimat: podgórski. łagodny, suchy. bez wiatrów. j 
Mieszkania: wzorowe na wzór zagranicznych z pościelą. 


s lanhawe, slono-siarczane, z hwasem węglowym, 


borowinów y-že luziste. 


PEWNA RODZINA, 


dobrze przysłużona sprawie Narodówej a obe- 
enie w wielkiej nędzy się znajdująca, w sta- 
szym już wieku na chleb zapracować sobie 
nie mogąca, prosi Rodaków o litość. — Datki 
przyjmuje Redakcya Głosu Narodu. 


dd 1 korocy 
Sukienki dziecinne 


od 3 kors 


"Suknie damskie 


przyjmuje Sę da roboty: ulica Po- 
selsxa l. 15, IJ pietro front. 


MEBLE 


z pierwszej ręki 
Stoły jadalne, Stoliki różnej jakości, Biura, 
Biurka, Szafki salonowe, Komody. Wszystko 
z doborowego maieryału, dokładnie wyke- 
nane i po przystępnych cenach u stolarza 
w Półwsiu Zwierzynieckiem. ul. Kościu- 
szki 1. 33. 459 0 


Drzewo bukowe 
I grabowz zdrowe 


w klocach oraz opałowe w łupkach, jest w 

większej ilości do nabycia. Bliższej informa- 

cyi interesowanym udzieli zarząd sklepu kół- 

ka rolniczego w Alwerni. — Zamawiać mo- 
e żna tylko wagonami. 


Zmiana lokalu 


Pracownia sukien damskich i szkoła kroju p. f. 


E] FLORA“ [e] 


została przeniesioną z ul. Podwale I. 10. 
na ul. Sławkowską I. 11. II piętro front. 


TANIE CZESKIE 


PIERZE! 


=a 5 kilo, świeżo dart- K. 960, 
lepsze K. 12, białe, puchowe, darte, K. 13 
K. 24, Śnieżno-białe, puchowe, darte, K. 30, 
K, 36. Wysyła opłatnie za pobraniem, Zwrot 
lub wymiana dozwolona Zi zwrotem porta. 
BENEDIKT SACHSEL dsc 284 bei Pllsen 
Czechy. 


|| O 
Bzz M gaj > "2 "raj | 


IL. AKSMANN 
w Krakowie A 
31 Floryańska 31 
u. Nr. Telefonu 949. Ą 
poleca 
Szyńki, prada bodi Pik asy = 


chowskie, litewskie i dębowieekie. Pa- 
sztoty z drobiu i dziczyany. Galantyny 
różnego rodzaju. Majonezy i auspiki 

z ryb, komarów 1 t. p. 1 


Geny naj niższe. 


|. E E 


ortepian 


krótki, prawie nowy, Maio używany do 
sprzedania lub zamiany na pianino. 
Wladomość w Admin. „Głosu Narodu“. 


Starszaosoba 


ciężko chora na płuca nie mając ja- 
dnych środków do utrzymania, zwra- 
ca się do serc litościwych o pomoc. 


Łaskawe datki przyjmuje Administra- 
cya „Głosu Narodu". 


Budzik konkurencyjny 
Ko on 2'90. 


według systemu ame- 
rykańskiego, idący w 
każdej pozycyi, dobrego 
gatunku, z 3-letnią pi- 
semną gwarancyą za 
dobry i punktualny chód 
K. 2'90, 3 sztuki K.8-— 
z cyferblatem świecą- 
cym w nocy K. 3:30 — 
3sztuki K. 9%—. Zadne- 
go ryzyka! Wymiana 
dozwolona lub zwracam 
pieniądze, Wysyika ża 

5 zadiczką lub poprzedniem 
nadesłaniem kwoty przez pierwszą fabrykę 
zegarków: Hanns Konrad, Brūx Nr 
697 (CZECHY). Bogato illustr. katalog głów- 
ny, z przeszło 3000 rycinami zegarków przed- 
miotów złotych i srebrnych i t.p. wysyła się 
na życzenie darmo i opłatnie. 1158 5—4 


e a 
picia: słone, ston -gorzkie i moczepędna „Naftusia”. 


Choroby serca, nerek, pęcherza, astma, rozedna płuc, ischias, 
r i ne» ralgia, reumatyzm, gieht, otyłość, homioroidy, syfilis, cier- 
piema kobiece, kszkowe, żnłądkowe, kamyki żółciowa, nerkowe iti piasek w moczu. 


OYLÓLNEGL 


[e | 


SZCZEPANA LOJKA 


w Krakowie, ulica Szpitalna I 34, Nr. telef. 378, naprzeciw teatru m. 


Dr. Pelezar i Dr. Mindes, Dentysta Dr, Friedlżuder. Obszerną broszurę o Truskawen wysyła na żądanie ZARZĄD. 
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o. wie. di "| 
Ni u a ł er i ł 
iema wiecej nalogu pljaliStwa 
sza Próbka cudownie działają- 
cego proszku „Coza“ wy- 
syła się za darmo. 
Może być podany w kawie, 
herbacie, piwie, wodzie, po- 
trawie lub trunku, o ©zem 
na'et nie potrzebuje wie- 
dzieś pijący. 
PROSZEK „COZA” odnosi 
ten cudowny skulek, że spi- 
rytualia stają się pijakowi 
wstrętnemi. Proszek „Coza“ 
działa tak spokojnie i sku- 
tecznie, że żona, siostra lub 
córka może mu =kowy po- 
dać bez jego wiet: inie po- 
trzebuje wiedzieć, 5 
dowało jego pole; 
PROSZEK „COZA, p:. 
= już tysiące rodzin, uralował 
tysiące mężczyżn od niewierności i upadku, 
którzy się potem stali dzielnymi obywatela- 
mi, oddanymi swej pracy. Sprowadsił on nle 
jednego młodego człowieka na drogę obo- 
wiązku i szczęścia i przedłużył życie wielu 
ludziom o długie lata. 581 
aakład który posiada słynny, prawdziwy 
proszek „Coza“ wysyła na żądanie każde- 
mu za darmo próbkę i ksiąćśką z 1500 pi- 
smami dziękczynnemi. Proszek „Coza“ jest 
pod gwarancy4 nieszkodliwy. Korespodencya 
we wszystkich językach. 


Coza Institute 62, Chancery Lane, 


London 399. Anglia. 
Porto od listów 25 h. od kart 10 h. 


<w 


«ił 


Z wdzięczności 


przedsiębiorstwu charakter 


LOLLL A gIOE 


światowego 
ponownie sporządzać zupełnie darmo przez przeciąg 4 tygodni szereg 
owych jak najzaszczytniej znanych obrazów. Tym czytelnikom tego 
dziennika, którzyby nie posiadali jeszeze takiego obrazu za darmo, 
niechaj posłuży za wyjaśnienie, Że tu nie chodzi o jakąś niedorze- 
czną odbitkę chromową lub o Jaki lichy i nie zajmująey obrazek, 
lecz że każdemu, kto nam nadeśle fotografię swą własną lub czyją 
ze swego otoczenia, prześlemy około 40—60 cm. obejmujący bez 
kartenu, nie retuszowany, a więe: 


prawie naturalnej wielkości obraz za darmo. 


Nie jeden na tę propozyeyę może z niedowierzaniem tylko 
wstrząśnie głową i powie: Niemożliwej rzeczy Żaden człowiek nie 


dla swych licznysh Szan. Odbioreów, którzy nie tylko przyczynili 
się do powiększonia naszego zakiadu, 


lecz także nadali 
zakładu, 


naszemu 
postanowiliśmy 


może doprowadzić do skutku. My atoli czynimy to. Czynimy to po 
pierwsze, jak nadmieniono, z wdzięczności za zaszczyt, który nas 
spotkał ze strony odbiorców, a powtóre, nby wyroby swej w Niem- 
czech i Austro-Węgrzech jak najzaszczytniej znaneji sądownie zapro- 
tokołowanej firmy uprzystępnić coraz szerszym kołem rodzinnym. 

W zamian za to prosimy jedynie tylko o to, aby naszej fir- 
mie przez jej dalsze polecanie dopomóc do zdobycia większego roz- 
głosu. Aby rozwiać wazelką wątpliwość eo do rsetelnośs ras" 
oferty, oświadezamy, że każddemu zapłacimy 


50 koron gotówk: 


kto nam przedłoży dowód, że obrazy, których my na podstawie 
tej oferty mamy dostarczyć za darmo, pod wzglądom podobieństwa 
nie odpowiadają chociażby cokolwiek przesłanym nam fetografiom. 
Prosimy przysłać nam fotografię, obojętnie czy ona jest stara lub 
nown, oddzielna, lub stanowi grupę, wraz ze swym zupełnie dokła- 
dnym adresem, a otrzymacie z naszego załtładu jedynis aa awro- 
tem naszych wydatków w wysokości 60 halerzy, które można prze- 


słać markami wras z fotografią, 


prawie naturalnej wielkości obraz 


opłacony w możliwie kródkim ezazio. 


Można się przekonać, że to prawda. 


Przy wysłaniu fotografii trzeba o tem pamiątuć, że większe 
fotografie, niż format wizytówek, należy ofrankować 20 halerzami 


(z zagranicy podwójnie) i że przy 


ma być powiększona, oznaczyć v 


obrazach grupowych osobę, która 
Popiersia można sporządzió pe- 


dług każdego formatu. Jako uajwyinowniejsy dowód wsięteści i 
sprawności naszej firmy. przytaczamy poniżej niektóre z nadeho- 
dzących do uas co dzień w wielkiej ilości pism a podziękowaniem. 
Ustanowionego przez nas teriniuu 4 tygodniowego dla sgłoszeń do 
tej seryi za darmo, przestrzegamy jak najściślej. — Niech się więc 
spieszy każdy, by sprawdzić tę rzadką sposobność, tem bardsiej 
że chyba niema piękniejszej ozdoby pokoju nad ukoshanego kroni 
nego, przyjaciela lub drogiego zmarłego. 


Międzynarodowy ZAKŁAD PORTRETOWY 


(Internationales 


Niniejszem składam najszczersze dzię- 
ki za doskonale udane powiększenie fo- 
tografii i kreślę się z wysoklem powa. 


żaniem 
M. BACK, Teplitz-Schónau dnia 18 kwie- 
tnia 1909 Nordstrasse 3. 


Św Nalag tara anie 

zymałem zamówiony obraz za któ- 

ry składam podwójne podziękowanie 

ry qi kk Red miły! Z wysokiem 
niem MA N BERNEŚC 

dnia 18 kwietnia 1909, F RAKA 


Obraz wypadł doskonale; będę się sta 
ral polecać Wasz zakład między moimi 
znajomymi 
z wysokie poważaniem 
ERDINAND LEIN 
Aussig dnia 18 kwietnia 1009. 


Portrait Institut) 


WIEDEŃ, VILZ, Zieglergasse 25. 


Jestem o nie zadoaolony g 

b pierw- 
szej odbit «za 4 mie omieszkam, w 
razie potrz . wròcié się do Was, a 


także pole... nasz zakład moim unajo- 
mym. Ż zapew ni :niem, że przesyłka spra- 
wiła mi PONVE zadowolenie, kreślę 
się wysokiem poważaniem 

Irma von Trzaska, Gablon aN dnia 18 
kwietnia 1900. 


Obraz wypadł znakomicie ! 


Z poważaniem RUDOLF RATAY 
Krisanau, Morawy 18 kwietnia 2009, | 


Wielmożny Panie! 
Otrzynałem z radością powieksz 
obraz, przedstawiający "tę We: 
Wypadł ślicznie i 1©:! baruzc ryń 
do oryginału. Najszczersze pody 
wanie: będę się starat nakłonić s 
kolegów do zamówień. JOH, FR. MA... 
Kutna Hora, 18 kwietrin 1909. 


Piężny biust 


Bujne piursi w pre igu % 
miesięc , «rzez (Pigolk; 
wschodu:c) PILUS ES 
OBIENTALES jedyne 
ktere ro. w.jają piersi, wama- 
oniaię je przywrae ją ruł, 
Jó i udjczują powalnoj 
pełnoś + nie  szkodzące 
wcz Jeziłrowiu. - pod ww n- 
raucyą Wolne od arszeni- 
st. Petz gośne powagi 
lekarskie uzusne. Calkowita dyskrecya. Ii 
delso ze sposobem u ycia Opiatnie za na 

desinuiem K 6:45. 

=- a 
J3. Ratié, Aptekarz Paryz. 
Składy : PRAGA, Fr. Vitek $ Co Was-er 


gasse 19. BITDAPESZT I v. Török 
Kiraly utcza 12. 437 8, 


r 4 2a + AP 
Blaga o Htość 
staruuka, 85 lut licząca, w owa po woba- 
ranie z c. 1581, uunią.i przy sobie meule- 
czulnie chorę córkę o wzpomożanie jakin- 
kolwiea datkiue. Łaszauw. iti ua ten 
ecl przyjmoje w Alm „Głosu Narodu". 


nia 


nów, it. p. 50 


Do wynajęc 


Skleu z pokój m i piwne lab 

pok ju zeroż w domu pzy iey 

Swop da h 4. Bhższa wsad: mosć 
la'nż=. 


- Nieszczęśliwa Kobieta 


utraciwszy w Rosyi podczas rozruchów męża 

i Syna — a siema z powodu gruźlicy kosci 

nie mogąc biczem się zająć i zapracować na 

swe utrzymanie — prosi litościwę saron o po- 

moe — aby módz wróció do swej rodziny. 

Łaskawe datki przyjmuje Administr. Głosu 
Narodu dla HE. M. 


Podróżujących 


za prowisyą poszukują. Tyko posiadujący 
pierwszorzędne referencye będa uwzgiędnia- 
ni. Pierwszeństwo mają oł, którzy pracowali 
w dziale maszyn rolniczych. Zgłoszenia przyj- 
muje Adininistracya „TGłysu Naroda.“ 


wszelkie w kopletnem wyborze urządze- 


pozoi sypialnych, jadalnyeh, se!o- 
wszelkiego rodza! 


terace, poduszki, kołdry, dywan, ci odu - 
ki, portyery, firanki, kapy na tóżka, sor- 
woty na stoły i t. p. 


Wódniach do Ameryki | 


Przeprawa pasażerów do 


Kanady, Argentyny i Brazylii. 


Żądać pouczenia. — Korespondentka wystarczy. 


Falek 6 Comp. Hamburg, Raboisen 30 g. n. 


Korespondencya we wszystkich językach. 


0d Wydawnictwa. 


Mamy na składzie KILKASET 
EGZEMPLARZY dużego tomiku 
pezyi, pisanych w duchu chrze- 


ścijańsko-społecznym p. t. 


„Ognie i błyski”. 


|Autorich p. n. Ardens ofiaro- 
wał je W CAŁOŚCI na dochód 
SPOŁKI WYDAWNICZEJ „PO- 
STEP“. Polecamy je wszystkim 
P. T. Czytelnikom i Zwolennikom 
idei chrześcijańsko-socyalnej. 
Zamawiać można pod adresem 
Administracya „Głosu Narodu“, 
Kraków, ul. św. Krzyża 7. 
Cena egzemplarza zniżona: 
1 kor. 10 hal. (wraz z przesyłką 
pocztową). 


p Z dop | 


Wyborne wina 


TIEFI: | ACUTE M EEEE, 


"TZ tra "cc + «FE 
3 3 -i "SE 


2 H 1 H è r 
Wytrzymała ! Elegancka ! Wydajna ! W użyciu najtańsza ! 

W pismach naukowych, z powodu swych hygienicznych przymiotów z uznś- 
miami wspominana. Na składzie utrzymują w Krakowie: Reim i Spółka, we Lwe- 
wia: Alfred Beaeock, w Oświęcimiu: Jakób Tobias, w Kołomyi: S. ìi M, Feldmann, 
w Tarnowie: Wł. Bruch, w Nowym Saczu: S. Lichtmann, w Przemyślu: Ignacy 
Wohilfeld, Jan Martynowicz, w Żywcu: A. Waniek, A. Paluszkiewicz, w Drohohy- 
czu: H. Kranz, w 6zortkowie: Lud. Noss, Mościska: M. Kampf, Krzeszowice: 
L Edelmann, Limanowa: Zellner, Śniatyn: M. Auerbach, Stanisławów: H. W. 
Vogel, w Andrychowje+ J. Sawiński, Igu. Unger, w Brodach: Herm. Scharf, w Brze- 
aku: Hofsteter, w Bochni: Jan Michnik, w Chrzanowie: M. Wasserberger, w Dę- 
bicy: Bron. Jakliński, w Jarosławiu: E. Metzger, w Mielcu: Fr. Brandmann, St. 
Świerczyński, w Rzeszowie: S. A. Zgórek, w Stryju: Jud. Finger, w Tarnopolu: 
E. Skowroński, w Zakopanem: Spółka handlowa, w Żółkwi: Jul. Cnkier. 450 10 


niczny wózek dla dzieci, 


dobrze zaopiniowany na wydziale Prof. Uniw, i Dyrektora uniwer- 

syteckiej kliniki dla dzieci przy szpitalu św. Anny p. radcy Dworu 

Frof. Dra Teodora Eschericha, któryto wózek był wystawiony na 

wystawie hygienicznej Towarzystwa „Sauglingsschutz* pod kierun- 

kiem Dyrektora Prof. Teodora Eschericha — wyrabia się w słynnej 
fabryce wózków dla dzieci p. firmą 


L. Baumann w Wiedniu DI., Millerqasse 6. 


Na żądanie epis i gustowny katalog hygienicznych i innych wózków 
dla dzieei darme i opłainie. 204 0 


Hygie 


Reumatyzm, Gościec, Newralgia 
i Odmrożenia 


ewodują ezęste nieznośne bole. Do szyhkiego uspokojenia i uśmierzenia tychże, 
skięśnięcia obrzmieá, przywrócenia ruchliwości członków i usunięcia świądu 


działa zadziwiająco skutecznie : 
Przy naeierauiu, masowaniu lub kompresach 1 tuba | kerenę. 


znak ochronny słowny dla (Mentholo g 
salicylowego ekstraktu Kasztanowatego). 

Przy nadesłaniu z góry K. 150 1 tuba fí 

„ B= 5 tub 


ú 9... 0:— T0 tub 
Wyrób i skład główny: 


Apteka Fragnera C. i k. Dostawca Dworu, Praga III. 


— Nr. 203. =m- 
Baczność na nazwę preparatu i nazwisko wytwórcy. 


»” 
” 


” » e 
a 


zas pomyśleć wiosennych kostyumach 


które można zamawiać w magazynie kontekcyi i kostyumów 


Stanisława Misia 


KRAKÓW, UL. BRACKA L. 6, 
podług pierwszorzędnych żurnali i specyalnego kroju, 


AOAARŃRARAD 


Ceny niskie. 
SYWYWWUYGUWUW 


Ceny niskie. 


PL PON 


Zakład pogrzebowy 


edznaczeny najwyższemi nagrodami 


Jana WOLNEGO 


przy uł. św. Tomasza 1. 4, tuż przy pl. Szezepańskim, 
Filia: ulica Kopernika 1. 6. — Telefon Nr. 331. 

Zaklad podejmuje się urządzeń pogrzebowych 

lania zwłok sa wszystkich krajów 31ropejski>h, 


oraz sprowa- 


1339 


<Z> 


Prześcieradła bez szwu 


150 cm. szerokle, 200 ciu. długie, pod gwarancya z najlepszego Inu zrobione, z 
poręczeniem za trwałość — nadające się na najwykwininiejsze wyprawy, oferuję 
pe K. 345 za sztukę; te same 150 cm. szerokie, 220 długie K. 2-70. Naj- 
mniejsze zamówienie 6 sztuk za pobraniem. IKumburaukie weby czysto lnia- 
ne, apretowano 82 do 84 cm. szerokie, w sztukach pe 38 metr., a 54 h. za metr. 


Rumburskie resztki iniane 


od 6 de 12 m. po 48 h. wybrane resztki od 12 m. do 18 metr. a 52 h. za 1 metr. 
Ręcze za towar bez skazy. — Wysyłka w 5 kg. pakietach, około 45 m, za pobraniem. 


Odsprzedającym udzielam 30, opusta. | 
Uwaga! Za mieedpowiednie zwracam natychiniast pieniądze. Uwaga! 


Ludwik J. Kohn, Nachad w Czechach 


Przędzalnia luu i bawełny. 


Stołowe 1 garniec, 4 litry, 6. . . 4K. 
Zieleniak, smaczny, 1 garniee, 4 litry 

6 flaszek Dob o . .. KORE. 
Samorodner bardzo dobry, 1 garniec, 

2 litry „6 flfszek d 0 33. „WS. GRE: 
Hegelajskie wytrawne 1 garniec, 4 li- 

try, 6 flaszek . "EE ec: A 
Tokaj wytrawny 1 garniec, 4 litry, 

o mazon Ała . £83. w. 10 K. 
Maślacz lekko słodkie 1 flaszka 3 K. 
Tokaj 2 putowy, słodki, deserowy, 1fl. 4 K. 
Wino hercegowińskie, „NOWOŚĆ“, nader 

smacznewi Mr . . . . .,. 80 hal 
Wino Lisańskie białe, wyborne, słodkawe, 

Clis : ny > 1 Kor. 


Odbiorcom z Krakowa odsyłam do domu 
i opłacam akcyzę. 
Naprowincyę wysyłki odwrotnie. 
Poleca handel 


Jakóba Piekły w Podgórzu. 


Wyszło z druku: Prof. Dr. M. Perty: 
„Dowody istnienia świata du- 
chowego, do którego wstę- 

pujemy po Śmierci". 
Treść: Świat zmartwychwstający. Widzenie 
i słyszenie minionych zdarzeń. Głosy nadpo- 
wietrzne. Historyczne zdarzenia. Wojska w 
powietrzu, znaki niebieskie i t. d. Jasnowi- 
dzenie, przeczucie i t. d. Magia w Indyach 
Wschodnich. bozywanie przed Sąd boży. 
Zemsta zamordowanych. Muzykalne objawy 
Świata duchowego. Rozkosze umierania. 
Umarli ukazują się. Niewidzialna siła wypę- 
dza posła | adwokata z domu rodzinnego. 
Biała pani., Cesarz Napoleon I. i biała pani. 
Gdzie jest świat duchowy? Dusza, Śmierć i 
przemienienie świata. Cena 2 kor., z przes. 
poczt. 2 kor. 20 hal., za zaliczką 2 kor. 60 
hal. Do nabycia w Administrucyi „Głosn 
Narodu“, Kraków, ul. św. Krzyża 7. 


Marką ochronna: 
„Kotwica“ 


Liniment. Capsici comp, 


zastąpienie 


LJ 
Pain-Expelleru, 
jest powszechnie znane jako wy- 
śmienite, bóle uśmierzające na- 
oleranie; do nabycia we wszys” 


tkich aptekach po cenie 80 hal., 
| K1.4012K. Przy kupnie tego 
powszechnie ulubionego środka do- 
mowego należy przyjmować tylko 
butelki oryginaine w pudełkach z 
naszą ochronną marką „kotwloą”, 
włenozas jest pewność, że się 
otrzymało wyrób oryginalny. 


Apteka Dr. Richtera pod „złotym iwem" 


w Pradze, 
ulica Elźbiety 
No. 5 nowy. 
Wysyłka codzienna. 


Darmo i opłat ie 


syłam każdemu 
7) mó] zde polski, bo- 
gato ilusur. katolog 
glówny z yrzeszle 
3000 rycin. doskona 
łych i tanich instr. 
muzycznych wszel 
kiego rodzaju. C.ik 

dostawca Dworu 


Kanns Xonrad 


wysyłka instrumentów 
muzycznych 
Briix nr 1515 

Czechy.) Skrzypce szkolne bez snyczka j.4 
pa kor. 480 $530, 6. -- Do tego simyczek 
skrzypcowy ko. —.80, 1.-—, 1.60. Cytry, 
flety, klarynety, Harmonje itd. na składzie 
Zaduego ryzyka! Wymłana dozwolena lub zwrot 
pieniędzy. 


zz) ZA Do ania pa. 
H. Kubei, przedłuw K. ŁuCk6r 
| we Lwowie. 


asi "ei 
Bardzo korzystna 
sposobność kupna. 


Mam z pewnej fabryki, z powodu katastrofy 
elementarnej do sprzedania cały skład wspa- 
niałych 


ciężkich kap flanelowych, 
z najmodniejszymi, nadzwyczaj pięknymi wzo- 
rami, obszytych jedwabiem, z bardzo niezna- 
cznymi zaledwie widzia'nymi śla- 
dami wody i wysyłam po 3 sztuki za 

9 kor. za pobraniem. 503 5 
Nieoblamowane jedwabiem 4 sztuki K. 10. 
Kapy nadają się dla każdego lepszego domn 
jako nakrycia łóżek, oraz do przykrywania 
stę i są doskonałe, ciepłe i mocne. Doki na 
konie prawie bezbłędne 4 sztuki tylko K. 8.50. 


R. Bekera w Soinicach (Solnitz). 


GŁOS -NARODU z dnia 25 Kwietnia 1909 


sz 6 


Pierwsza i jedyna koncesyonowena przez c. k. Namiestnictwo 


SZKOŁA 


rachunkowości państwowej, ogólnej i kupieckiej 
W Krakowie, przy ul. Szujskiego Nr. 7 (parter). 


Wykłady teoretyczne jak niemniej praktyczne ćwiczenia w księgowaniu prowadzo- 
me są oddzielnie dla Pań — oddzielnie dia Panów — według zatwierdzonego pro- 
gramu nauki z uwzględnieniem najnowszych wymagań Komisyi egzaminacyjnej. 
Dia kandydatów wzgl. kandydatek mających zamiar przy- 
gotować się w krótszym czasie do egzaminu otwarto spe- 
cyalne oddziały o stopniowej nauce, na które można się za- 
pisywąć każdego czasu. 
Pemyślny rezultat nauki zapewniony. Warunki nadzwyczaj przystępne. 
Zgłeszenia codziennie od godz. 3 do 7 popołudniu przyjmuje kierownik szkoły 


Józef Tobiczyk 


c. k. urzędnik rachunkowy wyższego Sądu krajowege 
w Krakowie, ul. Szujskiego Nr. 7. 


r "© 
Przy kokluszu 


oraz iunych edmianach konwulsyjnego kaszlu u dzieci i dorosłych okazał się — jak 
o tem świadczą orzeczenia lekarskie, znakomitym i skutecznym preparat 


THYMOMEL SCILLAE 


Śwletne, zdumiewające rezultaty. 


PROSZĘ ZAPYTAĆ SIĘ SWEGO LEKARZA. 
1 flaszka KK. 2-20 Pocztą opłatnie za nadesłaniem z góry IK.2:90. 3 flaszki 
za madesłaniem z góry K. 7*— 10 flaszek za nadesłaniem z góry KK. 20:— 


ad główny KPTEKA B, FRAGNERA 


i skład główny 
c. k. Dostawcy Dworu. PRAGA-II, Nr. 203. 


œ Uwaga na nazwę preparatu. 
%* fabrykanta i markę ochronną 


4 m | u W wn NWA w a a WTA 


= wam 


Do nabycia w lep- 
szych aptekach. 


| KAŻDY JEST ZADOWOLONYM 


z naszych wyrobów webowych, znanych w całym świecie, — odznaczają się bowiem 
znakomitym gatunkiem. : 


Zechciejcie zatem zrobić próbę. | 


6 sztuk, bielomych prześcieradeł bez szwu la Ia, wielkości **/,, cm. Ker. 14:20, 
wprost z przędzalni 


BRACI KREJCAR, DOBRUSCHKA 


Hr. 9133 (CZECHY). | 
Próbki najmodniejszych zefirew, wyrobów Imianych, bielizny stołowej i me pościel 
i t. d. darmo i opłatnie. Wyprawy ślubne. 


Płaszcze, ubrania, uniformy, płaszcze deszczowe, 

i suknie damskie wszelkich rodzajów, w całości, 

wraz z podszewką i watowaniem farbuje się, jak 

nowe lub czyści chemicznie i dostarcza prasowane 
zupełnie gotowe do noszenia. 


System Fluss! SPECYALNOŚĆ: odnawia wszystko! 


Farbiarnia sukien jedwabnych i piór strusich 
we wszystkich kolorach. 


Szybka dostawa! m3 Znakomite wykonanie! mec Niskie ceny! 


Zygmuni Fluss 


Nadworna sztuczna farbiarnia i chemiczna pralnia. 


Własne składy fabryczne: w Krakowie tylko przy ul. św. Krzyża |. 7. 
Fabryka: Berno Zeile 38. Telefon 576. 


Prosyę uważać na moją firmę z powodu nadużyć. 
Zamówienia z prowincyi jak najszybciej. 


Cesarsko „i Królew. 


w 


Dostawca Dworu 


verme © 


ATEST AA 


Z pewnym skutkiem 


może być stosowaną praska maść domowa, celem starannego ochronienia ran. 


mite — 


) lat znana jest ściagająca maść, zwana Praską maścią domową (Prager 
anaia fait Etes dak opatrunkowy. Maść ta utrzymuje ranę ozy- 
sto, ochrania ją, łagodzi zapalenie i ból, działa ochładzająco i przyspiesza za- 
> hliźnienie 

WYSYŁKI POCZTĄ CODZIENNIE. *%w% 
Cena 1 puszski 70 hal., — za nadesłaniem kor. 316 wysy- 
syła się 4 puszki, kor. 7, 10 puszek, franko do wszystkich 
stacyj astryacko-węgierskiej monarchii. 


Uwaga na nazwę preperatu i wytwórcy, cenę i znak 
r eroii. Prawdziwa tylko 70 hal. 


= SKŁAD GŁÓWNY 2o 
B. FRAGNER, C. ik. DOSTAWCA DWORU. 


Apteka „Zum schwarzen Adier", pragi, Mała Strona, róg wi. Neruda 203, Składy 
w aptekach Austro-Węgie:. — W Krakowie w znaczniejszych aptekach. 


i. XOGZE aN 


nz 


Wydawniotwa | 
Polskiego Zwiazku chragścijańsko-s0c yalnego 


Już wyszła 
odbitka z „Głosu Narodu“ p. t.: 


kd e 
i =P 
Program Żydowski 
wygłoszony przez pównego rabina-taimudy- 
stę do swych współwyznawców we Lwowie, 
a rozwijajacy z niesłychaną szczerością plan 
żydowskiej akcyi wśród chrześcijan w obec- 
nej chwili. 
Cena egzemplarza wynosi tylko Æ hal. 
Z opłatą pocztową $ hal. Przy zamówieniu 
najmniej 10 egzempiąrzy cena wraz 
z opłatą pocztową wynosi 50 hal. 


2. „Program Polskiego stronnictwa 
chrześcijańsko-Socyalnego". (Str. 80). 


Kosztuje 20 hal. za egz. Z opłatą pocztową 
30 hal. 
Do nabycia w Administracyi „Głosu Narodnu“. 


— 
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Na raty! 
najnowszej konstrukeyi, ule- 
pszone Singera maszyny do ; 
szycia, haftu i do wszełkiege , 
przemysłu, z fabryk świate- 
wej sławy, polosa pierwszo- 
rzędma znana z rzetelności firma: i 


R. Pawłowski, w Krakowie, 

Rynek 18, | 

dostawea wielu stowarzyszeń zarobk., Źwią- . 
zku Urzędników państw. i Centrali Zakupu 

dia oficerów i urzędników. 

Cenniki z ilustracya maszym darmo i opłatnie. 
UWAGA: C. ik. austro-węg. Konsulat stwier- 
dził, że firma: Singera Co. wyrabia swoje 
„orygiualne* maszyny w Wittenbergu, pru- 

skiej prowincyi Brandenburg, zaś kierowni- : 
ctwo handlowe posiada w Hamburgm. Jest 
te więe firma niemiecka którą „Straż Pelska* 

zaliczyła do bojkotu. 


— 


ROIWRAEZAYZZAZZIEŻ 


1 4 wyż anawa. =. m 
A 


iÈ we Lwowie i na prow, | Żadajcie wyjaśnień. 
OAA A 


Nr. 114 


UUL 


Zarobek f 


dla wszystkich zawsze € 
i wszędzie daje jedynie ( 


„BY T” 


Przedsiębiorstwo wyrobów trykotowych 
WE LWOWIE, ul. Krasickich L. 14. 


przez pracę 


na płaskich lub okragłych maszynach 


najnowszych systemów. 


i 


Nauka bezpłatna? Ulgi w spłatach. 


RZE 


Z 


Największy 
cud natury! 


Semper viva. (Wieczne życie). 


Zmartwystająca roślina z Palestyny. zwa- 
na także różą z Jerycho ma tę cu- 
downą własność, że rośnie i kwitnie na- 
wet bez ziemi, potrzebuje tylko zwiłżania 
ciepłą wodą i wyrasta już dnża w prze- 
ciągu 24 godzin. Najpiękniejsza ozdoba 
pokoju, stołu jadainego lub pełna symbo- 
lu roślina na grób. Nadto posiada roślina 
pożyteczne właściwości. Roztacza miłą woń 
odświeża powietrze, wypędza mole, szwa- 
by i t. p. Roślina zmartwychwstająca jest 
nieśmiertelną, żyje przez całe wieki, nie 
potrzebując kiedykolwiek wody lub zie- 
mi — może być nawet gotowaną, naj- 
większe zimna i gorąca nie wywierają na 
nią najmniejszego wpływu, wiecznie zie- 
lona i świeża tak w zimie jak i w lecie. 
Jedyna roślina w swoim rodzaju, pełna 
legend; „ biblii mówi o niej Izajasz. 
Piękny podarek zawsze stosowny. 


1 szłuka K. 1:60 i 20 h, porto, ko- 
szta zaliczki 65 h. (dlatego za na- 
desłaniem kwoty z góry taniej.) 


Każdy zamawiający otrzyma madio pię- 
kua książkę za darmo. 
Odsprzedawcy poszukiwani. 


KAROL SCHOLZ 


Dornbirn Nr. 63 (Vorarlberg). 


H. Bogdanowicz 


Jedyny w Krakowie ban- 
dażysta | ortopedysta 


z Pragi, poleca swój 


ZAKŁAD 


Bandażo - orthopae- 


dyczny 
w Krakowie 
ul. Floryańska L. 9, 


własnego wyrobu 


bandaże, 


pasy brzuszne 


uznane dotąd za naj- 
iepsze. 


Zmiana lokalu. 


Franciszek Pekala 


krawiec męski, egzaminowany absol- 
went c. k. Muzeum technologicznego 
w Wiedniu 


' ma zaszezyt zawiadomić Szanowną P. T. Pu- 


bliczność, że z dniem 15 kwietnis 1900 r. 
przeniósł swoja pracownię z Rynku głównege 
l. 6, 
na ulicę Szewską I. 21, I. piętro. 


Posiada na składzie mnjnowasze mate- 
rynły krajowe i angielskie, a wszel- 


í kie zamówienia w zakres krawiectwa weho- 
' dzące wykonuje z gustem i zawodową ru- 
; tyną, według najnowszych żurnali, pe 6o- 


nach jak najprzystępniejszyeh. 


i Dziękując za dotychczasowe zaufanie, pole- 


eam się nadal łaskawym względom P. T 
Publiczności. 582 10 


PIERNIKI 


zaakomieio nadziewane odznaczono na Wy- 
stawach krajowysh. 1704 
Pudełko 3 Korony. 


A. HERNICH WADOWICE. 


„Para pięknych klaczy 


' półkrwi angielskiej 15-ej miary, 5 i 6 lat, 


spokojnych; furgon mało używany nadający 


| się do rozwozu pieczywa lub piwa — de 


sprzedania. 


‘Para koni wojskowych 


młodych do odstąpienia na lat sześć zaawre- 
tem kosztów utrzymania dwumiesięcznege. 


M. L. Dobrowolski 


| fabryka opatrunków chirurgicznych w Pod- 


gorzu plac Lasoty (na Krzemionkach). 


świeżych jai 
W RRARDWIE, Mały Kynek, 

(dawniej Hala Rybna) została już ©twar- 

ta. Tamże odbywać się będzie sprzedaż co- 


dziennie nadchodzących świeżych 
jaj. Zarząd. 


Zginął wyżeł 

rasy agina łaty ZE ogon 

krótki. Łaskawy znalazca raczy się zgłosić 

ul. św. Jana 3, II. pọ, gdzie otrzyma wyna- 
grodzenie. 618 2 


Julian Kurkiewicz 


KRAKOW 
Maly Rynek 


od 28 kal. 


przyjmuję zamówienia na obrazy ręcznie artystycznie malowane dostarcza po cenach niskich gwarantując za 
wykonanie. Wielki wybór ksiażek do nabożeństwa w majrozmaliszych oprawach za Kaźdą cenę począwszy 


Nr. 114 


Obrazki do TM Komunii 


w największym wyborze 
poleca Przewiełebnemu Duchowieństwu i P. T. Publiczności. 


Józei Hugrabaitis 


w Krakowie, ulica św. Tomasza L. 20. 


< -- m e a e 


Fabryka organów i harmonium K. NEUSSERA » Neutitschein normy 


założona r. 1827 dostarcza własnego wyrobu instrumenty organowe z najlepszem urządzeniem pneumatycz. oraz harmoninm dla szkół i do użytku domow. 


28 Najpopułarniejsze tytonie 


są: tak zwana „Słedemnastka* (Feiner Herzegowina Rauch- 
tabak) paczka 34 halerze i tak zwana „Trzynastka“ (Mittel- 
feiner türkischer Rauchtabak) paczka 26 halerzy. 


w Rrakowie, Rakowicka |. 7, 


Ta dwie odmianv tytoniu w równych częściach zmięsza- (dom wfashy).. Telefoa 462. 


ue, dają dosaanałą mieszanię. Bardzo smaczną jest 
w palęmu nadaje się znakomicia do tutek eygaretowych 
„Noris“ oznaczonych literą 


HR Podejmuje się wykonywania 
4 wszelkich robót w zakres ten 
== wchodzacych a w szezególno- by 
ści grobowców i pomników tak w 
miejscu, jak na prowincyi. Poleca 
wielki wybór gotowych pomników z 
piaskowca marmuru i granitu. 1491 


Również nadzwyczaj smaczną jest w paleniu ta mieszanka 


w bibułkach cygaretowych 


„POBUDKAC 
Wyrobu fabryki „NORIS“ 


Mra, W. liełdowskiego w Krakowie. 
Cena: „POBUDKA w książeczkach 4 hal. w opakowaniu 
patentowa U hal -Ž 
Zwolenników uręgeonych papierosów zwracam uwagę na bi- 
pułki „POBUDIEA”. 
Przestańcie palić przźroczyste bibułki. 


Baczność! 
Szanowne Panie 


STROP ŻELAZNO-BETONOWY 


patentu inżyniera KIEFERA 


ranciszek Zuliani, Kraków-Zwierzyniec 


na ten ręczny pralnik walcowy, 
który odda nieocenioną usługę w każ- 
dem gospodarstwie domowem 


TERET sna ame czy Ps y 
ć ROM *_TELEFONLNr. 753. ` W? . ve | ||| Ponieważ szybko się nim 


4. 
Marea -me 


Pra Gz 


pierze. 


Bielizna jest bielszą, wełniana miększą, 


Nie drze uajdclikatniejszych koronek i 
haftów. 

Niema się wygryzionych lub oparzonych 
rąk. 


Bieliznę po chorych nie trzeba prać rękami. 
Znaczna oszczędność w materyale i cga- 
sie, a koszta nabycia tego pralnika już 
g Przy pierwszych praniach się zwracają, 


tena pralnika walcowego 3 Rorony. 


Nabywać można prawie we wszystkich 

sklepach tego rodzaju, gdzie zaś niema, 

należy się zwrócić wprost do biura głów- 

nego składu pralników waleowych pod 
adresem 


Jan Paully w Krakowie, 


ul. Krowoderska 1. 47. 
Prospekta na żądanie darme i opłatnie. 


PŁYTY POITE 


Składa się z pustych płyt betonowych o wym. 30100 cm. wzmocnio- 
nych siatką drucianą, złączonych belkami żelazno-betonowemi, niewido- 
cznemi od spodu stropu. 


Zalety tego systema: 


Wykonalny dla wszelkich rozpiętości bez podciągów, 
Wielka wytrzymałość przy małej wysokości konstrukcyi, 
Zupełnie ogniotrwały i nieprzepuszczający głosu, 


Ha "R Sg; = "Sfm| _ =. [5] 
mW” Zegarki na splaty 


dla kaźdego. 


Nr. 72, prawdziwy 14 Karalowy zło- 
tem plłaterowany męski lub damski ze- 
garek, najpięk. graw. dobry werk, 


Oszczędność na grubości i wysokości murów oraz rusztowaniu, z łożyskami z kamieni K. 20,— Ten- 
Najtańszy i najłatwiejszy w wykonaniu nawet w starych budynkach. sam z podwójną kowertą . K. 25. 


Nr. 73. Prawdziwy srebrny damski lub 
męski zegarek, z 3-ma hardzo silnemi 
kopertami, bogato grawirowany, jak 
koń, jeleń, lub widok, dobry werk, do- 
kładnie uregulowany e. aK..30: 


Nr. 74. Ostutnia nowość: Srebrny mę- 
ski remontoir kotwiczny, 8-dniowy, 
który za jednorazowem. naciągnięciem 
idzie 8 dni nieprzerwanie, z rubinami, 
z werkiem widocznym przez cyfer= 
Mat. „8.44%. -..BIOSD0 


KEN ZE ZE EE EAZA 
Nr. 75. Wspaniały rementoir metal. 
tulski damski lub męski z 3-ma ko- 
pertami i pozłacaną korona, pewny 
wilcza FPP r 
Nr. 76. Niklowy dziecinny remontoir, 
otwurty, modny i pięknie grawiro- 
wany . So. .%. 92 KS, 


1. 
2. 
ch 
4, 
8. 

Posiadam również na składzie wszelkie wyroby betonowe, jako 
to: rury i rynny w różnych rozmiarach, kręgi studzienne, posadzki ce 
mentowe nadzwyczaj trwałe, w bardzo pięknych deseniach zastępujące 
w zupełności płytki kamionkowe, dyle betonowe, zastępujące dotychcza- 
sowe dyle gipsowe, posadzki kamienne Terazzo- granito, posadzki „Hol- 
zit“, schody terazzowe na podmurowaniu i wolnowiszące, płyty cho- 

| dnikowe i wszelkie w zakres wyrobów betonowych wchodzące artykuły. 


Katalog, opis wykonania i kosztorysy na żądanie gratis. 


| Franciszek ZULIANI, Kraków-Zwierzyniec. 


Pralnia przyszłości 


NELBOZOŃ 


Przez jednorazowe, pół lub jednogodzinne goto- 

wanie staże się bielizna śnieżno białą. Pralnia ręczna, 

luh szczotka zbyteczna. Pod gwarancyą nieszkodii- 
wy, bez chlorku, niegryzący, zatem 


nie niszczący bielizny, 

nie osłabiający iRaniny, 

bpszczędzający bieliznę. 

Gwarantuje się za skutek. 
Jedyay wytwórca: e. k. uprzyw. fabryki chemiczne 


WILHELM NEUBER, Wien. 


Prospekty na życzeniu darmo i opłatnie, 


Ceny rozumieją się na raty, za sztukę 
K. 2. miesięcznie; przy zaimówieniu na- 
leży połowę należytosci przesłać na- 
przód, lub znpłacić przy odbiorze za- 

liezki, 203 0 


Wiener Uńrenfabrik Heinrich Weiss, 
Wien XIV. Pilierg. 1./379. 
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ASlępstwą 

dości j 
słynne dzi : Jest 
ną zieło ilustro- 


f: 


(4 SĄUERSTOFZ. 
-OZON HALIGE" 


Dru. Reiawa 


A Zamawiać można we wszystkich drogueryach, perfu- f hrona s 
i . r i "dła. 220 © wasn 
WASCHI PA pa Da meryach, i handlach mydła p Nowo wydaję a 
DEWDGRA Z Die POZEW B SES e 
is NĘ TN O Nira K 
rej dorata 
Grand Prix na wyst. światowejw Paryżul908 p przez 
Kwizdy v N cumarkt3] (wl ePzig, 
fuid restyt b] Por Saksonii JEET 
uid restytucyjny | prez kaoa h . Jakoteż 
Woda do mycia koni. Cena iaszkik 280 * t księgarnię, 
Przeszło 40 lat w stajniach dwo- A naz 
skich i wyścieowych wużyciu,d f 
wzmocn. przed i po wielk. biegach $ 
przy stmardn. stawów itd. czyni z N BERLIT n 
ałolmym konia d> nadzwyczaj Ę 
nych hiegów treningu. è dzielni : a A 
Kwizdy fluid restytucyjny 2?) 73% lekeyi esobnych i zbiorowyeh: 


> 


jak ochnny winicta i opakowanie È 
onie zas rzeżone. — Prawdz. tylko 
obok umiezczoną marką ochronną 

Il b. w sptekach i dro gueryaeh 
astr. ocnniki darmo i opłatnie. 


Francuz z wyższem wykształ 


Anglik z wyższem wykształ. 
Skład główny: Franz Joh. Kwizda ©. i k. austro-węg. król. rum. Książ. bnig. Niemiec Z 
£ Dost. Dwor.—Aptekarz obw., Końienburg bei Wien. z wyższem wykształ. 


Tana KACZYCE GM | KTARÓW, Fioryańska 25, I p. 


GŁOS NARODU z dnia 25 Kwietnia 1909. 


| 


„Drobne kwiateczki na miesiąc czerwiec". 


eaaGGGGGGAGBG.GQOBBGGGGGBE 
Fabryka farb i lakierów 


L. BARANOWSKI 


Kraków, ullca Wolska L. 22. 
produkuje 


Lakiery podłogowe, kopalowe, damarowe, lakiery czarne na 
skóry i żelazo. Emalie i farby pokostowe we wszystki h ko- 
lorach. Masę [francuską do posadzek. Brunolinv, sekatywy, 
pokost, «lej do oświecenia, olej czysto Iniany i maszynowy. 
Wosk do celów technicznych. Na składzie farby suche i ter- 
pentyny. 585 


3BBBBBSOBABGABBIAE 
Loterya na sanatoryum 
m m 
nauczycielskie. 


Cel tak bardzo doniosły, jak zdrowie uauczycielstwa, poczucie wdzięczności „dla wycho- 
wawców młodego pokolenia, potrzeba społeczna, aby każdy nauczyciel mógł spełninó 
swe obowiązki, a wreszcie bardzo korzystny plan głównych i pobocznych wygranych, 
powinny zapewnić loteryi fantowej na budowę sanatoryum dla piersiowo chorych 
nauczycieli, bez różnicy narodowości i wyzuania, jak najwszechstronniejsze poparcie. 
Dochód z loteryi jest przeznaczony na sanatoryum nauczycielskie -- a więc grosz każdy 
z lichwa odpłacony będzie. bo przyniesie zdrowie wielu jednostkom. zdolnym do pracy 
kulturalnej i społecznej. 310 10 
A sanatoryum nauczycielskie, to gwarancya zdrowia nietyłko nauczycieli ale i dziatwy 
ich pieczy powierzonej. 


Do tego dodać należy, że plan gry daje każdemu nabywcy nadzieję trzech głównych wy- : 


granych: w kwocie 15.006 koron, 9.000 koron i 3.000 koron, tudzież 5.006 pebo- 
cznych wygranych w postaci 5000 fantów łącznej wartości 70.600 koron. 


Losy po 1 kor. wszędzie do nabycia. 
Je, 
Schönbach (Czechy). 


Członek jury wystawy w Aussig 1893—1908 po- 
leea znane w kołach artystycznych, słynne in- 
strumenta sinyczkowe, wyrabiane ze starego, 
wyleżałego i starannie dobranego drzewa, — a 
odznaczające się nietylko szlachetnym miękim 
; i silnym głosem, lecz także wielka łatwością 
ua” -ser >. wydobycia tonu. 

Skrzypce K. 20, 40, 60, 100, 200. Wio cnczela K. 40, 60, 80, 100, 200. 
Dobre skrzypce wraz ze smyczkiem, futeralem drewnianym. rezerwov emi stru- 
nami, szkołą A—Pfeifego K. 30.— Skrzypce solowe, smyczek, futerał drewniiny 
strany rezerwowe szkoła A—Pfeife, K. 30. — Skrzypce dla artystów, futerał 

w formie Skrzypiec, sumyczek ,Prexum uck", franko K. 40, do 5U. 


Pe 


Warsztaty reparacyjne. 


Największy skład skrzypiec starych mistrzów 


kC EE M E a 


| f Zakład zdrojowo 
kąplelowy i klimatyczny 
(stacya kolei „Iwonioz* w Galieyi). 


Najsilniejsza Szczawa słono-jodowo-bromowa. 

Od dawna stwierdzona jej skuteczność we wsaystkieh postaciach zołzów 
(serofuloza), w chorobach kości, jamy nosowej, uszu, skóry i wogóle we wszyst- 
kich chorobach wymagających przyspieszeria odnowy materyi. Leczenie ortope- 
dycane i masażowe. Inhałatorya systemu „Waldenburga* i systemu „Clara”. Ka- 
piele w gorącem powietrzu systemu „Polana* tudzież sztuczne kąpiele gaaowe 
lekarze Zakładowi: Docent dr. Antoni Gabryszewski ge Lwowa i dr. Grzegorz 
Jarosław Turzański z Jarosławia, tudzież 6 lekarzy wolno praktykujących. 

W sezonie I-szym od 15 maja do 20 czerwca i w Iil-cim od 20 sier- 
pnia do końca września mieszkania znacznie tańsze, Uwolnienia od taksy 
na podstawie świadectw ubóstwa udziela sią tylko w I. i III. sezonie. 

Urządzenie Zakładu wzorowe, oświetienie elektrycane, wodociągi, kaplica 
zakładowa w której odprawia się codziennie Msza ów. > 

Zamówienia na mieszkania, wodę mineralną, sól, ług i muł przyjmuje i wsa6!- 
kieh wyjaśnień udziela 559 


Dyrekcya Zakładu zdrojowo-kąpielowego w Iwoniczu.“ 


i Zwią- 


Fr. Lenert 


Barbero- 
Ul. Srczepańrnka: Jan Nagiel !. 11. 


rogueryn. — Można 


W Podgórzu: Ja- 
dosalć takża we wszystkich niewymienionych tu sklepach 


DUroguerya Jan Waśnie- 


15 i Wład. Czarmek L 4. 
a 


Józef litawski 
Sławkvwiuka: 


Olszowski i J. 


ojciech 


Komorowski. 


y „Saponu“ w Krakowie 


a A-B: pp. Reim i Sp. IM. Jnwornicki 


a 
a 
|) 
pp. W 


Plac Szrczepańs 


roln. 


w krakowie, we Lwowie i na prowinevi. 


W Bochni: p. Jan Michnik 


„iJan Link 
Ui. Długa: Józef Pułczyński I. 


> 


Maty Rynek: 
Ui. Florynńskaz: Z 
kób Piekło, Maryan Sikorski i 


wski. 
zek handl. kół 


Główne skła 


“an a umawia r 


| BIURO TECHNICZNE „UNIVERSUM“ 


J. Mieszkowski i S-ka 
Kraków, ulica Długa 6. 


Kolejki wązkotorowe i części składowe tychże z jedynej w kra- 
ju, specyalnej fabryki, firmy J. MIESZKOWSKI i SKA. 
Motory ropne „„URSUS% z fabryki warszawskiego towarzy- 
stwa udziałowego, najznakomitsza współczesna siła popędowa, 
500 sztnk w ruchu 
Ogrodzenia siatkowe, sztachetowe, bramy, furtki, balkony iid. 
w artystycznem i taniem wykonaniu. 


Skład artykułów technicznych dia wszystkich gałęzi przemysłu. 
Reparaeye i rekonstrukcye maszyn, motorów i urządzeń fabry- 
cznych. — Obsługa szybka, dokładna, ceny jak najprzystęp- 
niejsze, — Biuro rozporządza pierwszorzędnemi siłami techni- 

cznemi 1341 


Broszurowana 30 hal. Oprawna w płótno 50 hal. zaś złoty brzeg 70 hal. bez przesyłki. 


i 
t 
r 


| 

| 
likieru, jak: Alasz-krem, Aitva- 
ter, Chartreuse, Mogador kerl- 
sbacki gorzki, poncz Alponkönig 


Str. 7 


Oprócz własnych nakładów, posiadam na składzie wszystkie Obrazy i obrazki książkowe, jakie dotąd istnieją z polskiej fabryki 
F. K. ZIÓŁKOWSKICH po najprzystępniejszych cenach. Wzory na życzenie wysyłam odwrotną pocztą za obliczeniem. 
Dogodne książeczki: „Wielbij duszo moja Pana*. Krótkie i treściwe przykłady z modlitwą na każdy dzień Maja: oprawna w płó- 
tno, złoty brzeg 1 K. 10 hal. Oprawa zwykła 80 hal. Broszurowana 50 hal. bez przesyłki. 


618 


Każda kobieta | 


znajdzie u mnie rentowny zarobek ubo- 
czny przez ręczne roboty. Prace powie- 
rza się do każdej miejscowości. Prospe- 
kty z gotowemi wzerami po nadosłaniu 
30 h. w markach. 


Emma Beck, 
Wien XX., Brigittonaueriand 30. 


524 


Ws: GŁOWACKI 
JUBILER w KRAROWIE 


FIRMA ISTNIEJĄCA 50 LAT. 
= Rynek główny 20, (róg ulicy 
Brackiej) połoca swój 


Skład towarów złotych, sre- 
brnych i różnych kosztowności 
po cenach najumiarkowańszych. 


Skład ten zaopatrzony także w 
wyroby z chińskiego srebra w 
najlepszym gatnnku. — Przyj- 
muje wszelkie zamówienia, za- 
miany i reperacye. 1431 


ie hcecie Państwo dosko 
= nałego rumu ? 
jeśli tak, te może go sobie ka- 
cy Sam i bez trudn w domu 
sporządzić, a hędzie lepszy | tań- 
Szy niż 20 sulepu. -— Flaszka 1-a 
esencyi rumowej, wystarczając« 
by spor'ądzić bez truda ń Titr 
najlepszego rumu Jamaika t K 
20 h. Za flaszkę eesnoyi likte- 
rowej, wystarozżejącej na Spo» 
rządzenie 3 flaszek najlepszego 


itd. 1 K. 20 h. 3 flaszki tylko 
3 K Pojedyncze flaszki wysyla 
sig tylko ze nadesła lem gotó- 
wki (także w markach poozt.), 
8 flaszki także za zaliozką, opiae 
ttio do każdej stacy: poczt. Do» 
kladny przepis użycia w języku 
BR dołącza się. HTUSCH. 

ANNA fabryka oson» 
cyi, FFrumpoietx Czechy. 
Tysiąc pism z cznaniem. 870 


Edwa.d Bocheński 
& Jan War 


e 


muzek 
dawniej 

Zygmunt Chilla, 
Krawoy Kraków 

Wielepele 3, obok 
głównej poczty. 
Zakład krawiec- 
ki zaopatrzony 
na sezon w ma- 
teryały krajowa 
i zagraniczne. 

Wykonanie ar- 
tystycznewedług 
* najnowszych 

żurnali angiel- 
skich, ceny mo- 
źliwie najni ż- 
sze. Wypołycza 
również fraki i 
auglezy. Zamó- 
wienia na pro- 
winoyę uskutecz- 
nia się za po- 
mocą przesyłki. 


TUW X FG. LR WACC 


0174 KATANAŻ JA, 


1280 tuzinów ręczników 


z licytaeyi konkursowej, z osystego lnu, po- 
dwójnie A a a w najlepszym, jaki 
sobie mokna wyobrazić gatunku, 63 om. 
szerokie, 112 em. długie wysyła się za po- 
braniem, tusin po K. 8-90; dalej 


3700 tuz. fartuchów kuchennych 


w najlepszym gaiunku, 70 em. saerokie, 70 
em. długie, tuzin K. 3:75; oraz 


6800 tuzinów chusteczek 


w najlepszym gatunku i z najpiękniejszym 
deseniem za tuzin K. 9.50. 


Okazyjny Dom Towarowy 


| Emanuel Rothoiz 


WIEDEN VII, NEUSTIFTGASSE Nr. 77. 

Morespondencya we wszystkich językach. 

Zamówienia muszą być najpóźniej we 
środę w Wiedniu. 


ERZĄDZONA WEDŁUG NAJNOW- 
SZYCH WYMAGAŃ 


) FABRYKA WYROBÓW MASARSKICH 


o Józefa Bialika 


w Krakowie, ul. Floryańska 1. 50. 
Filia: Plac Maryacki 1. 2 


poleca w zakres masarstwa wchodzę- 
[Ą ee wyroby w jak najlepszym gatunku 
: i o wybornym smaku. 


PRZESYŁKI odwrotną pocztą za po- 
ć braniem. 


„Okazyjnie do vaks 


KINOMATO-..... 


używany w dobrym stanie z korupl 
elnem 
urządzeniem tanio do nahbysia w bandla 


aparatów fotograficznyo!: 


A. LARISCHA 


Kraków, Szewska Wr, I0. 


ia”, 


GŁOS NARODU s dnia 26 Kwietnia 1009 


wozów, bryczek, tarantasów i t. p. 


Farby lakierowe do podłóg 
Glazury do podłóg 


Masę francuską i woskową 
oraz „Parket Rose' 
do Posadzek i Po- 


PŁASZCZE GUMOWK, 


KI GUMOWE. KULE I KRĘGLE. 


W pierwszych dniaeh kwietnia r. b. wyjdzie 
z druku trzecie poprawne wydanie dziełka 
t ` 


p. t.: 
Rachanek sumienia 
se de obowiązków i grzechów, odnośnie de 
kaśdogo przykazania, z oznaczeniem cięż- 
kości różnych win dla ułatwienia spowie- 
dsi generalnej, zwłaszcza w czasie jubileuszu, 
misyj, rekolekcyj, pierwszej komunii świętej 
przez 
Księdza Colomb'a 
Misyjenarza apostolskiego i t. d. 
TMłómaezenie z francuskiego przejrzał 
Ks. Dr. Czesław Wądolny 

Prałat Kap. Krak, 
Kte uadeszle w znaczkach pocztowych 

kwotę K. 1-35 do 
Księgarni katolickiej Dra Miłkowskiego 
w Krakowie (6 św. Jana. Telef. Nr. 708), 
otrzyma dsiełko to oprawne eleganeko w płó- 
tno angielskie, miękko, natychmiast po wyj- 

ściu, franco. 


Jak odzyskać zdrowie ? 
Treść: Allopatya czy homeopatya? Elektro- 
komeopatya. Sole Krwi i biochemiczna me- 
toda dra SchUsslera. Leczenie uchot, zapa- 
ienia nerek, astiny, artrytyzimu, wilka i in- 
nych choróh chronicznych, metodą dra Krulla. 
Lecznieze katalizatory. Próba syntezy i wnio- 
aki na przyszłość. 
Gona 1 kor. Skład główny w księgarai Ge- 
bothmera i Sp. w Krakowie. 6094 3 


Samoczynne 
zaopatrywanie 
się w wodę 
z głębeko położonych źró- 
deł buduje: 
Największy Słowiański 
zakład 


Ant. Kunz, 
c. k, dostawca 
dworu 
Hranice. 
Morawa. 
Prospekta gratis i franco. 
IIBaczność eykliści!! 
Bia raklamy, celem rozpowszechnienia firmy 
mej w Galicyi dostarczam: 


% ' 


TR 
<A W 


za 
| kor. 


nowe rowery Styryjskie 


z opłaconą przesyłką do każdej stacyi kole- 
jewej. Pierwszorzędny wyrób z 3 I. piśm. 
gwarancyą. Używane rowery moskie i dam- 
skie po kor. 40, 50, 60, i 70. Swieże płasz- 
eze wyrobu „Continental“ lub „Reithoffer* 
po kor. 5, 6 i 7. Węże kor. 3, 350, 4 ið. 
Wszelkie dodatki i części składowe po ce- 
nach hurtownych. Reperacye, emaliowanie i 
mikiowanie w własnych warstątach sumiennie 
i taniol! Wysyłka za zaliczka. Na rowery 
zadatek kor. 20. Sprzedaż na raty wyklu- 

ozona! 257 0 


Maszyny do szycia „Singera“ 


əd kor. 40 począwszy. ! Mechanicy i odsprze- 
duwoy żądajcie ofertę! Skład fabryczny fir- 
my polskiej 


. . r g 
A. Weisberg, Wiedeń 22 


Ust. 22 
1! Specyalny katalog darmo !! 


OACATATACA AO 
wkład artystycenci- | X 


kamieniars. i budowl. 


Jozefa KULESZY 


naprzeciw cmentarza 
w Krakowie posiada 
wielki wybór goto- 
wych pomników z pia- 
skowca, granitu i mar- 
mnru. Podejmuje Bię 
wykonania grobów 
w miejscu i na pro- 


' ZN. Telefon 759, 
8700 Kos 


nabytez konkursu licytacyjnego, z naj- 

fepszego szyfonu, z szwajcarskim haftem i 

Ajourem rozsyła za sztukę po K. 185 za po- 
braniem. Następnie 


790 pokryć na łóżka 


z najlepszej weby, szyte w zakładki wszel- 

kiej wielkości i najsolidniej wykończone; 

eały garnitur, składający się z 2 prześciera- 
deł i 6 poszewek za K., 1430. 


Okazyjny Dom Towarowy 


Emanuel Rotholz 
WIEDEŃ VII., NBUSTIPTGASSE Nr. 77. 


Koreospondencya we wszystkich językach. 
Zamówienia muszą byó naj- 
później we środę w Wiedniu. 


Niebywała eN s 


sposobność nabycia 


tanio poniżej najniższych cen pojazdów 
ma resorach, nowych powozików lekkich na 
jednego konia po kor. 450 i używanych po- 
wozów gruntownie odrestaurowanych jak 
łszorów (uprzęża) na parę koni lub poje- 
dynki ma do sprzedania przez grzeczność 


p. Marya Paryl 


mf. Pędzichów |. 15, parter, dom św. Ro- 
dziny w Krakowie. 417 10 


ej 


= 


S. 


z. 


O 


FARBY OLEJNE 


do użycia gotowe szybke schnace. do poma- 
Jlowania werand, altan, ogrodzeń, sztachet, 
sebodów, okien, drzwi, podłóg, ścian, sufitów, 


Lakiery, Kremy i Pasty 


do odnawiania i odświeżania żółtych 
popielatych I czarnych bucików, 


Papisr, lep i trzaski na muchy. Maltalina | 
Liście paczułowa i kamiura przeciw mo- HA M A K l 
dłóg — Szczotki. |m — Tynktura na pluskwy. | dla dorosłych i dzieci 


PŁASZCZE NIEPRZE- 
MAKALNE, PRZYBORY DO RYBOŁOWSTWA, 
W NAJWIĘKSZYM WYBORZE, BALONY I PIŁ- 


zul damskich | 


m 
EIM & SPOŁKA 


Rynek 37. Kraków, Linia A-B. 
polecają po cenach najumiarkowańszych 


Kije, Kule, Kręgielki i inne Nowość! BOOMERANG do 
przybory do gry w bilard. rzucania. 


„FOOTBALL“ 
PIŁKI NOZNE. 
KROKIETY. 


najnowsza gragi zabawka. 


Huśtawki ogrodowe. 


bJ 
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ogrodowe. 
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Wielokrotnie naśladowany, nigdy niedościgniony, 
| skutkuje ZACHERLIN rzeczywiście zdumiewająco 
OE PRZECIW WSZELKIEJ PLADZE ROBACTWA. OOO 


antn kazan 


| Do nabycia tylko we flaszkach, nigdy zaś w tubce, gdzie wywieszone są plakaty Zacherla. 


W KRAKOWIE 


blura parterowe, telefon Nr 361: 
Kanter Wymiany 
jo listy 


stracie przy losowaniu. 


posita) w opancerzonych kasach ogniotrwały 
Oddział wekslowy. 


książeczki 
Oddział towarowy. Składy zbożowe Filii 
_. magazyn tranzytowy. Osobny tor 


„ Wchód z ulicy Brackie 


kolejowy: 
- parter 


I. piętro — telefon Nr 7 


Korespondencya — Buchalterya. 


R. ba m A A A Z o _ WOEROOA 


Od l-go Kwietnia, w gruntownie odrestaurowanej i po- 5700 kalesonów damskich 


większonej 


Piwiarni i Restauracyi Żywieckiej 


Kraków, św. Anny 3, 
została otwarta kuchnia; poleca Śniadania obiady i kolacye, 
po nader niskich cenach. 


Obiad z trzech dań 80 hal. 


O O 


Zakład krawiecki 


Antoniego Sadowskiego 
Kraków, Rynek gł. I. 9, 


poleca na obecny sezon ubrania męskie, z własnego wyborowego mate- 

ryału, od najwykwintniejszych do najskromniejszych. Krój bez zarzutu, 

ceny z powodu przeniesienia pracowni do znacznie tańszego lokalu w oficy- 
nach, konkurencyjnie niskie. 

Dziękując za dotychczasowe względy, poleca się i nadal łaskawej pamięci. 
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Wakiadem Spółki Wydawniczej „Postęp“ stow. zarejęstr. z ogran. poręką. 


pom EE SR" =" EH 


Lakiery na kapelusze 
FARBY do farbowania materyj. 
Farby do piór. 
Proszek na owady „Zachorlin” | „Andla”. 


Proszek perski na wagą. Rozpylacze dopro- 
| szku. Środki przeciw myszom i szczurom. 


Przyrządy gimnastyczne | Carbolineum avenarius. 
Smołowiec gazowy i drzewny, 


M. Beyer i Spółka 


qraków, Sukiennice Nr. 12-04. 
Kalesony Damskie reformowane 
Cilotowe, jedwabne i trykotowe. 


WIELK! WYBÓR BLUZEK. <æ; 


bso  AFE . Aika D 


FILIA C. K. UPRZYW. GALIC. AKCYJNEGO 


BANKU HIPOTECZNEGO 


Wchód z Rynku głównego L. 21 


sprzedaje i kupuje papiery wartościowe, monety za- 
edytowe i czeki na zagranicę, wypłaca kupony i wy- 
efekty bez potrącenia prowizyi, ubezpiecza papiery losowane przeciw 


Oddzial depozytowy i Schowki depozytowe (Safe-De- * 


Oddział wkładek gotówkowych w rachunku bieżącym i m 
rachunku bieżącego; wydaje na żądanie oprocent. asygnacye kasowe. 


rzy ulicy Zacisze. Osobny 


Oddział? zastawniczy i Kasa Zaliczkowa Pożyczki za 
rękę, zaliczki na zastaw papierów wartościowych i przedmiot 
cennych (zo złota, srebra, biżuteryi it. d). 


Byreksja sdskola informacyi w sprawie kredytów budowlanych i pożyczek hip. 


Filla Basku Fipotecznego w Krakowie wykonywa wszystkie zlecenia 
w zakres czynności bankierskiej wchodzące szybko, za opłatą mierną, 
Na listowne zlecenia lub zapytania udziela odpowiedzi zwrotną poczta. 


AERIANA ENANAR N 


LAWN | Koronki tiułowe i niciane do komż, alb i obrusów. 
<= TENNIS f Adamaszki lyońskie jedwabne i wełniane. 
È A 4, Fręzle i Kwasty pozłacane szychowe i Bera 
SZY RAKIETY Galony ziote pozłacane i jedwabne. 


Kolumny haftowane do ornatów i kap. 
Stuły i Sukienki gotowe i zaczęte. 
Komże tiulowe, odpasowane i gotowe 


PIŁKI i wszelkie 
inne przybory sportowe. 


Tektury smołowe 
do pokrywania dachów 


Farby do fasad. 
Farby na dachy, 


f 
l polecają w wielkim wyborze i po najniższych cenach 


, Porębski 4 Zimier 


f Kraków, Rynek 8. 


+ NU RZENYYRYZANZYZZCĄIZZOŻIZAEZAZZAZAZZAĄZACZZAZAZŻ 
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Wielki wybór stołowizny, płócien, 
ręczników, z krajowych fabryk 
po niskich cenach. 


OGŁOSZENIE LICYTACYI 


dnia I0-go maja 1909 roku i dni następnych. 


Dyrekcya Kasy Oszczędności miasta Krakowa 


podaje do publicznej wiadomości, iż w tutejszym 


Zakładzie pożyczkowym 


na zastawy ruchome 


Kosztowności 


w złocie, srebrze i drogich kamieniach 


a mianowicie: Ne. Nr. 19.897, 20 059, 23.180 2-263, 26.764 z r. 1907 oraz 
ud Nr. 47.081 do Nr. 45.672 z *. 1907 i ud Nr. I ds Nr. 14.351 zr. 1908, 
t. |. do dnia 30 kwietnia 1908 r ka włącznie, tudzież ubrania, bielizna, dy- 
wany, maszyny do szycia, rowery, broń myśliwska, aparaty fotograficzne, 
reiszejgi, obrazy i książki, Nr. 13.217 z r. 1907, oraz od Nr. 1.048 do Nr. 
16654 z r. 1908, t. j. du dnia 31 peździernika 1908 r. włącznie zastawio- 
ne, a doląd nie wykupi>ne ani prolongowame, slosownie dv $ 22 Statu- 
tu, zostaną sprzedane najwięcej dającemu w drodze publicznej łicytacyi, 
która odbędzie się dnia 10 maja 1909 r. i dni następnych o godzinie $:,, 
przed południem 
przy ulicy Szpitalnej L. 15. 
Wzywa się z t m strony interesowane, aby we własnym intorosie przed 
terminem licytacyi do dnia 7 maja 1909 r. włącznie pospieszyły z wy- 
kupnem lub prolungowaniem swoich zastawów, 


Polecenia godne 
Słynne w świecie 


Rorczyńskie płótna 


czysto Iniane (maglowane lub też apre- 
towane) na koszule i prześcieradła bez 
SZWU. 

Rownież Bielizny stołowe, Dymki, Dre- 

liszki, Chusteczki do nosa, Ręczniki, 

Scierki, Szare płótna pół-bielone. Ta- 

kże Płótna bawełniane, Płócienka ko- 

lorowe, Kamgarny, Szewioty, Caigi i t. p. 
wyroby tkackie. 

Wszelkie możliwe próbki z eceną na 
żądanie gratis! 


Tkalnia płócien i skład wysyłkowy 
Józefa Jórasza w Korczynie obok Krosna, 


"+ 


i 


Generalna Reprezentacya 


Browaru Mieszczańskiego w>Pilznie 
Kraków, ul. Jagiellońska |. 7. 


Telefon Nr. 968. Poleca cieszące się sławą światową 


Piwo Pilzneńskie 
__ marki B. B. tak w beczkach jak 


i w butelkach. 


POSTĘP 


ohrześcijańsko-sooyalne pismo tygodniowe 


wraz z tygodniowym dodatkiem „TYGODNIK ILLE- 
STROWANY" 


Św 


z licytacyi konkursowej, uszytych z najle- 
pszego naturalnego szyfonu, z prawdziwymi 
haftami szwajcarskimi, wysyła się za pobra- 
niem w cenie po K. 16 za sztukę.4 Dalej 


2800 prześcieradeł 


z najlepszej jaką można sobie wyobrazić we- 
by, 155 cm. szerokie, [230 cm. długie, bez 
szwu, za sztukę K: 235. 


Handel towarów okazyjnych 


Emanuel Rofholz 
WIEDEN VII., NEUSTIPTGASŚSE Nr. 77, 
Korespondencya we wszystkich językach. 
Zamówienia muszą być naj- 
później do środy w Wiedniu. 


poświęcone sprawom klas pracujacych. ORGAN POLSKIEGO ZWIĄZKU 

ZAWÓDOWEGO CHRZEŚCIJAŃSKICH ROBOTNIKOW, Z SIEDZIBĄ 

W KRAKOWIE, organizacyi rozszerzonej po całej Galicyi i Śląsku, liezą- 
cej dziś 6000 zorganizowanych robotników. 


Wychodzi w Krakowie już rok 
piąty. 
Prenumerata wynosi: roczrie 5 kor., półrecznie 


2 kor. 50 har, kwartalnie 1 kor. 35 hal. 


W Krakowie ul. Kanoniczna |. 18. ] 
Adres: REDARCYA I ADMINISTRACYA „POSTĘPU“, UL. ŚW. TOMASZA, 
L. 37. 


JEDYNA W KRAJU i 


FABRYKA PASÓW 


maszynowych i 


ignacego Wurma. 


Drukarnia „Głosu Narodu“ w Rrakowie ul. Św. Brza 7. 


Na żądanie posyła się numery okatowe. Towarzystwa moga otrzymać zni- 
żenie prenumeraty. 


